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Kiernozia | Zderzenie radiowozu ze Skodą

Prokuratura w Łowiczu wnioskuje 
o wyłączenie jej ze sprawy
W niedzielę, 13 czerwca około godz. 17.40, 
na ulicy Łowickiej w Kiernozi policyjny 
radiowóz Volkswagen T6 zderzył się z osobową 
Skodą Octavią. Wszystkie osoby biorące udział 
w zdarzeniu trafi ły do szpitala, kierowca osobówki 
pozostał w nim dłużej.

Nadzór nad wyjaśnieniem 
przyczyn i okoliczności zdarzenia 
niemal od razu objęła Prokuratura 
Rejonowa w Łowiczu, dlatego na 
miejscu pojawił się prokurator, ale 
także biegły z zakresu ruchu dro-
gowego, który dokonał oględzin, 
pomiarów i  zebrał materiał foto-
grafi czny. Jak powiedziała nam 
zastępca prokuratora rejonowego 
Urszula Tałałaj, kroki takie pod-
jęto, ponieważ w zdarzeniu udział 
brali policjanci, dlatego też doku-
mentację zlecono niezależnemu 
biegłemu, a  nie technikom poli-
cyjnym.

Oprócz tego w środę, 16 czerw-
ca łowicka prokuratura miała 

skierować wniosek do Prokura-
tury Okręgowej w Łodzi o wyłą-
czenie jej z postępowania i prze-
kazania sprawy innej prokuraturze 
– w celu uniknięcia zarzutu stron-
niczości.

W środę powiedziała nam tak-
że, że nie postawiono nikomu żad-
nych zarzutów, sprawa jest w toku, 
oprócz tego do środy otwarta była 
klasyfi kacja zdarzenia: jako koli-
zję czy wypadek, a co za tym idzie 
czy postępowanie będzie o  wy-
kroczenie czy przestępstwo. Zale-
ży to od długości pobytu w szpi-
talu jednego z  poszkodowanych 
– 27-letniego mieszkańca Łowi-
cza, który prowadził skodę. Po 

wypadku wszyscy uczestnicy tra-
fi li na krótką obserwację i  bada-
nia, ale on został przewieziony do 
placówki w Skierniewicach – na 
miejscu zdarzenia dowiedzieliśmy 
się nieofi cjalnie, że odniósł obra-
żenia głowy i konieczne było ba-
danie tomografem.

Do zdarzenia doszło na ulicy 
Łowickiej. Jest ona prosta, szero-
ka, stanowi dojazd z Łowicza do 
Kiernozi.  str. 2
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Przed wyruszeniem w rejs
dookoła świata – z wizytą 
w „stoczni” Marcina Klimczaka. str. 16

Rozbity radiowóz Volkswagen 
T6, podobnie jak skoda, zatrzymał 
się po zderzeniu na polu 
kukurydzy.
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Łowicz | Imprezy miejskie

Dni Łowicza nie będzie. 
Księżackie Jadło 
pod znakiem zapytania
To już pewne: o Dniach 
Łowicza, które są imprezą 
masową, możemy w tym 
roku zapomnieć. Impreza 
była planowana na 
najbliższy weekend, 18-20 
czerwca, jednak z przyczyn 
pandemicznych musiała 
zostać odwołana. 

W tym roku Dni Łowicza mia-
ły obyć się w formule trzydniowej. 
W najbliższy piątek (18 czerwca) 
planowano rozegranie zawodów 
strongman na stadionie OSiR. 
W kolejnych dniach, w  sobotę 
i  niedzielę miały się odbyć kon-
certy i wystawy. 

Naczelnik miejskiego wydzia-
łu kultury Michał Zalewski po-
wiedział nam, że powodem jest 
to, iż przepisy nadal zabraniają or-
ganizowania imprez masowych. 
W zgromadzeniach może uczest-
niczyć maksymalnie 150 osób, 
zaś miasto nie sądzi, aby dobrym 

rozwiązaniem było organizowanie 
imprezy w zamkniętym obiekcie, 
w  którym obowiązywałby limit 
uczestników.

Zdaniem naczelnika, trudno 
byłoby zaproponować inny ter-
min, w którym Dni Łowicza mo-
głyby się odbyć. Na razie nic nie 
zwiastuje, aby w  nadchodzących 
miesiącach letnich (lipiec i  sier-
pień) nastąpiła zmiana w przepi-
sach dotyczących organizowania 
imprez masowych. Nawet gdyby 
tak się stało, to chęć organizacji 
takiej imprezy trzeba zgłosić od-
powiednim organom już miesiąc 
wcześniej. 

Po wakacjach, 5 września, jest 
natomiast planowana inna impre-
za o charakterze masowym, a jest 
nią Księżackie Jadło. Naczelnik 
Michał Zalewski powiedział nam, 
że aby impreza mogła się odbyć, 
to najpóźniej do 5 sierpnia musia-
łyby zostać zmienione przepisy 
o zgromadzeniach.  aa

Czerniew, Stachlew 

Dwa 
samobójstwa 
jednego dnia
Do tragicznej serii 
samobójstw doszło 
we wtorek 15 czerwca, na 
terenie powiatu łowickiego. 
Pierwsza próba została 
udaremniona przez 
policjantów, jednak życia 
dwóch innych mężczyzn nie 
udało się uratować.

Zaczęło się rano, około godz. 
5.00 na autostradzie A2 w  Pia-
skach w gminie Nieborów. 28-let-
ni mężczyzna groził, że skoczy 
z  wiaduktu nad autostradą. Poli-
cjanci zdołali go jednak przeko-
nać, aby zszedł na dół, dzięki cze-
mu jego życie zostało uratowane. 

Niestety, później, około połu-
dnia, doszło do skutecznego już 
samobójstwa w jednym z budyn-
ków gospodarczych w Czerniewie 
w gminie Kiernozia. Powiesił się 
68-letni mężczyzna. – Lekarz wy-
kluczył udział osób trzecich. Ciało 
zostało wydane rodzinie – poinfor-
mowała nas rzecznik policji w Ło-
wiczu kom. Urszula Szymczak. 

Niedługo potem, około godziny 
15.30, służby ratunkowe otrzyma-
ły trzecie w tym dniu zgłoszenie 
o  próbie samobójczej. Drama-
tyczne wydarzenia rozegrały się 
w  Stachlewie w  gminie Łyszko-
wice. Samobójstwo poprzez po-
wieszenie się popełnił 47-letni 
mieszkaniec powiatu łowickiego. 
Z nieofi cjalnych źródeł dowie-
dzieliśmy się, że miał problem 
alkoholowy, a od pewnego czasu 
cierpiał na silne bóle głowy. aa

Łowicz | Mieszkańcy pytają, czy tak musi być

Skąd się 
bierze smród 
nad miastem?
W ostatnich dniach w centrum Łowicza, ale 
także na Zatorzu i Korabce wyczuwalna była 
w powietrzu nieprzyjemna woń. Kilka osób pytało 
nas, skąd może ona pochodzić. Odpowiedź jest 
prosta – ale nie satysfakcjonująca.

Podobne uwagi mieszkańcy 
zgłaszali nam też w  roku ubie-
głym i  w latach wcześniejszych. 
Czas płynie, a wyczuwalny latem 
fetor nie odpuszcza. Pierwsze sko-
jarzenie, że powodem może być 
działanie miejskiej oczyszczalni 
ścieków przy ul. Filtrowej, oka-

zało się trafne. Kierownik oczysz-
czalni Cezary Kołodziejski powie-
dział nam jednak, że nie doszło do 
żadnej awarii czy innej nadzwy-
czajnej sytuacji. 

Fetor jest wyczuwalny w mie-
ście zawsze wtedy, gdy tempera-
tura jest powyżej 25 st. C, a wiatry 
niesprzyjające – tzn. wschodnie, 
które przenoszą masy powietrza 
od strony ul. Filtrowej w kierunku 
Łowicza. 

Źródłem fetoru są osady ze 
ścieków, suszone na terenie 

oczyszczalni, w których jest dużo 
rozkładającej się materii organicz-
nej. Nie ma natomiast systemu 
wyłapywania tych gazów. Jak ła-
two przypuszczać, te najbardziej 
uciążliwe to amoniak i siarkowo-
dór. 

Cezary Kołodziejski dodaje, że 
z taką sytuacją będziemy mieć do 
czynienia jeszcze przez najbliższe 
2 lata, bo – jak pisaliśmy wielo-
krotnie na naszych łamach – trwa 
modernizacja miejskiej oczysz-
czalni, która została podzielona na 
etapy. W jednym z nich uwzględ-
niona jest utylizacja osadów. Te 
prace jednak dopiero będą podję-
te, na razie kończy się pierwszy 
etap prac na oczyszczalni. Osa-
dy nadal są – i latem je czujemy. 
W tym roku na pewno to się nie 
zmieni. 

MIRKA WOLSKA
-KOBIERECKA

mirka.wolska@lowiczanin.info

Łowicz | Szpital wzbogacony

Nowy tomograf już pracuje 
W łowickim szpitalu został 
16 czerwca poświęcony 
i oddany do użytku nowy 
tomograf. 

Przypomnijmy, że urządzenie 
udało się pozyskać z Agencji Re-
zerw Materiałowych, po tym jak 
poprzedni tomograf uległ awa-
rii, zaś naprawa okazała się być 
nieopłacalna. Ważący blisko 4,5 
tony transport, z czego ok. 2 tony 
to waga samego urządzenia, zo-
stał dostarczony do szpitala w Ło-
wiczu 12 maja. Wcześniej odno-
wiono pomieszczenie, w którym 
aparat pracuje. Zarówno dyrek-
tor szpitala Urszula Kapusta-Ty-

moshchuk, jak i  starostwie Mar-
cin Kosiorek i Piotr Malczyk oraz 
doradca reprezentujący wojewodę 
łódzkiego podkreślali, że tak wy-
sokiej klasy urządzenie udało się 
pozyskać dzięki dobrej współpra-
cy pomiędzy lokalnym samorzą-
dem i administracją rządową. 

Sebastian Fidrysiak, kierow-
nik w zakładzie diagnostyki me-
dycznej łowickiego szpitala, po-
wiedział nam, że nowe urządzenie 
pozwoli na wykonywanie więk-
szej ilości badań, jak też wpłynie 
na poprawę ich jakości. Pierwsze 
badania pacjentów nowym tomo-
grafem zostały wykonane jeszcze 
tego samego dnia.  aa
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Pierwsze badania nowym tomografem komputerowym w łowickim 
szpitalu zostały wykonane w środę, 16 czerwca. 
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Bielawy | Skręcając nie zauważył nadjeżdżającego z naprzeciwka samochodu

Oślepiło go słońce
– Jechałem od Bielaw 
i chciałem skręcić 
do Soboty, przez chwilę 
zostałem oślepiony, 
nie wiem przez co, 
zmrużyłem oczy, samochód 
z naprzeciwka zobaczyłem 
dopiero, gdy na mnie 
jechał – zrelacjonował 
nam sprawca zderzenia, 
do którego doszło w piątek, 
11 czerwca, w Bielawach, 
na skrzyżowaniu Drogi 
Wojewódzkiej nr 703 
oraz drogi powiatowej 
wiodącej do Soboty.

Do zdarzenia doszło około 
godz. 15.10, był słoneczny dzień. 
54-letni kierowca, mieszkaniec 
gminy Bielawy, jechał osobową 
Skodą w kierunku Łowicza, słoń-
ce miał jednak za sobą, promienie 
musiały więc odbić się od czegoś, 
co znajdowało się przed nim.

– Nie miałam szans, zdążyłam 
zacząć hamować, jechałam może 
70 km/h – powiedziała nam nato-
miast 36-latka z  powiatu słubic-
kiego (lubuskie), która kierowa-
ła osobowym Seatem, jadącym 
od Łowicza w  kierunku Bielaw. 
Na siedzeniu z  tyłu wiozła dwo-
je swoich dzieci, 16-letnią córkę 
i 2,5-rocznego syna, obok, na fo-
telu pasażera, siedziała jej dru-
ga, 18-letnia córka. – Wzięłam ze 

sobą dzieci i  jechałyśmy odwie-
dzić babcię. Zaraz po zderzeniu 
zobaczyłam, że córki wysiadają 
z  auta samodzielnie, wystraszy-
łam się co dzieje się z synem, je-
chał w foteliku i miał zapięte pasy, 
ale nie wiedziałam co się z  nim 
dzieje – opowiadała nam. 

Szczęśliwie okazało się, 
że z  synem, jak i  16-letnią cór-
ką nic poważnego się nie działo, 
udzielił im pomocy Zespół Ra-
townictwa Medycznego, 18-latka 

została natomiast przewieziona 
do szpitala w Łęczycy na obser-
wację. Jak powiedziała nam jej 
matka, miała zapięte pasy, ale 
mimo to siła uderzenia sprawiła, 
że odniosła obrażenia, m.in. gło-
wy. 

Kierująca miała widoczne otar-
cia na szyi od pasów, ale powie-
działa nam, że czuje się dobrze.

Zarówno kierująca Seatem, jak 
i  kierowca Skody byli trzeźwi. 
Sprawca kolizji nie został ukarany 

na  miejscu mandatem, ponieważ 
nie wiadomo jak długo w szpitalu 
pozostanie najstarsza córka 36-let-
niej kobiety i jakie ostatecznie od-
niosła obrażenia i jakiego wyma-
ga leczenia. Jeśli obrażenia nie 
będą kwalifi kować jej do leczenia 
przez ponad 7 dni, czyn miesz-
kańca gminy Bielawy zostanie za-
kwalifi kowany jako wykroczenie. 
Wówczas czeka go mandat do 500 
zł i maksymalnie 6 punktów kar-
nych.  tb

Gmina Łowicz | Wypadek motocyklisty

Kto zawinił? – ustala policja 
4 czerwca o godz. 16.15 
na pograniczu miejscowości 
Parma i Bobrowniki doszło 
do wypadku z udziałem 
motocyklisty. Tym razem 
konsekwencje nie były 
tragiczne. 

Kierujący motocyklem Suzu-
ki 49-letni mieszkaniec powiatu 
łowickiego zderzył się z Fordem 
Mondeo, którym kierował 37-letni 
mieszkaniec Kutna. Ze wstępnych 
ustaleń policji wynika, że kieru-
jący Fordem zawracał na drodze 
i w momencie, gdy się zatrzymał, 
żeby zmienić bieg, uderzył w nie-

go motocyklista jadący drogą 
przez wieś. Obaj uczestnicy byli 
trzeźwi.

Świadkowie wypadku powie-
dzieli nam, że trudno im oszaco-
wać prędkość, z jaką jechał samo-
chód i jednoślad. Motocyklista był 
po zderzeniu przytomny i  chciał 
nawet podnieść się na  własnych 
siłach, co mu odradzano, w oba-
wie czy na pewno nic poważnego 
mu się nie stało. Z miejsca zdarze-
nia został przewieziony do szpita-
la w Skierniewicach. 

Na razie nikt z uczestników nie 
dostał mandatu. Policja prowadzi 
postępowanie w  sprawie popeł-
nienia wykroczenia.  mwk 

RZUT OKIEM | ŚPIESZYŁ SIĘ W DESZCZU

12 czerwca około godz. 17.40 
kierowca Fiata Seicento, 
55‑letni mieszkaniec powiatu 
gostynińskiego, jadąc w deszczu 
z Łowicza w kierunku Wejsc 
na wysokości Błędowa zjechał 
z jezdni do przydrożnego rowu, 
po czym pojazd uderzył w drzewo. 
Zarówno jemu, jak i dwóm 
pasażerom Fiata nic poważnego się 
nie stało, kierujący był trzeźwy, za 
spowodowanie kolizji został ukarany 
mandatem karnym. Przyczyną kolizji 
było nie dostosowanie prędkości do 
panujących warunków na drodze 
oraz duże obciążenie ciągniętej przez 
Seicento przyczepy załadowanej 
drewnem. tb

Łowicz | 90 tysięcy strat 

Porsche Panamera 
ścięło latarnię. 
Na drugiej się zatrzymało

12 czerwca po godz. 3.00 na ul. 
Dmowskiego w Łowiczu kierow-
ca Porsche Panamera, jadący od 
Ronda Niepodległości, po wyj-
ściu z łuku drogi stracił panowanie 
nad pojazdem i  uderzył w  latar-
nię oświetlenia ulicznego po pra-
wej stronie jezdni. Siła uderzenia 
była na tyle duża, że pojazd ode-
rwał ją od fundamentu i przecią-
gnął na masce około 150 metrów, 
uderzając w  drugą latarnię po 
przeciwnej stronie ulicy. Tam też 
samochód z  całkowicie roztrza-
skanym przodem się zatrzymał.

Rzecznik prasowy Komendy 
Powiatowej Policji w Łowiczu Ur-
szula Szymczak powiedziała nam, 
że sprawcą kolizji była 20-let-
nia kobieta z Łowicza (wcześniej 

uzyskaliśmy informację z  policji 
o 20-letnim mężczyźnie), badanie 
trzeźwości wykazało, że nie była 
pod wpływem alkoholu. Za popeł-
niony czyn została ukarana man-
datem. Zarówno jej, jak i  dwóm 
pasażerom, nic, oprócz otarć, się 
nie stało.

Przybyli na  miejsce strażacy 
z JRG PSP w Łowiczu zabezpie-
czyli miejsce zdarzenia i  pojazd, 
sprawdzili też czy uszkodzone la-
tarnie nie stanowią zagrożenia.

Wstępnie oszacowane stra-
ty związane z  kolizją to 95 tys. 
zł, z  czego 90 tys. zł to wartość 
uszkodzeń pojazdu – połowa jego 
wartości. Nowa Panamera kosztu-
je obecnie od 420 tys. zł do około 
miliona zł.  tb

Samochód siłą uderzenia oderwał latanię od fundamentu 
i przeciągnął ją po jezdni na odcinku ok. 150 m.
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Rozbity seat i skoda na poboczu DW 703 pod Bielawami.
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Do wypadku z udziałem motocyklisty doszło na granicy Parmy 
i Bobrownik. 
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Łowicz
Potrącenie 
na osiedlu

7 czerwca około godz. 19.40 na 
os. M.Konopnickiej w  Łowiczu 
8-letni chłopiec jechał na rowerze 
i  w  pewnym momencie, w  rejo-
nie budynku kotłowni zderzył się 
z  poruszającym się drogą samo-
chodem marki Renault, który pro-
wadził 30-letni mieszkaniec Łowi-
cza. Najprawdopodobniej dziecko 
wyjechało zza budynku. Na szczę-
ście nic poważnego mu się nie sta-
ło, pierwszej pomocy udzieli mu 
strażacy, później chłopiec trafi ł 
pod opiekę Zespołu Ratownic-
twa Medycznego, był przytom-
ny, nie wymagał hospitalizacji. tb

Łowicz
Potrącenie 
przy szkole 

8 czerwca około godz. 8.35, na 
rondzie u zbiegu ulic Wojska Pol-
skiego, Mickiewicza, Bonifrater-
skiej i Ułańskiej jadący samocho-
dem osobowym Honda 70-letni 
mieszkaniec Łowicza jadąc od ul. 
Długiej w kierunku ul. Ułańskiej, 
nie ustąpił pierwszeństwa rowe-
rzystce, która będąc już na rondzie 
kierowała się w stronę ul. Wojska 
Polskiego, potrącając ją. 60-letnia 
mieszkanka Łowicza została prze-
wieziona do szpitala.  tb

dokończenie ze str. 1

Rzecznik prasowy łowickiej 
Komendy Powiatowej Policji Ur-
szula Szymczak potwierdziła nam 
informację, uzyskaną na miejscu 
od mieszkańców Kiernozi, że po-
licjanci jechali na sygnale w kie-
runku Łowicza, podobnie jak sko-
da. W  momencie zderzenia się 
samochodów osobówka wyko-
nywała skręt w  lewo. Kierowcy, 

zarówno wspomniany 27-latek 
i 25-letni policjant z terenu powia-
tu łowickiego, byli trzeźwi.

Policjanci zostali skierowani 
na teren gminy Kiernozia na in-
terwencję, po czym skierowano 
ich na kolejną i  musieli wrócić 
w kierunku Łowicza, dlatego też 
mieli jechać z użyciem sygnałów 
świetlnych i  dźwiękowych. Do 
zdarzenia doszło, gdy skoda skrę-
cała w lewo, a policyjny radiowóz 

prawdopodobnie znajdował się na 
przeciwnym pasie ruchu, wyko-
nując manewr wyprzedzania lub 
próbując ją wyminąć, gdy ta zwol-
niła przed manewrem. Faktyczne 
położenie pojazdów na drodze, 
kwestia prędkości pojazdów i da-
wanych znaków sygnalizujących 
manewry wykonywane przez 
kierowców jak i  inne okoliczno-
ści zdarzenia, będą wyjaśniane 
w trakcie postępowania.  tb

Kiernozia | Zderzenie radiowozu ze Skodą

Prokuratura w Łowiczu wnioskuje 
o wyłączenie jej ze sprawy
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Wicie | Można głosować na sympatyczną radną 

Jadwiga Wróbel walczy o tytuł Miss Wdzięku 
Jadwiga Wróbel, radna gminy Kocierzew Płd. i 
prezes Stowarzyszenia „Dla naszej wsi” w Wiciu, 
zakwalifikowała się do festiwalu „Polska od Kuchni”. 
Można na nią głosować w wyborach Miss Wdzięku 
Województwa Łódzkiego, w kategorii wiekowej 45+. 

Festiwal Kół Gospodyń Wiej-
skich „Polska od Kuchni” to wy-
darzenie przygotowane z  myślą 
o  szerzeniu dziedzictwa kulinar-
nego, promowaniu zdrowego sty-
lu życia oraz pielęgnacji polskiej 
kultury i tradycji. Wielki finał 
odbędzie 25 września na Stadio-
nie Narodowym w  Warszawie, 
najpierw jednak odbędą się edy-
cje regionalne. W  województwie 
łódzkim festiwal zostanie zorgani-
zowany 3 lipca na stadionie spor-
towym w Sulmierzycach. 

Jedną z  12 kandydatek do ty-
tułu Miss Wdzięku Wojewódz-
twa Łódzkiego jest Jadwiga Wró-
bel – radna gminy Kocierzew 
Płd., prezes stowarzyszenia „Dla 
naszej wsi” w  Wiciu, którą wie-
le osób kojarzy, gdyż na co dzień 
pracuje jako ekspedientka w skle-
pie w Wiciu. Znana jest również 
z  zaangażowania w  działalność 
na rzecz swojej wsi i całej gminy 
Kocierzew Płd. Kilka lat temu za-
łożyła Koło Różańcowe, które do 
dziś spotyka się na wspólnej mo-

dlitwie w  sali OSP Wicie. Z  jej 
inicjatywy odbyły się kursy języ-
ka angielskiego dla mieszkańców, 
wiele imprez i wycieczek. 

Wraz ze stowarzyszeniem „Dla 
naszej wsi”, które zostało zare-
jestrowane na prawach KGW 
w  ARiMR, doprowadziła do 
utworzenia placu zabaw za re-
mizą i ustawienia przed sklepem 
serca na nakrętki, z  których do-
chód wspiera cele charytatywne. 
Niedawno zainicjowała zbiórkę 
elektrośmieci, czym włączyła się 
w akcję szkoły w Kocierzewie Płd. 

Każdy, kto zna panią Jadwigę, 
wie, że jest to osoba niezwykle 
energiczna. Ma też wiele talen-
tów rękodzielniczych, w wolnych 
chwilach szyje lalki łowickie, 
szydełkuje, zawsze angażuje się 

w przygotowanie wieńców dożyn-
kowych. Te wszystkie pasje skło-
niły ją do udziału w festiwalu. – 
Żeby zostać Miss Wdzięku, nie 
trzeba być szczupłą, wysoką ani 
nawet zgrabną. Trzeba ująć ludzi 
wdziękiem – powiedziała nam. 
Ma nadzieję, że będzie to potrafiła. 

Sprawdzianem będzie finał wo-
jewódzki w Sulmierzycach, pod-
czas którego kandydatki wezmą 
udział w kilku konkurencjach, jak 
np. prezentacja w  stroju wieczo-
rowym i regionalnym. Możemy 
pomóc pani Jadwidze w  zdoby-
ciu wymarzonego tytuł, oddając 
na nią SMS o treści POK.2058 na 
numer 7248 (koszt wysłania SMS 
to 2 zł netto (2,46 zł z VAT). Głosy 
można oddawać do 3 lipca do go-
dziny 13.00.  aa 

Łowicz | Dyplomy i odznaczenie od prezydenta

Złote Gody czternastu par
Czternaście par 
z Łowicza o małżeńskim 
stażu 50 i więcej lat 
spotkało się w minioną 
sobotę 12 czerwca w sali 
radzieckiej ratusza, aby 
świętować długoletnie 
pożycie.

Ilość par oraz ograniczenia 
związane z  pandemią sprawiły, 
że jubilatów podzielono na dwie 
grupy. Po gratulacjach od bur-
mistrza Krzysztofa Kalińskiego 
i przewodniczącego Rady Miej-
skiej Jacka Wiśniewskiego wrę-
czyli oni małżonkom przyznane 
przez prezydenta RP Andrzeja 
Dudę medale za długoletnie poży-
cie małżeńskie, dyplomy, kwiaty  
i upominki. Na zakończenie za-
śpiewali dla nich członkowie Klu-
bu Seniora Radość z  Łowicz, 
a  zagrał na saksofonie wnuczek 
jednego z jubilatów.

Złote Gody świętowali Pań-
stwo: Elżbieta i Wacław Sapiń‑
scy, Jadwiga i Teodor Rybus, 

Romana i Jerzy Gawrońscy, 
Marianna i Eugeniusz Walcza‑
kowie, Alina i Kazimierz San‑
domierz, Józefa i Tadeusz Okra‑
ska, Barbara i Jan Muras, Anna 
i Marian Missura, Danuta i Lu-
dwik Kret, Hanna i Witold Paw‑
lak, Janina i Wiesław Szkop, 
Wiesława i Jan Walczakowie, 
Mieczysława i Wojciech Sych 
oraz Lucyna i Józef Wróblew‑
scy.

Małżonkom na miejscu gratula-
cje składali także najbliżsi człon-
kowie rodzin, dzieci i wnuki. 

Kierownik Urzędu Stanu Cy-
wilnego Ewa Rześna-Kukieła po-
wiedziała nam, że po każdej jubi-
leuszowej uroczystości odzywają 
się członkowie rodzin, którzy py-
tają się, dlaczego ich rodzice nie 
zostali zaproszeni na uroczystość. 
W  związku z  tym przypomina, 
że USC nie zajmuje się wyszuki-
waniem jubilatów i zapraszaniem 
ich na uroczystość. Zaintereso-
wani muszą sami zgłosić się do 
urzędu. Dopiero wówczas USC 
występuje zbiorczo o przyznanie, 
przez prezydenta okolicznościo-
wych medali. 

Zgłaszać mogą się też pary, 
które swój jubileusz 50-lecia 
wstąpienia na ślubny kobierzec 
miały w latach poprzednich, me-
dal przyznawany jest za długolet-
nie pożycie małżeńskie.

Przyznanie przez prezydenta 
medalu nie sprawia, że małżon-
kowie otrzymują prawo do jakich-
kolwiek świadczeń, np., nagrody 
rzeczowej, pieniężnej, dodatku do 
emerytur i rent od prezydenta czy 
burmistrza – ale na pewno jest dla 
jubilatów bardzo miłym doświad-
czeniem.  tb

Łowicz | Święto i promocja szkoły pijarskiej

Ciekawie w szkole, radośnie w Maurzycach
Zgodnie z wieloletnią tradycją, 

uczniowie Pijarskich Szkół Królo-
wej Pokoju w Łowiczu wyruszy-
li we wtorek 15 czerwca na rajd 
rowerowy do skansenu w  Mau-
rzycach, gdzie od lat jest organi-
zowane święto szkoły. Wcześniej 
zapraszali w progi szkoły.

W piątek 11 czerwca popołu-
dniu, Pijarskie Liceum w Łowiczu 
zaprosiło tegorocznych absolwen-
tów podstawówek i wszystkich in-
nych zainteresowanych na Dzień 
Otwarty. Pijarskie liceum, od 
lat najlepsze w  mieście i jedno 
z  najlepszych w  województwie, 
prowadzi nabór do trzech klas 
o nachyleniu: politechniczno-eko-
nomicznym, medyczno-przyrod-
niczym oraz humanistycznym. 
W  piątek można było oglądać 
bogato wyposażone pracownie 
przedmiotowe, służące klasom 
o  wszystkich tych nachyleniach. 
Podczas dnia otwartego, szkoła 
prezentowała też, jakie inne zainte-
resowania pomaga rozwijać. Tym, 
co jako pierwsze rzuca się w oczy, 
jest bogata kolekcja historycz-
nych kostiumów. Najczęściej są 
one wykorzystywane w szkolnych 
przedstawieniach. Tego dnia część 
z nich założyli na siebie ucznio-
wie i nauczyciele zachęcający do 

wybrania oferty Pijarskiego LO. 
Również występów muzycznych 
w  sali gimnastycznej, pełniącej 
też funkcję auliaudio-wizualnej 
ze sceną, nie mogło zabraknąć 
w czasie Dnia Otwartego. 

Natomiast cztery dni później, 
Święto Szkoły rozpoczęto od 
Mszy św. odprawionej w koście-
le ojców pijarów, w której ucznio-
wie uczestniczyli podzieleni na 
dwie grupy – najpierw młodsze 
klasy szkoły podstawowej, a  po 
nich starsi uczniowie i licealiści. 

W tych grupach, po zakończonym 
nabożeństwie, wyruszyli rowera-
mi do Maurzyc. Na miejscu czeka-
ło ich zwiedzanie obiektu, a także 
część artystyczna, zabawy sporto-
we i integracyjne. W planach była 
organizacja konkursu talentów. 
Uczniowie wyruszali na rajd 
w doskonałych humorach. Wszy-
scy podkreślili, że taki wspólnie 
spędzony czas jest im bardzo po-
trzebny, ponieważ z powodu pan-
demii mało mieli ostatnio czasu na 
integrację.  aa, tm

Jedna z grup jubilatów, którzy w 12 czerwca zostali odznaczeni w łowickim ratuszu za długoletnie  
pożycie małżeńskie.
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Zgodnie z wieloletnią tradycją, w szkole pijarskiej został 
zorganizowany rajd rowerowy do Maurzyc z okazji święta szkoły. 
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Jadwiga Wróbel w stroju łowickim. 
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Zgłaszać mogą 
się też pary, 
które swój 
jubileusz 50-lecia 
wstąpienia na 
ślubny kobierzec 
miały w latach 
poprzednich.

Czy burmistrz w tym roku  
dostanie absolutorium?
Radni są podzieleni. str. 9
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Wójt gminy Łyszkowice
ma ciągle zaufanie
do dyrektorki GOK. str. 10Aktualności
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Łowicz | Ulica Starzyńskiego

Dąb przetrwał i dobrze rokuje
Dąb rosnący na wysepce 
pomiędzy pasami ruchu 
na ul. Starzyńskiego 
w sąsiedztwie targowiska 
miejskiego zdaje się 
wychodzić ze zdrowotnego 
kryzysu po uderzeniu 
piorunem w sierpniu 
2016 roku.

Naczelnik Wydziału Spraw 
Komunalnych w  ratuszu Paweł 
Gawroński uważa, że potwierdza 
to trafność decyzji, aby nie usu-
wać dębu, który jest przecież po-
mnikiem przyrody, ale pozostawić 
drzewo do obserwacji, choć zaraz 
po uderzeniu pioruna zdawało się, 
że drzewo nie przeżyje. Przypo-
mniał, że w tamtym okresie bra-
no nawet pod uwagę pozostawie-
nie obumarłego pnia drzewa jako 
„świadka”.

Stan drzewa konsultowano 
ze specjalistą dendrologiem, ostat-
ni raz ponad rok temu. Najważ-

niejsze jest to, że drzewo, mimo 
że straciło dużą powierzchnię 
kory z  pnia, odbudowało koronę 
i z roku na rok widać, że sytuacja 
jest coraz lepsza.

Nie oznacza to, że nic nie po-
zostało do zrobienia. W najbliż-
szym czasie trzeba będzie przy-
gotować specjalny dokument 
„Plan konserwacji pomnika przy-
rody”, w którym będzie przewi-
dziane przede wszystkim usu-
nięcie jednego suchego konaru. 
Konar ten nie zagraża obecnie 
nikomu, nawet za 15 lat takiego 
zagrożenia stanowić nie będzie, 
mowa w  końcu o  dębie. Nawet 
jeśli doszłoby do jego oberwania, 
spadnie na pas zieleni, na którym 
rośnie.

Co ciekawe, walczące o prze-
trwanie drzewo od  chwili raże-
nia do chwili obecnej nie wydało 
owoców – żołędzi. Gawroński tłu-
maczy to tym, że wszystkie swoje 
siły włożyło w odbudowanie ko-
rony. tb

Dąb rosnący na zielonym skwerze pomiędzy pasami ruchu 
ul. Starzyńskiego, mimo suchego konaru i braku kory z jednej strony, 
ma się całkiem dobrze.
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ŁKA | Utrudnienia na linii Łódź – Łowicz

Ze Zgierza do Łodzi autobusem
Modernizacja trasy 
kolejowej pomiędzy 
Łodzią a Łowiczem 
powoduje kolejne, 
przejściowe utrudnienia, 
dla pasażerów Łódzkiej 
Kolei Aglomeracyjnej.

Autobusy komunikacji zastęp-
czej kursujące spod stacji Łowicz 
Przedmieście nadal będą kończy-
ły bieg przed budynkiem stacji 
kolejowej Łowicz Główny (uli-
ca Dworcowa). Również autobu-
sy dowożące podróżnych do stacji 
Łowicz Przedmieście na  pocią-
gi jadące w kierunku Łodzi odja-
dą sprzed budynku stacji Łowicz 
Główny.

Ale dojdzie trudność: od  25 
czerwca do  2 lipca na  odcinku 
Zgierz – Łowicz Główny znów 
będą kursowały autobusy zastęp-
cze. Jest to spowodowane przebu-
dową linii 15 i 16 na stacji Zgierz 
i wyjazdu ze Zgierza w stronę Ło-
wicza.

W dniach 9-16 lipca, ze wzglę-
du na zamknięcie toru pomiędzy 
stacjami Łódź Kaliska – Łódź Ka-
rolew, pociągi jadące do i z Łodzi 
Widzewa pojadą drogą okrężną 
przez Łódź Retkinię i  Łódź Lu-
blinek. Wieczorny pociąg z Łowi-
cza od stacji Zgierz do stacji Łódź 
Widzew pojedzie przez Łódź Sto-
ki, natomiast od Zgierza zostanie 
uruchomiona Zastępcza Komuni-
kacja Autobusowa.   tm

Łowicz | Bliżej utwardzonej nawierzchni

Otwarto oferty w przetargu na ulicę Kresową
8 czerwca w ratuszu otwarte 
zostały oferty w przetargu 
na budowę nawierzchni 
w ulicy Kresowej 
– przedostatniej ulicy 
odchodzącej 
od ul. Bolimowskiej, jadąc 
w kierunku Nieborowa.

Wynik przetargu będzie znany 
za kilka tygodni, po otwarciu ofert 

rozpoczęła się procedura spraw-
dzająca. Najtańsza, złożona przez 
fi rmę Raf-Det z Żychlina, opiewa 
na 510 tys. zł, a kolejna, złożona 
przez Hydrobud z Kutna, na 569 
tys. zł, podczas gdy miasto zare-
zerwowało na  realizację inwesty-
cji 573 tys. zł. Najdroższą złożyła 
fi rma Trakt z Kutna – 576 tys. zł. 

Do przetargu przystąpiła jesz-
cze jedna fi rma, Wig-Kost z gmi-

ny Kocierzew Południowy, ale 
na  skutek błędu nie została ona 
odczytana z elektronicznego sys-
temu składania ofert w  postępo-
waniach o  zamówienia publicz-
ne. Uznano, że oferta została źle 
wprowadzona do  systemu i  nie 
będzie brana pod uwagę. 

Firma, która zajmie się praca-
mi, będzie znana do końca czerw-
ca. 

Zlecenie obejmować bę-
dzie wykonanie na  podbudowie 
z tłucznia 377 m jezdni o szeroko-
ści 6 m oraz wjazdów na posesję 
z betonowej kostki oraz poboczy 
z  kruszywa o  szerokości 75 cm. 
Zadanie będzie w  całości fi nan-
sowane z budżetu miasta, wobec 
nieotrzymania wsparcia z Fundu-
szu Dróg Samorządowych, o  co 
miasto występowało.  tb

NIK | O moście w ul. Mostowej ani słowa – ale nie o niego chodziło

Raport o stanie mostów 
i przepustów
Najwyższa Izba Kontroli sprawdziła stan mostów i przepustów 
w województwie łódzkim, skontrolowała takie obiekty w ciągu dróg 
krajowych, wojewódzkich i części powiatowych. 

Kontroli za okres 2019-2020 
podano 1290 obiektów mosto-
wych oraz 1102 przepusty drogo-
we (o świetle otworu równym lub 
większym 150 cm), znajdujących 
się pod zarządem siedmiu różnych 
podmiotów. Kontrola nie obej-
mowała więc wszystkich mostów 
powiatowych w  województwie, 
a także mostów na drogach gmin-
nych (dlatego np. nie znajdziemy 
w niej mostów w Łowiczu). 

Powiat łowicki: 
nie ma mostów 
awaryjnych, ale nie 
ma też takich, które są 
zupełnie w porządku
Jeśli chodzi o  mosty będące 

w zarządzie Powiatowego Zarzą-
du Dróg i Transportu w Łowiczu, 
to żaden z 53 skontrolowanych nie 

otrzymał, w  ramach przeglądów 
okresowych, najgorszej katego-
rii – awaryjny. Jako most w stanie 
przedawaryjnym został natomiast 
wskazany ten w  Urzeczu (droga 
Łyszkowice – Chruślin – Urze-
cze), zaś jako niedostateczny zo-
stał określony stan mostu w Kom-
pinie (droga Ruszki – Kompina 
– Nieborów) na Bzurze. 

Poza tym stan aż 44 został 
uznany za „niepokojący”, a 7 za 
„zadowalający”. Niestety żaden 
też nie otrzymał najwyższej oceny 
– odpowiedni. 

Wątpliwości kontrolerów 
wzbudziło to, dlaczego PZDiT 
nie podjął w  pierwszej kolejno-
ści działań na najgorszym moście 
w Urzeczu, zamiast tego wybiera-
jąc przebudowę mostu w Kompi-
nie – też w złym stanie, ale jednak 
nieco lepszym.

Dyrektor Anna Gajewk-Sarwa 
wyjaśniła (jak wynika z protoko-
łu kontrolnego), że kierowano się 
rozmiarami obiektu oraz zdecydo-
wanie większym natężeniem ru-

chu, poza tym most kwalifi kował 
się do  uzyskania dofi nansowania 
z  Funduszu Dróg Samorządo-
wych nawet do 80% wartości.

Działania doraźne to 
za mało
Podsumowując kontrolę 53 

obiektów mostowych w  powie-
cie łowickim, autor opracowa-
nia (kontroler Andrzej Pietrzyk) 
stwierdza, że podejmowano doraź-
ne prace, które jednak nie zmierza-
ły do  zasadniczej poprawy stanu 
technicznego mostów. W sytu-
acjach tego wymagających, raczej 
starano się dostosować organizację 
ruchu do warunków technicznych 
obiektów niż dążyć do ich popra-
wy. W kontrolowanym okresie 
działania ograniczyły się jedynie 
do napraw bieżących, mimo zdia-
gnozowania problemów wymaga-
jących remontów. 

Sam kontroler stwierdza, że 
przyczyną tych nieprawidłowości 
był brak możliwości fi nansowych 
jednostki, a nie błędna ocena sy-

tuacji. Ogólnie ocenia te działa-
nia jako wystarczające w stosunku 
do potrzeb i możliwości fi nanso-
wych.

W zaleceniach pokontrolnych 
czytamy, że należy opracować 
projekt planu rozwoju sieci drogo-
wej, prowadzić kontrole okresowe 
mostów i  przepustów, w  których 
odnotowane będą wszelkie usu-
nięte i nie usunięte usterki. 

Z drogami krajowymi 
powiaty nie mogą 
konkurować
Na tle innych powiatów nie 

wypadamy najgorzej. Co prawda 
możemy pozazdrościć PZD w Łę-
czycy trzech mostów z najwyższą 
oceną, z drugiej strony ma on aż 
15 mostów w stanie przedalarmo-
wym. Większość skontrolowa-
nych powiatów ma mosty głównie 
w środkowych kategoriach skali.

Nieco lepiej prezentują się mo-
sty pod  zarządem Zarządu Dróg 
Wojewódzkich w Łodzi, a zdecy-
dowanie najlepiej te pod zarządem 
łódzkiego oddziału GDDKiA 
– trudno się jednak dziwić, sko-
ro ten ma pieniądze na  remonty. 
W kontrolowanym okresie pro-
wadził ich aż 47. Dzięki temu ma 
11 mostów „odpowiednich” i  aż 
663 „zadowalające”. Żaden z kra-
jowych mostów w  woj. łódz-
kim nie jest awaryjny, ani nawet 
przedawaryjny. 

TOMASZ
MATUSIAK

tomasz.matusiak@lowiczanin.info
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Łowicz | Jak Mieszkanie Plus wygląda od środka

Tu będzie się dobrze mieszkać
15 czerwca zostaliśmy 
wpuszczeni na teren 
budowy trzech bloków 
przy ul. Krudowskiego 
w Łowiczu, 
realizowanych 
w ramach programu 
Mieszkanie Plus. 

Prace na budowie zmierzają do 
końca. Równolegle, od 7 czerwca 
ruszyło składanie wniosków przez 
zainteresowane osoby. Jak się do-
wiadujemy, jest już 190 chętnych 
i  nie wszyscy są mieszkańca-
mi Łowicza i  powiatu łowickie-
go – np. Kocierzewa, ponieważ są 
również osoby z  Warszawy, So-
chaczewa, Żyrardowa i Żychlina. 
Jest też dwoje obcokrajowców – 
obywateli Ukrainy. Nabór będzie 
trwał do 30 czerwca i ma on cha-
rakter otwarty. 

Każdy może złożyć 
wniosek, nawet gdy 
nie spełnia kryteriów
Weryfi kacja wniosków bę-

dzie prowadzona dwuetapowo. 
W  pierwszym etapie będą bra-
ne pod uwagę kryteria społecz-
ne, które zostały określone przez 
Radę Miejską w  Łowiczu (mia-
sto Łowicz jest partnerem w tym 
przedsięwzięciu jako właściciel 
gruntów). Tutaj każdy wniosko-
dawca otrzyma punkty m.in. za 
wiek, płacenie podatku od osób 
fi zycznych w  Łowiczu, plany 
opuszczenia mieszkania należą-
cego do zasobów komunalnych 
w Łowiczu. Preferencje będą mieć 
również samotne matki. 

Ile to będzie 
kosztować? 
Wcale niemało
Osoby, które nie spełnia-

ją kryteriów społecznych, rów-
nież mogą starać się o wynajem 
mieszkania. Tym bardziej, że 
w drugim etapie planowane jest 
sprawdzenie dochodów wniosko-
dawców pod kątem ich możliwo-
ści płacenia czynszu, a ten będzie 

wynosił 27,50 zł za 1 m² mie-
sięcznie plus 5,50 zł/m² na pokry-
cie kosztów eksploatacji. Do tych 
opłat będzie można uzyskać dofi -
nansowanie – o ile spełni się kry-
teria – średnio wyniesie ono 350 
zł miesięcznie. 

Zawarcie pierwszych umów 
najmu, najpierw na 2 lata, pla-
nowane jest w  IV kwartale tego 
roku, a w  II kwartale 2022 roku 
lokatorzy będą się już wprowa-
dzać. 

Wynajem mieszkania w  jed-
nym z tych bloków dla wielu osób 

może się okazać zbyt drogim roz-
wiązaniem, ale jak powiedziała 
podczas konferencji Krystyna Wą-
chała-Malik, członek zarządu Pol-
skiego Funduszu Rozwoju Nieru-
chomości S.A., bloki budowane są 
komercyjnie i  wynajem również 
jest komercyjny. 

Na pytanie o możliwość wyku-
pu mieszkań odpowiedziała, że po 
dwóch latach najemcy będą mogli 
się zadeklarować, czy chcą mieć 
opcję wykupu czy nie. Wtedy po-
dane zostaną koszty takiego roz-
wiązania. 

Różnorodności 
nie będzie
W trzech blokach, które będą 

miały adres Krudowskiego 1, 2 
i 3 – powstanie w sumie 96 miesz-
kań. W blokach w kształcie lite-
ry C – po 40 lokali (20 w jednej 
klatce schodowej), w mniejszym, 
który ma przekrój prostokąta – 16. 
W każdym bloku będzie odrębna 
kotłownia, zasilana gazem. Blo-
ki będą białe na zewnątrz, ściany 
w środku również będą białe.

Mieszkania będą wykończone: 
będą miały podłogi, drzwi wej-

ściowe i wewnętrzne, a także para-
pety, glazurę, umywalki, ubikacje 
i wanny lub kabiny prysznicowe – 
w przypadku mieszkań przystoso-
wanych dla osób niepełnospraw-
nych. Te położone na parterze 
będą miały ogródki. 

Glazura we wszystkich kuch-
niach lub aneksach kuchniach bę-
dzie biała, w  łazienkach będzie 
mozaika kolorów – białego, jasno 
błękitnego, grafi tu jasnego i ciem-
nego. Wszystkie posadzki będą 
grafi towe – przy czym w miesz-
kaniach na danej kondygnacji zo-
stanie ułożony jasny lub ciemny 
grafi t. Wszystkie panele na podło-
gach będą identyczne. 

Najemcom pozostanie tylko 
urządzić kuchnię, wstawić meble 
i mieszkać. 

Niestety, żadne mieszkanie nie 
będzie dysponowało jakąkolwiek 
komórką. 

Plac zabaw, lawenda 
i magnolie 
Do każdego mieszkania zosta-

nie przypisane jedno miejsce par-
kingowe. W centralnym miejscu, 
pomiędzy blokami w kształcie li-
tery C będzie też plac zabaw dla 
dzieci i ławki przy nim. Powstaną 
trawniki, ale będą też inne nasa-
dzenia, nawet atrakcyjne – grząd-
ka lawendy oraz magnolie. 

Osiedle będzie otwarte – po-
dobnie jak inne osiedla, które po-
wstają w ramach rządowego pro-
gramu Mieszkanie Plus. Łowicka 
inwestycja jest pierwszą tego typu 
w województwie łódzkim. 

Uczestnicy konferencji pod-
kreślali dobrą współpracę między 
wszystkimi, którzy są zaangażo-
wani w realizację inwestycji, dzię-
ki czemu przebiega ona sprawnie 
i  terminowo. Burmistrz Łowicza 
Krzysztof Kaliński mówił, że bar-
dzo cieszy go powstanie trzech 
nowych budynków, atrakcyjnych 
architektonicznie, z  dobrą infra-
strukturą wewnętrzną. Mówił 
również, że to dobra lokalizacja 
ze względu na bliskość drogi kra-
jowej nr 92, szkoły, przedszkola 
i kościoła.

Naczelnik Wydziału Inwesty-
cji i Remontów Urzędu Miejskie-
go w  Łowiczu Grzegorz Pełka, 
który jest od początku brał udział 
w  przygotowaniach inwestycji 
i jest bardzo częstym gościem na 
budowie, przyznał, że jest wiel-
kim zwolennikiem budownictwa 
mieszkaniowego. Ma też prze-
konanie, że w  tych nowych blo-
kach będzie się dobrze mieszkało, 
a  mieszkańcy będą zadowoleni. 
Standard mieszkań jest wysoki, 
będą windy i wykończone miesz-
kania. 

Wynajem mieszkania 
w jednym z tych 
bloków dla wielu 
osób może się 
okazać zbyt drogim 
rozwiązaniem, ale 
bloki budowane 
są komercyjnie 
i wynajem również 
jest komercyjny. 

MIRKA WOLSKA
-KOBIERECKA

mirka.wolska@lowiczanin.info

Przy ul. Krudowskiego powstał jeden blok z 16 mieszkaniami i dwa bloki w kształcie litery C – w każdym z nich 
będzie 40 mieszkań. Na zdjęciu jeden z nich. 
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Tu będzie szyb windy. Na razie 
widoczna jest otwarta klatka 
schodowa. 
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Mieszkania będą mieć centralne ogrzewanie, zasilane z pieca 
gazowego, odrębnego dla każdego z bloków. 
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Krzysztof Kaliński i Grzegorz Pełka w łazience jednego 
z dwupokojowych mieszkań o powierzchni 32 mkw. 
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Kiernozia | Zaopatrzenie w wodę

Drogo za modernizację Stacji Uzdatniania Wody
8 czerwca w Urzędzie Gminy w Kiernozi otwarty został przetarg 
na rozbudowę stacji uzdatniania wody w Chruślach, prace 
kanalizacyjne przy Szkole Podstawowej w Kiernozi oraz budowę sieci 
wodociągowej. Zgłosiła się tylko jedna firma.

Jednym oferentem okazała się 
firma Cewogaz z Łowicz, która za 
realizację zlecenia zaproponowała 
959 tys. zł, podczas gdy gmina za-
planowała na  to zadanie 875 tys. 
zł. Sekretarz gminy Jarosław Bo-
gucki powiedział nam, że jeśli zle-
cenie trafi do Cewogazu, to Rada 
Gminy będzie musiała zadecydo-
wać o przesunięciu w ramach bu-
dżetu na  to zadanie brakującej 
kwoty – około 85 tys. zł. Wybra-
ny wykonawca będzie miał 5 mie-
sięcy na  realizację zamówienia 
od daty podpisania z nim umowy.

Skarbnik gminy Katarzyna 
Zielińska powiedziała nam, że in-
westycja uzyskała dofinansowanie 

z dwóch źródeł: dotację z Progra-
mu Rozwoju Obszarów Wiejskich 
w wysokości 62%, ale nie więcej 
niż 442 tys. zł oraz z Wojewódz-
kiego Funduszu Ochrony Środo-
wiska w Łodzi w postaci dotacji 
w  wysokości 47 tys. zł oraz po-
życzki – 111 tys. zł.

Przyczyna: rosnące 
zapotrzebowanie
Zlecenie będzie w systemie za-

projektuj – wybuduj. Na  SUW 
przewidziano: budowę w sąsiedz-
twie już stojącego zbiornika re-

tencyjnego o pojemności 150 m³, 
kolejnego o  takich samych para-
metrach w celu zapewnienia cią-
głości dostaw wody wobec rosną-
cego zapotrzebowania odbiorców, 
dostawę i  montaż dwóch nowo-
czesnych, energooszczędnych 
pomp sieciowych w  zastępstwie 
starych, wykonanie rurociągów 
technologicznych, zmianę sposo-
bu sterowania pompami, dostawę 
i montaż budynku kontenerowego 
z zapleczem socjalnym dla obsłu-
gi stacji oraz wymianę urządzeń 
pomiarowych.

Szkoła miewała  
kłopoty
Przy Szkole Podstawowej zle-

cono natomiast budowę odrębne-
go przyłącza kanalizacji sanitarnej 
od kuchni do sieci zbiorczej z za-
montowaniem na  nim separatora 
tłuszczów. Jest to konieczne, bo-
wiem dotąd zdarzało się, że tłusz-
cze w szkolnym przyłączu krysta-
lizowały się i tamowały przepływ 
nieczystości.

Oprócz tego zlecenie zawierać 
będzie też budowę trzech odcin-
ków sieci wodociągowej, dwóch 
w Kiernozi i  jednego w Sokoło-
wie, aby doprowadzić sieć w są-
siedztwo budynków, które do  tej 
pory nie miały do niej dostępu.

Z jakością wody 
problemów nie ma
Ujęcie w  w Chruślach bazuje 

na  dwóch studniach o  głęboko-
ści 62,5 i 66 metrów, których wy-
dajność maksymalna określona 
jest na 110 m3/godzinę i 2057 m3/ 
dobę. Wydobywana woda z  po-
wodu zanieczyszczenia związka-
mi manganu i  żelaza uzdatniana 
jest w dwóch hydrofiltrach. Sekre-
tarz gminy Jarosław Bogucki pod-
kreślił w rozmowie z nami, że nie-
dawne problemy z jakością wody 
w wodociągu zasilanym z ujęcia 
w Chruślach wynikały z pojawie-
nia się zanieczyszczeń w sieci wo-
dociągowej, nie w samym ujęciu, 
które pod względem jakości wody 
spełnia wszystkie parametry.  tb

Łowicz | Na osiedlach

Spółdzielnia montuje 
skrzynki na ulotki
Łowicka Spółdzielnia 
Mieszkaniowej zakupiła 
wybrany przez lokatorów 
model skrzynek na broszury 
reklamowe. Na polecenie 
prezesa Mariusza Siewiery 
zaczął się ich montaż 
na osiedlach ŁSM.

Pojemniki na  ulotki pojawią 
się przed wejściami na  klatki 
schodowe wszystkich spółdziel-
czych bloków w  zasobach ło-
wickiej spółdzielni. Rozmawiali-
śmy z  mieszkańcami Bratkowic, 
na  którym to osiedlu rozpoczę-
to montaż pojemników na różnej 
maści druki ulotne. Łowiczanie 

są zadowoleni, że broszury rekla-
mowe nie walają się już po klat-
kach schodowych i nie zapychają 
skrzynek pocztowych.

Z kolei roznosiciele ulotek 
wskazują, że  takie rozwiązanie 
ułatwia im pracę, szczególnie tam, 
gdzie budynki wielorodzinne wy-
posażone są w domofony.

– Będziemy stanowczo reago-
wać, jeśli ktoś będzie oklejał na-
sze skrzynki na ulotki reklamami 
czy też w inny sposób je niszczył 
– zapowiada prezes spółdzielni 
Mariusz Siewiera. – Mamy w pla-
nach obciążanie takich osób i firm 
kosztami czyszczenia lub renowa-
cji pojemników na broszury rekla-
mowe.  mwk

Niedawne problemy 
z jakością wody 
w wodociągu zasilanym 
z ujęcia w Chruślach 
wynikały z pojawienia 
się zanieczyszczeń 
w sieci wodociągowej, 
nie w samym ujęciu.

Skrzynki na ulotki, które do tej pory często zaśmiecały klatki schodowe, 
umieszczone zostały na zewnątrz bloków. 
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Stacja Uzdatniania Wody w Kiernozi.
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Łódź | Łódzkie na Plus 

500 tysięcy złotych na 85 propozycji
Zarząd Województwa Łódzkiego ogłosił wyniki w Wojewódzkim Programie 
Mikrograntów na rzecz walki z COVID-19. Przyznano w nim 85 dotacji 
dla organizacji pozarządowych, na łączną kwotę 499.238 zł. Chętnych było 
znacznie więcej, bowiem do konkursu wpłynęło około 500 ofert. 

Urząd Marszałkowski w Łodzi 
informuje, że dotyczyły one re-
alizacji przedsięwzięć z  różnych 
dziedzin, które z  założenia wpi-

sują się w walkę z pandemią ko-
ronawirusa i  jej skutkami. Są to 
działania w zakresie kultury, sztu-
ki i ochrony dziedzictwa kulturo-

wego, ochrony i  promocji zdro-
wia, kultury fizycznej i  sportu, 
turystyki. Wśród pomysłów były 
także działania na rzecz porząd-

ku i bezpieczeństwa publicznego 
oraz ratownictwa i  ochrony lud-
ności. Na liście beneficjentów pro-
gramu znaleźliśmy 4 organizacje 
z powiatu łowickiego. 

Stowarzyszenie Miłośników 
Starej Motoryzacji i Maszyn Rol-
niczych „Retro Łowiczanka” 
otrzymało 6 tys. zł na projekt 
„Polskie kino pod chmurką”. Jak 
nam powiedział prezes Piotr Po-
litowicz, w  ramach przyznanego 
grantu zaplanowano 3 lub 4 po-
kazy kina plenerowego. Ponieważ 

w tym roku nie będzie festynu pa-
rafialnego w  Bąkowie Górnym, 
gdzie znajduje się matecznik sto-
warzyszenia, to 15 sierpnia przy 
Zespole Szkół Centrum Kształce-
nia Rolniczego w Zduńskiej Dą-
browie zaplanowano Wilczy Bieg 
i  zlot członków stowarzyszenia, 
podczas którego zaplanowano po-
kaz filmowy pod chmurką. 

Co do daty i miejsca kolejnych 
pokazów, to jeszcze nie zostały 
one ustalone. Stowarzyszenie Klu-
bu Sportowego Astra Zduny na 

działania nazwane jak wynik me-
czu sportowego „ASTRA – Covid 
1:0” otrzyma również 6 tys. zł. 

Stowarzyszenie Przyjaciół 
Szkoły w Zduńskiej Dąbrowie 
na zadanie „Biegamy i aktywnie 
czas spędzamy!” otrzyma również 
6 tys. zł. 

Ludowy Klub Sportowy 
Fenix Boczki Chełmońskie  
na walkę z negatywnymi skutka-
mi pandemii COVID-19 za pomo-
cą aktywności sportowej – otrzy-
ma 4.823,55 zł.  mwk

Łowicz | Opieka stomatologiczna 

Powiat szuka do współpracy dentystów. 
Czy będą chętni?
Zarząd Powiatu Łowickiego zaprosił do współpracy lekarzy stomatologów, 
którzy podjęliby się opieki stomatologicznej nad uczniami ze szkół 
ponadpodstawowych oraz placówek oświatowych prowadzonych  
przez powiat. W sumie jest to 2974 uczniów. Jest jednak jeden problem: 
powiat nie dysponuje pieniędzmi, aby za to dodatkowo zapłacić. 

Propozycja współpracy nie ma 
więc formy oficjalnego konkursu, 
w którym podane są kryteria, jakie 
trzeba spełnić, aby wziąć w nim 
udział. Pewne warunki są w nim 
jednak określone, a pod zaprosze-
niem widnieją podpisy starosty 
Marcina Kosiorka i  wicestarosty 
Piotra Malczyka. Czas na zgło-
szenia zainteresowanych określo-
no do 31 sierpnia do godz. 16.00. 

Opiekę stomatologiczną nad 
uczniami w  takiej formie, o  jaką 
zabiega powiat, może sprawować 
lekarz dentysta spełniający wyma-
gania określone ustawowo. Cho-
dzi tutaj o te zapisy, które mówią 
o  opiece finansowanej ze środ-
ków publicznych – czyli lekarz 
taki musi posiadać kontakt z NFZ, 
który za nie płaci. Z  wymienio-
nych w ustawie świadczeń wyłą-
czona jest ortodoncja. Objęci nią 

będą uczniowie do 18. roku życia 
– świadczenie ogólnostomatolo-
giczne i do 19. roku życia – świad-
czenia profilaktyczne. Oferent 
musi zadeklarować liczbę godzin 
w tygodniu, w czasie których bę-
dzie udzielał świadczeń uczniom.

Są to uczniowie z I i II Liceum 
Ogólnokształcącego, Zespołów 
Szkół Ponadpodstawowych nr 
1, 2, 3 i  4, Specjalnego Ośrod-
ka Szkolno-Wychowawczego 
w Łowiczu oraz Młodzieżowego 
Ośrodka Socjoterapii w Kiernozi. 

Warto też podkreślić, że świad-
czenia opieki stomatologicznej 
będą realizowane w  gabinetach 
stomatologicznych tych podmio-
tów, które zawrą porozumienie 
z  samorządem powiatu łowic-
kiego. Na razie nie wiadomo czy 
będzie ono podpisywane na rok,  
czy dłużej. Maksymalnie może 
być zawarte na 3 lata. 

Ilona Wężowska, dyrektor Wy-
działu Kontroli i Zarządzania Jed-
nostkami w  łowickim starostwie, 
powiedziała nam, że przez po-
nad 20 lat istnienia powiatu, ta-
kiej opieki stomatologicznej nie 

było i w szkołach nie ma gabine-
tów dentystycznych. Powiat po raz 
pierwszy czyni starania o  zawar-
cie takiego porozumienia, ponie-
waż ustawa o  opiece zdrowotnej 
nad uczniami, z której to wynika 
jest stosunkowo nowa – pochodzi 
z  12 kwietnia 2019 roku. Wcze-
śniej jednak nie czyniono sta-
rań, aby ją zrealizować, ponieważ 

przez ponad rok, z  niewielkimi 
przerwami, uczniowie uczyli się 
zdalnie. Teraz wrócili do szko-
ły i miejmy nadzieję, że również  
od września będą prowadzone za-
jęcia stacjonarne. 

Ma nadzieję, że znajdą się 
chętni lekarze lub przychod-
nie, które mają kontrakty z NFZ. 
Powiat może zawrzeć porozu-

mienie z więcej niż jednym pod-
miotem. Może to być gabinet  
lub przychodnia z terenu powiatu, 
ale może być też spoza niego. 

W przypadku gdyby nie udało 
się znaleźć chętnych podmiotów, 
powiat będzie zmuszony zabiegać 
o przyjazdy dentobusu – a  te do 
szkół podległych powiatowi jesz-
cze nie przyjeżdżały.  mwk

Przez ponad 20 lat 
istnienia powiatu, 
takiej opieki 
stomatologicznej 
nie było  
i w szkołach nie 
ma gabinetów 
dentystycznych. 
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Nieborów | Wybrano wykonawcę

Dobra wiadomość  
dla rowerzystów

Spółka Kemy z  Łodzi otrzy-
ma zlecenie z  gminy Nieborów 
na  przygotowanie scieżki rowe-
rowej na  starym odcinku Drogi 
Krajowej nr 70 (obecnie ul. He-
leny Radziwiłł), od skrzyżowania  
z ul. Lipową przy restauracji Roz-
droże, wzdłuż ogrodzenia mu-
zeum, przez las, do bramy awaryj-
nej wiodącej na autostradę A2.

W ubiegłym tygodniu pisali-
śmy już, że gmina chce adapto-
wać wymieniony wyżej odcinek 
dawnej „siedemdziesiątki” w czę-
ści na  ścieżkę rowerową. Zosta-
nie ona wydzielona po zachod-
niej stronie dawnej krajówki. Jej 
szerokość wyniesie 2 m, pozosta-
ła część, o szerokości ok. 5 m, po-
zwoli utrzymać ruch dwukierun-
kowy dla samochodów.

Pas wydzielający ścieżkę zo-
stanie namalowany techniką gru-
bowarstwową. Zlecenie obejmuje 
też usunięcie metodą śrutowania 
obecnego oznakowania poziome-
go rozdzielającego dwa pasy ru-
chu, montaż dwóch progów zwal-
niających – co ograniczyć ma 
prędkości samochodów i  moto-
cykli, wymianę oznakowania pio-
nowego oraz budowę od podstaw, 
z podbudową, ok. 60-metrowego 
odcinka ścieżki o szerokości 2 m 
wzdłuż ul. Lipowej od skrzyżowa-
nia z ul. H. Radziwiłł – odcinek 
ten jest konieczny, aby rowerzy-
ści mogli dotrzeć do istniejącego 
przejścia dla pieszych w  ul. Li-
powej. Umożliwi to skomuniko-
wanie ze ścieżką istniejącą już po 
drugiej stronie przy ul. Lipowej.  tb

Łowicz | Historia dała o sobie znać 

Pamiątki po żołnierzach na terenie boiska
Po zdjęciu asfaltu starego boiska Zespołu Szkół 
Ponadpodstawowych nr 1 w Łowiczu i zagłębieniu się 
na około 30 cm w głąb gruntu w celu przygotowania 
podbudowy pod budowę nowego boiska o sztucznej 
nawierzchni, ujawniono ciekawe pamiątki dotyczące 
przeszłości tego miejsca.

Miejsce to w przeszłości znaj-
dowało się na  terenie koszar, 
m.in. carskich w  czasie zabo-
rów, 10 Pułku Piechoty w okresie 
międzywojennym i  niemieckich 
w okresie okupacji. Jeszcze wcze-
śniej był to teren przyklasztorny  
– wszak budynek szkoły to dawny 
kościół i  klasztor dominikanów, 
których z  Łowicza wyrugowali 
Prusacy po III rozbiorze Polski. 
Piotr Marciniak, prezes Stowarzy-

szenia Historycznego im. 10 Puł-
ku Piechoty, które w  szkole ma 
swoją siedzibę, powiedział nam, 
że postęp prac jest obserwowa-
ny przez członków stowarzysze-
nia. W okresie międzywojennym 
w miejscu boiska znajdowała się 
strzelnica pułkowa, z  której ko-
rzystały kluby strzeleckie działają-
ce w Łowiczu i okolicy. Strzelano 
na niej z małokalibrowej broni pal-
nej, odbywały się też zawody. 

– Strzelnica znajdowała się 
w  obniżeniu terenu. Po wojnie, 
przygotowując boisko, w  nieckę 
tę nasypano gruz, możliwe, że po-
chodzący z  rozebranych budyn-
ków, które znajdowały się na tere-
nie koszar. 

Wśród tego gruzu członkowie 
stowarzyszenia ujawnili różne 
ciekawe przedmioty z  przeszło-
ści, m.in. żołnierskie guziki WP 
z okresu międzywojennego, pozo-
stałości po wojskowej masce gazo-
wej, elementy okucia wojskowych 
butów, fragmenty świeczni-
ka, a  także łuski. – Wszystkie te 
przedmioty, po konserwacji, trafią 
na  ekspozycję, którą posiadamy 
w szkole – powiedział nam Piotr 
Marciniak.  tb

Łowicz | ŁSM

Pisemne głosowanie 
zamiast walnego zebrania

Łowicka Spółdzielnia Miesz-
kaniowa po raz drugi, z powodu 
epidemii, nie zwołuje tradycyjne-
go walnego zgromadzenia swoich 
członków. Uchwały, jakie zostały 
na nie przygotowane, członkowie 
spółdzielni będą mogli głosować 
w  formie pisemnej. Wyznaczo-
no daty tego głosowania – 21 i 22 
czerwca.

Uchwał jest aż 12. Są wśród 
nich: sprawozdanie Rady Nadzor-
czej za 2020 rok, sprawozdanie 
Zarządu ŁSM, przyjęcie i zatwier-
dzenie sprawozdania finansowe-
go, podział nadwyżki za ubie-
gły rok, wyznaczenie delegata  
na VII Kongres Spółdzielczości. 

Kolejny pakiet 5 uchwał doty-
czy absolutorium dla poprzednich 
i obecnych członków zarządu. Od-
rębnie głosowane będzie absolu-

torium dla poprzedniego prezesa 
Armanda Ruty, wiceprezesa Ma-
cieja Golana oraz członkini Zarzą-
du Barbary Osicy. 

Członkowie wypowiedzą się 
również w  sprawie absolutorium 
dla obecnego prezesa Mariusza 
Siewiery oraz członka Zarządu 
Marty Tylkowskiej. 

Nowością będzie głosowanie 
w sprawie monitoringu wizyjnego 
na osiedlach ŁSM, którego ocze-
kują niektórzy mieszkańcy. Jaka 
ich część jest za tym – okaże się 
po podliczeniu wyników głosowa-
nia, nad czym czuwać będzie ko-
misja oraz notariusz. 

A to będzie prowadzone w biu-
rze ŁSM przy ul. Starzyńskie-
go 1 w poniedziałek 21 czerwca 
w godz. 12-17 oraz we worek 22 
czerwca w godz. 7-12.  mwk

Niedźwiada | Piknik przy szkole

Zabawa o regionalnym zabarwieniu 
Rodzice i dzieci 
bawili się wspólnie 
na pikniku rodzinnym 
„Księżak z urodzenia 
i ukochania”, który 
13 czerwca Urząd 
Gminy Łowicz 
zorganizował na boisku 
Szkoły Podstawowej 
w Niedźwiadzie. 

Atrakcji było sporo. Wodzi-
rej Arek wspólnie ze swoją ekipą 
co chwilę zapraszał do wzięcia 
udziału w  przeróżnych konkur-
sach, np. zaplatania warkocza 
na  czas, grupowym wyścigu 
na nartach czy tańca – za każdym 
razem rozdając uczestnikom na-
grody.

Dużą atrakcję dla dzieci sta-
nowiły dmuchane zjeżdżalnie, 

małpi gaj i  eurobungee, któ-
re były oblegane. Organizatorzy 

w  rozmowie z  nami powiedzie-
li, że mają nadzieję, iż przyciągną 

one jak najwięcej dzieci z  gmi-
ny, a przy okazji zabawy na nich 
i  korzystania z  innych atrakcji 
dzieci z rodzicami odwiedzą sto-
iska twórczyń ludowych, gdzie 
m.in. Beata Rokicka uczyła bi-
bułkarstwa. Inne twórczynie wta-
jemniczały m.in. w  tajniki haftu 
ręcznego, wycinankarstwa, two-
rzenia łowickich pająków. Na sto-
isku obok, pod okiem kowala, 
można było wykonać samodziel-
nie małą podkowę. Na miejscu 
było także stoisko z regionalnym 
jadłem przygotowanym przez fir-
mę Piramida Zdrowia z Łowicza. 
Odbyły się także konkursy na-
wiązujące do przeszłości, jak pra-
nie w balii i pranie na tarce. 

Ideą pikniku było zapoznanie 
młodego pokolenia z  różnymi 
aspektami twórczości ludowej. 
Przez 8 godzin trwania zabawy 
miejsce odwiedziło kilkaset osób. 
 tb
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Guzik z munduru żołnierskiego 
z okresu międzywojennego 
znaleziony na placu budowy 
boiska przy ZSP nr 1.

W czasie pikniku rodzinnego w Niedźwiadzie przygotowano dużo 
atrakcji dla dzieci, były nimi m.in. warsztaty poprowadzone przez twórców 
ludowych.
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Łowicz | Rada Miejska może mieć dylemat

Czy burmistrz dostanie 
absolutorium?
23 czerwca rozpocznie się sesja Rady Miejskiej 
w Łowiczu, której obrady mogą trwać dwa 
dni. W jej programie na pewno znajdzie się 
dyskusja na temat raportu o stanie miasta w 2020, 
sprawozdanie z wykonania budżetu w ubiegłym 
roku oraz związane z tym udzielenie burmistrzowi 
Krzysztofowi Kalińskiemu absolutorium za 
realizację budżetu w 2020 roku. Czy burmistrz je 
otrzyma – to się okaże.

Problem z wypracowaniem sta-
nowiska w  tej sprawie miała już 
miejska Komisja Rewizyjna, któ-
ra w tej sprawie spotykała się dwa 
razy. W poniedziałek, 7 czerwca 
obradowała w okrojonym, 4-oso-
bowym składzie, bez radnego 
Łukasza Jażdżyka, który należy 
obecnie do Klubu  Radnych Pra-
wo i Sprawiedliwość i Niezależ-
ni, jednak w  wyborach w  2018 
roku startował z listy KW Porozu-
mienie Łowickie, które najpierw 
udzieliło poparcia, a następnie 
weszło w koalicję z burmistrzem 
Krzysztofem Kalińskim. 

Podczas obrad Komisja Rewi-
zyjna głosowała nad (pozytyw-
ną) opinią w  sprawie wykonania 
budżetu miasta Łowicza w 2020 
roku. Tylko 1 głos był za (Wiesła-
wy Gębury z Łączy nas Łowicz), 
1 przeciw (Michała Terenowicza 
z  Łowickie.pl), 2 wstrzymujące 

się (Jakuba Wolskiego i Krzyszto-
fa Igielskiego – obaj z PIS i Nie-
zależni). 

Taki sam był wynik głosowa-
nia w  sprawie udzielenia burmi-
strzowi absolutorium. Sytuacja po 
obradach komisji była więc pato-
wa, ponieważ nie wypracowała 
ona stanowiska w sprawie abso-
lutorium, do czego jest powołana. 
Gdy nie ma takiego stanowiska, 
to nie ma podstaw, żeby przed-
stawić go Radzie Miejskiej, któ-
ra taką decyzję podejmuje w peł-
nym składzie. 

W takiej sytuacji ustalono, że 
Komisja Rewizyjna zbierze się 
jeszcze raz, w tej samej sprawie. 
Przewodniczący Rady Miejskiej 
Jacek Wiśniewski powiedział 
nam, że komisję zwołał jej prze-
wodniczący Jakub Wolski. Była 
taka konieczność, co – zdaniem 
Wiśniewskiego – wynika z pew-
nej luki prawnej. Gdyby Rada 
Miejska podjęła uchwałę w spra-
wie absolutorium bez stanowiska 
Komisji Rewizyjnej, to mogła-
by ona zostać zakwestionowana 
przez nadzór prawny wojewody. 

Komisja zebrała się więc dru-
gi raz 14 czerwca. Tym razem 
byli wszyscy jej członkowie, 
a głos Łukasza Jażdżyka zaważył 
o tym, że przyjęto sprawozdanie 
z wykonania budżetu oraz przy-
jęto wniosek w  sprawie udzie-
lenia absolutorium burmistrzo-
wi Łowicza. Wynik głosowania 
w obu przypadkach był taki sam: 
2 za (Wiesława Gębura, Łukasz 
Jażdżyk, 1 przeciw (Michał Tere-
nowicz) i 2 wstrzymujące się (Ja-
kub Wolski i Krzysztof Igielski).  

Przypomnijmy, że w ubiegłym 
roku Komisja Rewizyjna wypra-
cowała stanowisko w  sprawie 
udzielenia burmistrzowi absolu-
torium, jednak na sesji zabrakło 
bezwzględnej większości gło-
sów. W 21-osobowej radzie, za 
udzieleniem absolutorium gło-
sowało 8 radnych, przeciwnych 
było dwóch (Lech Aniszewski 
i Michał Terenowicz) a 9 wstrzy-
mało się od głosu. Jak będzie 
w tym roku – nie wiadomo. 

Przewodniczący Rady Miej-
skiej powiedział nam wczoraj, 16 
czerwca, że w tym tygodniu trwa-
ją obrady komisji stałych, w cza-
sie których radni poznają spra-
wozdanie z  wykonania budżetu. 
Już teraz niektórzy członkowie 
klubu PiS i Niezależni są za tym, 
aby burmistrzowi udzielić abso-
lutorium, inni są temu  przeciw-
ni. – Może być tak, że nie będzie 
tzw. dyscypliny klubowej i każdy 
radny zagłosuje zgodnie ze swo-
imi przekonaniami, czy tak, jak 
uważa za słuszne – mówi Wi-
śniewski. 

Polesie | Wójt nastrojów nie uspokoił

Sprawa planu zagospodarowania 
rozstrzygnie się na sesji
Wójt gminy Łyszkowice Adam Ruta po raz drugi 
spotkał się 12 czerwca z mieszkańcami Polesia 
w sprawie założeń do zmiany miejscowego 
planu zagospodarowania tej miejscowości. W strażnicy OSP 
było około 50 osób. Jednak wójt nie zmienił ich nastawienia, 
w większości, bardzo krytycznego do zamiarów 
wytyczenia nowej drogi, w nieznanym dotąd kształcie, 
aby otworzyć możliwość dalszej zabudowy. 
Projekt uchwały trafi  na sesję Rady Gminy.

Spotkanie właściwie niczego 
nie wyjaśniło – szczególnie po-
stępowania gminy, która, jak za-
rzucają mieszkańcy, a szczegól-
nie właściciele gruntów, działania 
w  zakresie zmiany planu  prze-
prowadziła bez ich wiedzy. Choć 
sprawa dotyczy ich gruntów przez 
które poprowadzono drogi, nie zo-
stali poinformowani na począt-
ku roku o konsultacjach i spotka-
niu  z  projektantem. Nie wnieśli 
więc swoich uwag o  niekorzyst-
nych dla ich interesów zmianach 
w  planie, dowiedzieli się o  nich 
kilka tygodni temu. 

Podejrzewają, że było to celo-
we działanie gminy, dzięki któ-
remu  zabezpieczono interesy 
dwóch osób: gminnego radnego 
z Polesia i prywatnego właścicie-
la, który wykupił część nierucho-
mości z myślą o ich późniejszym 
podziale i sprzedaży na działki bu-
dowlane. 

Pięć rodzin skierowało przed 
spotkaniem pismo do wójta, Rady 
Gminy i komisji zawierające za-
strzeżenia do planu. Piszą nie tyl-
ko, że nie zgadzają się na zastoso-
wane w projekcie rozwiązania, ale 
wytykają błędy, np. poprowadze-
nie drogi przez istniejący od 4 lat 
dom, czy brak na mapie wrysowa-
nych pełnych granic działek. Wię-
cej o uwagach mieszkańców pisa-
liśmy tydzień temu. 

Atmosfera spotkania w  straż-
nicy była gorąca, mieszkańcy 
powiedzieli nam, że w  spotka-
niu miał brać udział planista, któ-
ry przygotował zmiany planu za-
gospodarowania i wytyczył drogi, 
ale go nie było. Wójt zadeklaro-
wał jednak, że projektant wyjaśni 
wszystko na czerwcowej sesji.

Mieszkańcy chcą, aby projekt 
zmian w  planie wrócił do kon-
sultacji, aby mogli się formalnie 
wypowiedzieć, inaczej odrzuca-

ją proponowane zmiany. Nie chcą 
jednak, aby rada odrzuciła uchwa-
łę o zmianach planu, bo wówczas 
sprawa zostanie zamknięta i nie 
wiadomo, kiedy zostanie wzno-
wiona. Jak wynikało z  wypo-
wiedzi na spotkaniu  chcą zmian 
w planie, bo chcieliby mieć możli-
wość sprzedaży działek pod zabu-
dowę, chcą jednak równego trak-
towania.

Na czerwcowej sesji Rady 
Gminy, na której radni mają po-
chylić się nad projektem przed-
miotowej uchwały pojawić ma się 
czteroosobowa delegacja miesz-
kańców Polesia – będzie ona mo-
gła wziąć udział w dyskusji. 

Wójt Adam Ruta na spotka-
niu  powiedział, że ponieważ 
mieszkańcy nie chcą, aby Rada 
w głosowaniu odrzuciła całkowi-
cie uchwałę, to jedynym wyjściem 
jest, aby radni uznali za słuszne 
uwagi zgłoszone do planu. Wów-
czas sprawa nie zostanie zamknię-
ta, ale będzie dalej procedowana, 
a na końcu  tej procedury, będzie 
ponowne wyłożenie w  Urzędzie 
Gminy dokumentów i konsultacje 
społeczne ze spotkaniem z miesz-
kańcami, gdzie będą mogli wnieść 
kolejne uwagi.

W środę 16 czerwca nie była 
jeszcze znana data sesji, ma się 
ona odbyć do końca miesiąca.  tb

MIRKA WOLSKA
-KOBIERECKA

mirka.wolska@lowiczanin.info

Bolimów | Stowarzyszenie „Zróbmy To”

Serduszko na rynku ma już rok
Rok temu, w czerwcu, na ryn-

ku w Bolimowie, za sprawą Sto-
warzyszenia Inicjatyw Lokalnych 
„Zróbmy To”, stanęło czerwone 
serce do zbierania plastikowych 
nakrętek. 

Prezes organizacji Zbigniew 
Skroński informuje, że w  cią-
gu 12 miesięcy trafi ły do niego 
3 tony nakrętek, wypełniające je 

aż 20 razy. Nakrętki były prze-
kazywane rodzinom i  osobom 
prowadzącym zbiórki na lecze-
nie i rehabilitację chorych dzieci: 
Zuzi Dróżdż spod Sochaczewa, 
Antoni Waleczny z  Sochaczewa 
oraz Zosi i Mateusza Góreckich 
z  okolic Płocka. Skroński pod-
kreśla, że pomoc ta była możliwa 
tylko i  jedynie dzięki zaangażo-

waniu mieszkańców gminy, któ-
rzy systematycznie wrzucają ze-
brane nakrętki do serca.

Zakrętki cały czas są zbierane, 
Stowarzyszenie jest otwarte na to, 
aby trafi ały one na pomoc dla ko-
lejnego dziecka, wystarczy,s aby 
zainteresowani współpracą skon-
taktowali się z organizacją np. po-
przez jej facebookowy fanpage.  tb

Domaniewice | Gminny Klub Dziecięcy 

Kto pokieruje nowym żłobkiem? 
Mimo, że powstający w Domaniewicach Gminny 
Klub Dziecięcy jeszcze nie został oddany 
do użytku (trwają prace związane z modernizacją 
pomieszczeń), ogłoszony został konkurs 
na stanowisko kierownika placówki. 

Uruchomienie pierwszego 
w gminie żłobka planowane jest 
na wrzesień tego roku. Gmi-
na chciałaby zatrudnić kierow-
nika placówki nieco wcześniej 
– nawet jeszcze przed zakończe-
niem robót modernizacyjnych, 
by ten miał / miała (na tę chwilę 
nie wiadomo, kto nim zostanie) 
możliwość wcześniejszego przy-
gotowania się do prowadzenia 
całkiem nowej placówki w gmi-
nie oraz uczestniczył w  żłobko-
wym naborze. 

Przypomnijmy, że gmina uzy-
skała dofi nansowanie moder-

nizacji pomieszczeń na żłobek 
w wysokości ok. 527 tys. zł z rzą-
dowego programu Maluch Plus 
oraz nieco ponad 505 tysięcy zło-
tych z  Europejskiego Funduszu 
Społecznego na pokrycie kosz-
tów dwuletniej działalności pla-
cówki. 

– Sondowaliśmy, jakie może 
być zainteresowanie żłobkiem ze 
strony rodziców i jesteśmy pewni, 
że nie będzie stał pusty – uważa 
wójt gminy Domaniewice Paweł 
Kwiatkowski. Placówka, do któ-
rej będzie mogło uczęszczać 16 
dzieci, jest organizowana w  po-

mieszczeniach w  budynku przy 
ulicy Głównej, w którym mieści 
się ośrodek zdrowia. 

Stanowisko kierownicze jest 
dofi nansowane w  ramach pro-
jektu pn. „Utworzenie Klubu 
Dziecięcego w Domaniewicach” 
w  ramach Europejskiego Fun-
duszu Społecznego. Wśród wy-
magań niezbędnych m.in. jest 
obywatelstwo polskie oraz posia-
danie „kierunkowego” wykształ-
cenia związanego z  wychowa-
niem przedszkolnym i  edukacją 
wczesnoszkolną. 

Kierownik klubu ma być jed-
nocześnie opiekunem dzieci, 
jest to praca na pełen etat. Doku-
menty aplikacyjne należy skła-
dać w  Urzędzie Gminy w  Do-
maniewicach do godziny 15.00 
w czwartek, 24 czerwca.  

mak
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Gmina Łyszkowice | Gminny Ośrodek Kultury

Niezmącone zaufanie
Została skazana prawomocnym wyrokiem za czyn umyślny, 
a mimo to nadal pełni funkcję dyrektorki Gminnego Ośrodka Kultury 
i Sportu w Łyszkowicach. Stanowisko Moniki W. wydaje się 
być niezagrożone, mimo problemów, jakie opisywaliśmy na naszych łamach.

Szeroko relacjonowaliśmy 
sprawę czworga byłych przed-
stawicieli Rady Rodziców Szko-
ły Podstawowej w Łyszkowicach, 
oskarżonych o  poświadczenie 
nieprawdy. Chodziło o próbę po-
służenia się w banku protokołem 
z  zebrania tejże rady, które fak-
tycznie nie miało miejsca. W spra-
wie tej wyrok skazujący wydał 
najpierw Sąd Rejonowy w Łowi-
czu, a potem apelację oddalił Sąd 
Okręgowy w  Łodzi. Wyrok jest 
już prawomocny. Monika W., jed-
na ze skazanych, była przewodni-
czącą rady rodziców w 2018 roku, 
kiedy doszło do  tamtej sytuacji. 
Już wtedy sprawowała też funkcję 
dyrektorki GOKiS.

W ostatnim czasie pojawiły się 
głosy, że osoba prawomocnie ska-
zana nie powinna zajmować ta-
kiego stanowiska, a  przeciwnicy 
obecnej władzy w  gminie przy-
pominają, iż nie jest to pierwsza 
osoba w  bliskim otoczeniu wój-
ta, która zachowała pracę mimo 
wątpliwości natury prawnej. Przy-
pomina się tu sprawa sekretarz 
gminy (warunkowo umorzone 
postępowanie karne o  niewłaści-
we wykorzystanie środków unij-
nych, w  czasach gdy pracowała 
jeszcze w  gminie Skierniewice) 
czy urzędniczki skazanej za nie-
uprawnione posłużenie się pod-
pisem elektronicznym przewodni-
czącej rady gminy.

Wójt zachęca do lektury 
ustawy
Wójt Adam Ruta w rozmowie 

z nami zauważa, że Ustawa o or-

ganizowaniu i prowadzeniu dzia-
łalności kulturalnej z 1991 roku ja-
sno określa przypadki, w których 
mógłby odwołać dyrektor podle-
głej mu instytucji kultury. W tym 
przypadku żadna z przesłanek nie 
zachodzi. – Pochylaliśmy się nad 
tym zagadnieniem z radcą praw-
nym, zasięgałem też różnych opi-
nii. Wszystko jest zgodne z prze-
pisami – zapewnia wójt.

Określony we wspomnianej 
ustawie katalog przyczyn przed-
terminowego odwołania dyrek-
tora jednostki kultury jest wą-
ski, ponadto odwołanie podlega 
kontroli sądowej. Jeżeli odwoła-
nie nie następuje za zgodą odwo-
ływanego, może nastąpić w  ta-
kich przypadkach jak: choroba 
trwale uniemożliwiająca wyko-
nywanie obowiązków, narusze-
nia przepisów prawa w związku 
z  zajmowanym stanowiskiem, 
odstąpienie od realizacji umowy 
dotyczącej warunków organiza-
cyjno-fi nansowych działalności 
instytucji lub przekazanie pań-
stwowej instytucji kultury jedno-
stce samorządowej.

Przypomnijmy, że ten sam 
wójt, z tego samego stanowiska, 
odwołał na początku 2017 roku 
ówczesnego dyrektora Piotra K., 
któremu zarzucał przekroczenie 
uprawnień i  przeciwko któremu 
złożył doniesienie do  prokura-
tury. Zwolnienie ze stanowiska 
miało miejsce jeszcze przed upra-
womocnieniem wyroku, a nawet 
przed wyrokiem pierwszej in-
stancji. Odwołany dyrektor póź-
niej rzeczywiście został skazany. 
Sprawa obiła się głośnym echem 
w  lokalnym środowisku, a  fakt, 
że obaj panowie byli dwukrotnie 
rywalami w wyborach na stano-
wisko wójta, sprawił, że trudno 
powstrzymać się przed patrze-

niem na nią jako na sprawę poli-
tyczną. 

Wójt podkreśla jednak, że mię-
dzy tamtą a obecną sytuacją nie 
ma analogii, bo zarzuty wobec 
Piotra K. dotyczyły bezpośrednio 
sprawowanej przez niego funkcji 
dyrektora GOKiS, podczas gdy 
czyn, za który skazana została 
Monika W., tej funkcji nie doty-
czył. – To, co obecna pani dyrek-
tor robiła jako przewodnicząca 
rady rodziców, nie ma żadnego 
związku z  jej pracą w  GOKiS 
– stwierdza wójt.

Dodajmy też, że pracownicy 
ośrodków kultury nie podlega-
ją przepisom Ustawy o pracow-
nikach samorządowych z  2008 
roku. To w  tej ustawie znajduje 
się zapis, że w  samorządzie nie 
mogą pracować osoby skazane 
za przestępstwo umyślne.

Problem z  zachowaniem sta-
nowiska Monika W. mogłaby 

mieć, gdyby po upływie kadencji 
został ogłoszony konkurs, a wte-
dy w  wymaganiach konkurso-
wych można byłoby postawić wa-
runek niekaralności. 

Mogą na siebie liczyć
Abstrahując już od litery prawa 

i kwestii formalnych, wójt Adam 
Ruta przyznaje, że darzy Monikę 
W. pełnym zaufaniem, a działanie 
GOKiS pod jej kierownictwem 
uważa za wzorcowe. Na dowód 
prezentuje program zaplanowa-
nych na najbliższe miesiące wy-
darzeń (imprezy, warsztaty, zaję-
cia, konkursy, wycieczki) i mówi, 
że „GOKiS nareszcie nie jest tyl-
ko domem weselnym”.

Monika W. przez osoby obser-
wujące gminne środowisko jest 
postrzegana jako jedna z  najbar-
dziej zaufanych osób wójta. Pa-
trząc obiektywnie: trudno się ta-
kim opiniom dziwić. W 2014 roku 
weszli do  gminnego samorządu 
z jednego komitetu – Adam Ruta 
został wójtem, Monika W., jed-
na z  twarzy jego kampanii, rad-
ną. Dodajmy, że w tamtej kadencji 
była jedną z dwóch radnych wy-
branych z komitetu wójta.

Po odwołaniu Piotra K. to ją 
wójt powołał na dyrektorskie sta-
nowisko, bez procedury kon-
kursowej. Argumentem było to, 
że jest ona osobą z gminy, zaan-
gażowaną w  jej życie kulturalne, 
chociażby jako przewodnicząca 
gminnego KGW i  tym samym 
organizatorką różnych wydarzeń. 
Tego zaangażowania nikt nie kwe-
stionuje, ale też można założyć, 
że gdyby wtedy ogłoszono kon-
kurs z  udziałem innych kandy-
datów, brak doświadczenia za-
wodowego na kierowniczym 
stanowisku mógłby zamknąć jej 
drogę do wygrania.

Monika W. jako dyrektor czę-
sto powtarzała, że polityka jej nie 
interesuje, chce po prostu wyko-
nywać powierzone jej zadania. 
W  sprawie swojego wyroku od-
mawia komentarzy. 

TOMASZ
MATUSIAK

tomasz.matusiak@lowiczanin.info

Wójt Adam Ruta 
przyznaje, 
że darzy Monikę W. 
pełnym zaufaniem, 
a działanie 
GOKiS pod jej 
kierownictwem 
uważa za wzorcowe. 
Mówi, że „GOKiS 
nareszcie 
nie jest tylko 
domem weselnym”.

Gmina Łowicz | Kolejne protesty 

Przeciw długiej 
obwodnicy
Około 80 mieszkańców, głównie z gminy Łowicz, 
protestowało w czwartek 10 czerwca przeciwko 
budowie długiej obwodnicy Łowicza – a więc 
wykraczającej poza wywalczony dzięki protestom 
na Zatorzu odcinek od ul. Bolimowskiej 
przez Bzurę do Poznańskiej. 

Tym razem protest odbył się 
przed starostwem przy ul. Sta-
nisławskiego. Przypomnijmy, 
że Rada Powiatu Łowickiego wy-
powiedziała się ostatnio przeciw-
ka budowie obwodnicy od strony 
zachodniej i północnej, ale jednak 
poparła budowę także na odcin-
ku południowo-wschodnim, czy-
li łączącym Bolimowską z DK 14 
przy jej wylocie na Łódź. To mniej 
niż proponował ratusz, ale i  tak 
więcej niż by chcieli protestujący.

– Obwodnica szkodzi! Gmi-
na się nie zgodzi! Chcemy lasu, 
nie hałasu! Domagamy się spra-
wiedliwości! Jesteśmy przeciw-
ni niegospodarności! – między 

innymi takie hasła skandowa-
li protestujący przed starostwem.
– Gmina się zebrała i  grzecznie 
informuje: „Tak” dla łącznika! 
Reszta nas nie interesuje! My nie 
ucichniemy! Tak właśnie się dzie-
je, gdy powiat swym mieszkań-
com odbiera nadzieję! – krzyczeli.
Używali też przenośnej syreny 
strażackiej, wuwuzeli oraz me-
gafonów itp. Mieli ze sobą trans-
parenty z hasłami „Uwaga domy. 
Nie niszczyć.” 

– Kolejny nasz protest odbę-
dzie się ponownie przed ratuszem 
na Starym Rynku – zapowiadali. 
Tam, istotnie, protestujący już kil-
ka razy się pojawiali. mak

Kolejny protest przeciwko budowie obwodnicy Łowicza. Tym razem 
przed starostwem powiatowym.
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Łowicz | Olimpiada Wiedzy i Umiejętności Rolniczych

Sukces dzielony na pół
Zespół Szkół na Blichu 
był reprezentowany 
na finale Olimpiady 
Wiedzy i Umiejętności 
Rolniczych przez szóstkę 
uczniów. Ich sukces 
rozłożył się na pół, 
trzech zostało laureatami, 
a trzech finalistami. 
Szkoła natomiast 
w klasyfikacji zespołowej 
zajęła III miejsce.

Finał centralny olimpiady miał 
miejsce 29 maja na Uniwersyte-
cie Technologiczno-Przyrodni-
czym w  Bydgoszczy. Wystarto-
wało w nim ponad 200 uczniów  
ze szkół ponadpodstawowych 
z całej Polski w jedenastu blokach. 
Byli to uczniowie, którzy uzyska-
li najlepsze wyniki podczas elimi-
nacji okręgowych.

Laureatami olimpiady zosta-
li: Łukasz Jabłoński – II miejsce 
w  bloku agrobiznes, Patryk Pa-
rys – III miejsce w bloku produk-
cja zwierzęca, Szymon Igielski 
– IV miejsce w bloku ogrodnic-
two. Finalistami zostali natomiast: 
Maciej Materek, który startował 
w bloku produkcja zwierzęca, Ga-
briel Majewski – blok produkcja 
roślinna, Aleksandra Trzcińska  
– blok ogrodnictwo.

Wszyscy są uczniami III i  II 
klasy technikum agrobiznesu. 
Laureaci otrzymali cenne nagro-
dy, tzn. wolny wstęp na wszyst-

kie uniwersytety i  inne uczelnie 
przyrodnicze w  kraju, stypen-
dium podczas pierwszego roku 
studiów, nagrody finansowe 
i  rzeczowe. Wszyscy uczestnicy 
otrzymają klasyfikacyjne oceny 
celujące z przedmiotów zawodo-
wych i są zwolnieni z egzaminu 
zawodowego w części teoretycz-
nej. 

Wyniki uzyskane przez 
uczniów szkoły sprawiły, że za-
jęła ona II miejsce w  klasyfika-
cji grupowej, a Minister Rolnic-

twa i Rozwoju Wsi ufundował dla 
naszej placówki cenną nagrodę 
specjalną – ekspres do kawy, któ-
ry, jak zdecydowano, trafi do po-
koju nauczycielskiego. Prawo do 
korzystania z niego będą mieli nie 
tylko nauczyciele, ale i uczniowie, 
którzy doprowadzili do sukcesu.

Dodatkowo do bibliotek trzech 
najlepszych szkół biorących 
udział w  zmaganiach, więc tak-
że na Blich, trafią roczne prenu-
meraty czasopism wydawanych  
przez wydawnictwo APRA.

Dyrektor szkoły Jerzy Zabost 
powiedział nam, że jest dumny 
ze swoich uczniów. Podkreślił, 
że w tym roku laureatami i fina-
listami są uczniowie klas II i  III, 
ponieważ w  związku z  reformą 
szkolnictwa nie ma klas IV. – I ci 
uczniowie okazali się niezwykle 
zdolnymi – już w  II klasie mają 
indeksy na uczelnie wyższe. Jest 
to szczególnie istotne, sam coś 
o tym wiem, bo w 1982 roku, bę-
dąc uczniem Blichu, wygrałem 
tę samą olimpiadę i skorzystałem 

z  indeksu, bezstresowo dostając 
się na upatrzony kierunek – po-
wiedział nam dyrektor.

Sukces uczniów tłumaczy dwo-
ma mającymi na to decydujący 
wpływ elementami. Pierwszy to 
zaangażowana kadra nauczycie-
li, która potrafiła ich przygotować 
i  doprowadzić do finału central-
nego. Uczniów przygotowywały 
w  tym roku nauczycielki: Anna 
Kowalska oraz Elżbieta Wojtyna. 
Podkreśla, że nawet w przypadku 
bloków, które (jak np. produkcja 
zwierzęca) są w  programie klas 
agrobiznesu traktowane wybiór-
czo, szkoła ma laureata. Drugi to 
pochodzenie uczniów: to dzieci 
gospodarzy, którzy rolnictwo zna-
ją od podszewki, bo od dziecka 
angażują się w pomoc rodzicom. 

Łukasz Jabłoński pocho-
dzi z  gminy Chąśno, szczegól-
nie interesuje się ekonomią, a ze 
szkolnych przedmiotów zdecy-
dowanie najbardziej lubi mate-
matykę. Z  sukcesami brał udział 
także w  Olimpiadzie Wiedzy 
Ekonomicznej. Planuje studiować  
na kierunku ekonomicznym, być 
może marketing. Patryk Parys 
pochodzi z  gminy Domaniewi-
ce, jego rodzice prowadzą gospo-
darstwo rolno-hodowlane, specja-
lizujące się w  produkcji mleka. 
Należy do najlepszych uczniów 
szkoły, już w I klasie został fina-
listą OWiUR, a w tym roku szkol-
nym Ekologicznego Konkursu 
„Bliżej Pszczół”. Za rok ma za-
miar podjąć studia na  SGGW 
w  Warszawie. Szymon Igiel‑
ski mieszka w  gminie Łowicz, 
od dziecka angażuje się w pracę 
w rodzinnym gospodarstwie spe-
cjalizującym się w przetwórstwie 
spożywczym, w  tym w  hodowli 
kóz mlecznych. Planuje studiować 
ekonomię, a  następnie kontynu-
ować prowadzenie przedsiębior-

stwa rolnego. Maciej Materek 
pochodzi z gminy Zduny, chętnie 
pomaga w  gospodarstwie wuja. 
Jest bardzo dobrym uczniem, ma 
różnorodne zainteresowania za-
równo rolnicze, ekonomiczne, hi-
storyczne, geograficzne oraz mo-
toryzacyjne. Jeszcze do końca nie 
zdecydował, jaki kierunek stu-
diów wybierze. Gabriel Majew‑
ski mieszka w  gminie Sanniki, 
także angażuje się w  prowadze-
nie rodzinnego gospodarstwa, my-
śli o  jego objęciu w  przyszłości. 
Interesuje się przede wszystkim 
rolnictwem, produkcją roślinną, 
uprawą warzyw,  zastosowaniem 
maszyn i motoryzacją. Po skoń-
czeniu szkoły na Blichu chciałby 
kontynuować naukę. Aleksan‑
dra Trzcińska mieszka w gmi-
nie Nowa Sucha w  woj. mazo-
wieckim, pomaga w  rodzinnym 
gospodarstwie wyspecjalizowa-
nym w  produkcji sadowniczej 
i  warzywniczej, które chciałaby 
w  przyszłości prowadzić. W  na-
stępnym roku szkolnym ma za-
miar ponownie wziąć udział w tej 
olimpiadzie.  tb

Sukces uczniów 
dyrektor tłumaczy 
dwoma decydującymi 
elementami. Pierwszy 
to zaangażowana 
kadra nauczycieli. 
Drugi to pochodzenie 
uczniów: to dzieci 
gospodarzy, którzy 
rolnictwo znają  
od podszewki.

Laureaci OWiUR z Blichu: Łukasz Jabłoński, Patryk Parys i Szymon Igielski oraz finaliści: Maciej Materek, 
Gabriel Majewski i Aleksandra Trzcińska.
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Zduńska Dąbrowa | Trzech laureatów i dwóch finalistów w OWiUR

Wrócili z indeksami i nagrodami
Zuzanna Łykowska w bloku architektura 
krajobrazu zajęła 2. miejsce w kraju i tytuł 
laureata, Grzegorz Gruźliński miał 3. miejsce 
w Polsce oraz tytuł laureata w bloku agrobiznes. 
Laureatem został także Mariusz Górski w bloku 
produkcja roślinna. 

Tak dla Zespołu Szkół Centrum 
Kształcenia Rolniczego w Zduń-
skiej Dąbrowie zakończył się finał 
tegorocznej Olimpiady Wiedzy 
i Umiejętności Rolniczych. Został 
on rozegrany 28-29 maja na Uni-
wersytecie Technologiczno-Przy-
rodniczym w Bydgoszczy. 

Jak podkreśla dyrekcja, ucznio-
wie szkoły w Zduńskiej Dąbrowie 
od wielu lat, nieprzerwanie, biorą 
udział w tych zmaganiach, odno-
sząc sukcesy. W tym roku również 
na nie zapracowali. 

Poza trójką laureatów było 
też dwoje finalistów: Jakub Da-
łek w bloku produkcja zwierzęca 
oraz Adam Foks w bloku mecha-
nizacja rolnictwa.

Wszyscy uczniowie będący 
laureatami mają zagwarantowa-
ne przyjęcie na studia na dowolny 
uniwersytet przyrodniczy w kra-
ju, na wydział zgodny z blokiem 
tematycznym olimpiady, w  któ-
rym startowali. Tytuł finalisty 
jest także gwarantem przyjęcia 
na wybrany kierunek większo-

ści uczelni rolniczych. Wszyscy 
– którzy są jeszcze uczniami  
– zwolnieni będą z części pisem-
nej egzaminów potwierdzających 
kwalifikacje w zawodzie, uzysku-
jąc z nich 100% punktów.

Poza tytułami laureatów i  fi-
nalistów uczniowie uzyska-
li jeszcze dodatkowe nagrody. 
Zuzanna Łykowska i  Grzegorz 

Gruźliński otrzymali nagrody 
pieniężne od głównego sponsora  
– Ministerstwa Rolnictwa i Roz-
woju Wsi.

Grzegorz Gruźliński został 
również nagrodzony rocznym 
stypendium ufundowanym przez 
Fundację BGŻ BPN Paribas. 

Uczniowie otrzymali nagrody 
od wydawnictwa Agencja Pro-

mocji Rolnictwa i  Agrobizne-
su APRA oraz multiportal rolny 
agropolska.pl.

Jak podkreśla wicedyrektor 
szkoły, Zofia Rosa, sukces ucznia 
to także sukces wszystkich pracu-
jących z nim nauczycieli. 

Zuzanna Łykowska, absol-
wentka Technikum Architektu-
ry Krajobrazu, przygotowywa-

ła się pod kierunkiem Agnieszki  
Piesik. 

Grzegorz Gruźliński – absol-
went Technikum Rolniczego, 
przygotował się pod kierunkiem 
wicedyrektor Zofii Rosy. 

Mariusz Górski jest uczniem  
II klasy Technikum Rolniczego, 
a jego opiekunem merytorycznym 
była Iwona Przytulska.

Jakub Dałek to absolwent Tech-
nikum Rolniczego, jego opiekun-
ką była Joanna Balcerska. 

Adam Foks to uczeń klasy 
II Technikum Rolniczego, jego 
opiekunem był dyrektor szkoły 
Stanisław Kosmowski.  mwk

REKLAMA

Łowicz | Miejskie zakończenie roku

Gala bez występów  
i zaproszonych gości
Jeszcze bez rozmachu 
i z dużą dozą ostrożności 
zaplanowano  
tegoroczne miejskie 
podsumowanie roku 
szkolnego 2020/2021.

– Nie chcemy nikogo nara-
żać, bo zależy nam, żeby wakacje 
były bezpieczne – tłumaczy Mał-
gorzata Nowak, naczelnik Wy-
działu spraw społecznych Urzędu 
Miejskiego w Łowiczu. 

Uroczystość odbędzie się we 
wtorek 22 czerwca o godz. 12.00 
w  Łowickim Ośrodku Kultury. 
Będą w niej mogli uczestniczyć 
tylko nagrodzeni uczniowie, dy-
rektorzy szkół i przedszkoli. Nie 
będzie rodziców ani innych za-
proszonych gości. Nie odbędzie 
się również występ artystyczny 

na żywo, choć ten – wcześniej 
nagrany w  Szkole Podstawowej 
nr 2, w  wykonaniu jej uczniów, 
zostanie odtworzony na ekranie 
kina. Na zakończenie imprezy 
nie będzie cateringu. 

Co pozostanie z  gali na za-
kończenie roku szkolnego? Na-
grody dla najlepszych uczniów. 
Podobnie jak w  latach poprzed-
nich, z  każdej szkoły podstawo-
wej statuetki i  dyplomy otrzy-
ma dwóch uczniów z najwyższą 
średnią i  wzorowym zachowa-
niem, a  także osobowość szkoły 
i najlepszy sportowiec. 

Nie będzie jednak organizowa-
na dla nich wycieczka – co było 
praktykowane przez kilkanaście 
lat, ale po raz drugi zrezygno-
wano z tego z powodu epidemii  
– nagrodą rzeczową będą bony 
zakupowe do Empiku.  

mwk

Łowicz | Szkoły podstawowe

Ilu będzie stypendystów 
burmistrza?
Do końca trwającego roku szkolnego, w tym 
przypadku do 25 czerwca, dyrektorzy lub rady 
pedagogiczne łowickich szkół podstawowych mają 
czas na to, aby złożyć do ratusza wnioski o przyznanie 
stypendiów dla najlepszych uczniów. 

W poprzednich latach stypen-
dia przyznawano nawet 140-160 
uczniom, którzy spełniali posta-
wione przez samorząd kryteria. 
Jak będzie po prawie roku zdalne-
go nauczania – okaże się. 

Stypendia burmistrza otrzy-
mać mogą uczniowie, którzy są 
mieszkańcami Łowicza i uczą się 
w klasach od IV do VIII. Ucznio-
wie spoza Łowicza, ale uczący 
się w szkołach na terenie miasta, 
mogą otrzymać stypendia dyrek-
tora szkoły. 

Stypendium przyznawane jest 
na 2 miesiące wakacyjne i  wy-
nieść może do 380 zł miesięcznie, 
przy czym miasto stopniuje wyso-
kość w  zależności od wysokości 
średniej oraz rangi sukcesów, jakie 

uczniowie odnieśli w konkursach 
przedmiotowych. Do podziału jest 
pula wynosząca 60 tys. zł. 

Aby stypendium otrzymać, 
uczeń musi uzyskać średnią co 
najmniej 5,50 – w przypadku klas 
IV-VI oraz 5,0 – w przypadku klas 
VII-VIII. 

Przed epidemią stypendyści 
byli zapraszani w  dwóch turach  
do Urzędu Miejskiego, gdzie 
w  sali radzieckiej wręczano im 
stypendia. Z  uwagi na epidemię 
już drugi raz to burmistrz będzie 
jeździł do szkół i  tam wręczał 
stypendia tym uczniom, którzy 
nie wyjadą jeszcze na wakacje, 
bowiem spodziewany termin 
tych spotkań to – tak jak zawsze  
– pierwszy tydzień lipca.  mwk

Uczniowie będący 
laureatami mają 
zagwarantowane 
przyjęcie na studia  
na dowolny uniwersytet 
przyrodniczy 
w kraju na wydział 
zgodny z blokiem 
tematycznym 
olimpiady, w którym 
startowali.

Laureaci i finaliści OWiUR ze Zduńskiej Dąbrowy. Od lewej: Grzegorz Gruźliński, Mateusz Górski, Adam Foks, 
Zuzanna Łykowska i Jakub Dałek. 
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REKLAMA

ARiMR | Pszczelarze otrzymają rządową pomoc

20 zł dla pszczelarza do jednej  
przezimowanej rodziny pszczelej 
28 maja maja Łowickie Biuro Powiatowe Agencji 
Restrukturyzacji i Modernizacji Rolnictwa, podobnie 
jak inne takie biura w Polsce, rozpoczęło nabór 
wniosków o przyznanie pomocy dla pszczelarzy.

Mogą z niej skorzystać ci, któ-
rzy mają nadany numer identy-
fikacyjny i  prowadzą działalność 
nadzorowaną w  zakresie utrzy-
mywania pszczół wpisanych  
do rejestru (co wynika z  usta-
wy o  ochronie zdrowia zwierząt  
oraz zwalczaniu chorób zakaź-
nych zwierząt). Wnioski te przyj-
mowane będą do 30 czerwca. 

Wnioski można składać oso-
biście lub z  wykorzystaniem 
skrzynki udostępnionej w łowic-
kim biurze przy ul. Świętojań-
skiej, a  także za pośrednictwem 
platformy ePUAP lub Poczty 
Polskiej – jako przesyłkę reje-
strowaną. Formularz o udzielenie 
pomocy jest dostępny na stronie 
ARiMR.

Marek Boroski, prezes łowic-
kiego koła Polskiego Związku 
Pszczelarskiego, powiedział nam, 
że cieszy go, że pszczelarze otrzy-
mają pomoc i ma nadzieję, że bę-
dzie ona utrzymana w  kolejnych 
latach, a kwota przyznana na ro-
dzinę pszczelą będzie rosnąć. 
Podkreśla, że do pszczelarzy zo-
staną skierowane pieniądze rzą-
dowe pochodzące z  Minister-
stwa Rolnictwa, ale pośredniczyć 
w tym będzie ARiMR.

Marek Boroski dodaje,  
że wniosek jest łatwy do wypeł-
niania i  pszczelarze nie powinni 
mieć z nim problemu. On go już 
złożył i był pierwszym w powie-
cie łowickim pszczelarzem, któ-
ry w tej sprawie odwiedził Powia-

towe Biuro ARiMR. Pszczelarze, 
którzy będą chcieli złożyć wnio-
ski, potrzebują tylko potwierdze-
nia z  Powiatowego Inspektora-
tu Weterynaryjnego dotyczącego 
liczby rodzin pszczelich i w Łowi-
czu otrzymają je bezpłatnie. 

Nasz rozmówca zwraca uwa-
gę, aby wniosek wypełnić rzetel-
nie. Weterynaria ma informację 
na temat liczby rodzin zarejestro-
wanych, choć pewne jest, że nie 
wszystkie przezimowały. Dopła-
ty zaś pszczelarz otrzyma tyl-
ko do tych, które przezimowały.  
– Na pewno będą kontrole, jak za-
wsze przy środkach publicznych  
– mówi Marek Boroski.

W sprawie tych właśnie dopłat 
zorganizował w minioną niedzie-
lę, 13 czerwca, w muszli w par-
ku Błonie spotkanie z  członka-
mi PZP w  Łowiczu. Przekazał 
im niezbędne informacje i rozdał 
wydrukowane formularze. Radził, 
aby wnioski składali osobiście, 

aby urzędnik mógł sprawdzić czy 
niczego w nich nie brakuje. – Każ-
dy ma prawo się pomylić, a prze-
cież pierwszy raz jest uruchamia-
na taka pomoc – dodaje. 

Pszczelarze są zainteresowa-
ni tematem i  większość z  nich 
z  pewnością złoży wnioski.  
Do koła w Łowiczu do niedawna 
należało 86 pszczelarzy, w  tym 
roku zapisało się 6 nowych.  mwk

RZUT OKIEM | ŚLADEM JANA WEGNERA

26 osób wzięło udział w sobotę, 12 czerwca, w pieszym rajdzie 
„Szlakiem Jana Wegnera” z Łowicza do Nieborowa. Od godz.  
9.30 do godz. 15.00 pokonali oni trasę przez Zielkowice i Arkadię  
do Nieborowa. Tam miał miejsce poczęstunek i konkurs wiedzy, głównie 
o bohaterze wydarzenia. Przewodnicy turystyczni PTTK, Marzena 
Kozanecka-Zwierz oraz Michał Zalewski, powiedzieli nam, że rajd miał 
na celu przypomnieć sylwetkę słynnego łowiczanina, który był kuratorem 
muzeum w Nieborowie, ale też pozostawił po sobie ponad  
200 opracowań na temat lokalnej historii i postaci z nią związanych. tb

Łowicz | Zarząd osiedla Zatorze

W niedzielę piknik z okazji 
Dnia Dziecka

Zarząd Osiedla Zatorze w Ło-
wiczu zaprasza najmłodszych 
mieszkańców dzielnicy ma osie-
dlowy dzień dziecka, który od-
będzie się w najbliższą niedzielę, 
20 czerwca, w godz. 14.00-17.00  
na boisku Orlik przy ul. Boli-
mowskiej.

Organizatorzy informują,  
że wydarzeniu towarzyszyć bę-
dzie oddanie do użytku na sąsia-
dującym z boiskami placu zabaw 
plenerowej trampoliny. Zarząd 
osiedla kupił je z pieniędzy, które 
pozostały mu w 2020 roku z puli 
przydzielanej przez ratusz (7 tys. 
zł rocznie). 

W czasie imprezy przewidzia-
no wiele atrakcji, m.in. dmuchań-
ce, konkursy z  animatorami, gry 
i  zabawy z  animatorem sporto-
wym, malowanie twarzy, pokazy 
fitness, zumby, treningu „Muay 
Thai”. Rozegrany zostanie także 
„Dziecięcy Puchar Strong Man”, 
prowadzącym będzie strongman 
Konrad Karwat z Łowicza – Wi-
cemistrz Świata U-23. Na miejscu 
dzieci będą mogły też wsiąść i zo-
baczyć wnętrze samochodu poli-
cyjnego oraz wozu strażackiego, 
natomiast funkcjonariusze będą 
opowiadać o bezpiecznych zacho-
waniach.  tb

Łowicz | Będzie święto motocyklistów

Spotkają się na Nowym Rynku i paradnie 
przejadą do Nieborowa

W ubiegłym roku Łowicki 
Klub Motocyklowy No. 16 dwu-
krotnie przekładał doroczny zlot, 
w końcu motocykliści spotkali się 
w październiku, ale w ograniczo-
nej formule, bez pikniku na No-
wym Rynku i parady przez mia-
sto. A jak będzie w tym roku?

Zlot odbędzie się w  sobotę  
3 lipca, rozpocznie się spotka-
niem z prezentacją maszyn i nie-
spodziankami dla dzieci na No-
wym Rynku o  godzinie 13.30. 
W planie są dmuchańce, wata cu-
krowa i malowanie twarzy. O go-
dzinie 15.15 z  rynku przez mia-

sto wyruszy parada w  kierunku 
Nieborowa. Motocykliści prze-
jadą ulicami: Stanisławskiego, 
Kurkową, Sikorskiego, Alejami 
Sienkiewicza, 11 Listopada, Mo-
stową, Starorzeczem, Św. Flo-
riana, Podrzeczną, Świętojańską, 
Bonifraterską, Ułańską, Topo-
lową, Tuszewską, Jana Pawła II, 
Powstańców, Kaliską, Romana 
Dmowskiego, Klickiego i  dalej 
przez Zielkowice, Placencję, Par-
mę, Bobrowniki, Arkadię, DK 70, 
do Nieborowa. 

Na miejscu, na terenie zajazdu 
Rozdroże, uczestnicy zlotu będą 

bawić się przy muzyce rocko-
wej do późnych godzin nocnych. 
W  programie jest m.in. występ 
Mirosława Elimera – sobowtóra 
Freddiego Mercurego, wokalisty 
i  lidera grupy Queen oraz trady-
cyjne konkursy związane z moto-
cyklami.

Prezes „Szesnastki” Dariusz 
Tadeusiak powiedział nam, że 
bardzo cieszy się, iż zlot po rocz-
nej przerwie odbędzie się w  tra-
dycyjnej formie. – Wszystko jest 
już zaplanowane i mam nadzieję, 
że nic w tym roku nie wpłynie na 
organizację imprezy – deklaruje.

Podkreśla przy tym, że dla mi-
łośników motocykli, oprócz po-
siadania wymarzonej maszy-
ny, liczą się spotkania, poczucie 
wspólnoty, obcowanie z  innymi 
ludźmi, którzy mają podobną pa-
sję oraz wymiana doświadczeń,  
a taką rolę spełniają właśnie zloty. 
W ubiegłym roku z powodu pan-
demii tego zabrakło. 

Tadeusiak powiedział nam też, 
że wielu gości łowickiego zlotu 
przyjeżdża do Łowicza tylko po 
to, aby wziąć udział w paradzie. 
Motocykliści są szczególnie miło 
witani w czasie przejazdów przez 
podłowickie wsie. – Ludzie wy-
chodzą z domów, nawet niektórzy 
ustawiają przy drodze krzesełka 
i na nich na nas czekają, machają 
do nas. To bardzo miłe i buduje bar-
dzo ciepłą atmosferę imprezy. tb

Dofinansowanie ma wynieść  
20 zł do jednej rodziny 
pszczelej, która przezimowała. 
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REKLAMA

Łowicz | Na zakończenie oktawy Bożego Ciała 

Bez turystów, w skupieniu
Alejami Sienkiewicza w Łowiczu przeszła w czwartek 10 czerwca tradycyjna, uroczysta procesja 
z Najświętszym Sakramentem na zakończenie oktawy Bożego Ciała. Licznie wzięli w niej udział 
mieszkańcy miasta i powiatu. Uroczystość rozpoczęła się mszą świętą w kościele zakonu sióstr bernardynek 
o godz. 18.00. Po niej uczestnicy mszy przeszli Alejami Sienkiewicza, zatrzymując się przy czterech 
przygotowanych w ciągu dnia ołtarzach. W procesji uczestniczyli przedstawiciele wszystkich miejskich 
parafii, księża, zakonnicy, siostry zakonne, a przede wszystkim liczne grono wiernych. Oprawę zapewniała 
m.in. orkiestra dęta z Góry Świętej Małgorzaty, kapela Szymona Mońki oraz seniorzy z Bednar. 

Najmłodsze uczestniczki procesji eucharystycznej sypały  
płatki kwiatów przed niesionym pod baldachimem Najświętszym 
Sakramentem. 
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W niesieniu Najświętszego Sakramentu asystowali przedstawiciele 
samorządów lokalnych: starosta Marcin Kosiorek oraz burmistrz 
Łowicza Krzysztof Kaliński. 
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Oprawę muzyczną mszy świętej oraz procesji zapewniła m.in. orkiestra 
dęta z Góry Świętej Małgorzaty. 
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Na końcu procesji idą wierni. W tym roku było ich porównywalnie  
do tego jak wyglądały takie procesje przed pandemią. 
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W procesjach na zakończenie oktawy Bożego Ciała bierze udział wielu wiernych niosących sztandary 
i feretrony. Na pierwszym planie Monika Dobrzyńska z osiedla Bratkowice. 
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W tradycyjnej procesji na zakończenie oktawy Bożego Ciała wiele osób uczestniczy w strojach ludowych 
i nie zawsze są to osoby starsze. 
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Reportaż
Łowicz | W „stoczni” Marcina Klimczaka praca wre – i jeszcze przyspieszy

Jacht będzie gotowy na wrzesień,
oceany go przetestują
Na początku były drewniane wręgi, sklejki, tysiące wkrętów – i projekt pokazujący jak to wszystko 
wyciąć, a potem połączyć, by stworzyło solidny, zdolny oprzeć się atakom ogromnych fal kadłub 
jachtu. Dziś widać jest już nie tylko kształt, ale i niemal gotowe poszycie. Jacht, który Marcin Klimczak 
z Łowicza buduje, by samotnie opłynąć nim świat dookoła – jest bliski ukończenia.

Bliski – choć po prawdzie, pa-
trząc na to, ile jeszcze jest pra-
cy przy budowie jachtu, można 
stwierdzić, że  nierealne były po-
czątkowe plany, by go ukończyć 
i wypłynąć w ubiegłym roku. 

Marcin Klimczak częściowo 
się z tym zgadza. – Odpuściłem to 
– mówi. Nie tylko z powodu co-
vida – zastrzega – także z powo-
du kontrahentów, którzy ciągle mu 
z czymś nawalali – i dalej nawa-
lają. Ale pytany, czy wyruszenie 
w rejs we wrześniu tego roku, 12 
miesięcy po planowanym, przed-
-covidowym terminie, jest realne 
– odpowiada, że tak.

Pracuje samemu
Łódź powstaje wysiłkiem tyl-

ko jego samego. W przeciwień-
stwie do  budowy poprzedniego 
jachtu, 5-metrowej Lilu, którą też 
zbudował i na której w 2017 roku 
przepłynął Atlantyk, tym razem 
nie może liczyć na pomoc swego 
syna, ani, od  dłuższego już cza-
su, na pomoc znajomych. Covid 
po  prostu wiele zmienił, ludzie, 
którzy przed epidemią trochę mu 
pomagali, od  miesięcy nie przy-
chodzą.

Ale on budowę ciągnie. Jak ob-
liczył, przepracował już w hanga-
rze przy ul. Warszawskiej, który 
wynajmuje, ponad 1800 godzin. 
Na pewno potrzeba jeszcze 500 
godzin, może więcej. – We dwie 

osoby byłoby cztery razy szybciej 
– ocenia szkutnik i żeglarz w jed-
nej osobie.

Będzie dzielna
Dziś całkowicie pokryte la-

minatem ma już wszystkie bur-
ty i  jest w  trakcie krycia pokła-
du i nadbudówek. A to jest wiele 
pracy. Zaprojektowany przez inż 
Maderskiego ze Szczecina 8-me-
trowej długości jacht będzie wy-
glądał nieco inaczej niż na pro-
jekcie. Klimczak zdecydował się 
wzmocnić niektóre elementy ka-
dłuba, dna i burt, stosując grubszą 
sklejkę, niekiedy dodając warstwy 
wzmacniające. Bo ocenił, że pro-
jektant wymyślił łódź na trasy ra-
czej turystyczne, a  on wypływa 
w rejon „ryczących czterdziestek” 
i  „wyjących pięćdziesiątek” wo-
kół Antarktydy.

– Potężna jest teraz… – mówi 
o swej łodzi. – Ale fajna… – do-
daje od razu.

Bardziej widoczna od wzmoc-
nień konstrukcji jest dorobiona na 
rufi e konstrukcja pod trzy panele 
słoneczne, zamiast pierwotnie pla-
nowanego jednego małego. Zrów-
noważył jej ciężar akumulatorami, 
które umieścił z  przodu. – Ja tu 
będę żył 10 miesięcy, jakiś kom-
fort muszę mieć – mówi.

Dodał też osłonę od  wiatru 
i  deszczu nad częścią kokpitu. – 
Trochę mniej mnie zaleje przy złej 
pogodzie – uzasadnia.

I dwa uchwyty pod dwa wia-
traki – jako kolejne źródło ener-
gii elektrycznej. Trzy panele i dwa 
wiatraki – każdy będzie zasi-
lał inny z  5 akumulatorów, a  on 

w  każdej chwili będzie w  stanie 
przepiąć zasilanie urządzeń elek-
trycznych z  jednego akumulato-
ra na drugi. Sam to zaprojektował.

– Czy to nie osłabi jej dzielności 
morskiej? – pytamy o  wszystkie 
zmiany wprowadzone na łódce.

– Ona będzie dzielna – mówi 
z przekonaniem.

– Pan ufa?
– Tak, ufam w  swoją pracę – 

odpowiada.

Od tego zależy 
bezpieczeństwo
Gdy tydzień temu byliśmy 

u  niego właśnie laminował po-
kład. Kładł na sklejkę (w której 

nie widać łączących wkrętów – 
tak pięknie je przykrył szpachlą) 
warstwę tkaniny szklanej. Na nią 
przychodzi warstwa żywicy, która 
jest szlifowana, wygładzana, po-
tem ponownie nakładana jest dru-
ga warstwa żywicy, znowu wygła-
dzanie, w końcu trzecia warstwa. 
Gdy cała łódź będzie pokryta bia-
łym laminatem, jak już teraz po-
kryte są burty, nikt nie uwierzy, 
że  jacht powstał siłami jednego 
człowieka, z  drewna, w  małym, 
zimą zimnym, hangarze w Łowi-
czu – a nie w jednej z wielu pro-
fesjonalnych stoczni jachtowych.

Klimczak pracuje bardzo do-
kładnie. Wie, że od jakości wyko-
nania zależy jego bezpieczeństwo.

Już teraz niektórzy amatorzy 
żeglarstwa słyszeli o  jego przed-
sięwzięciu i  przyjeżdżają z  Pol-
ski oglądać postęp prac. Klimczak 
prowadzi kronikę prac, na bieżąco 
robi zdjęcia. – Z tych zdjęć to jest 
nawet taka jakby instrukcja budo-
wy – śmieje się.

Prawie wszystko 
z własnej kieszeni
Na koniec sierpnia, może po-

czątek września planuje zwodo-
wanie łódki, potem krótki rejs 
po Bałtyku – i start. Bez planowa-

nych wcześniej rejsów ze sponso-
rami na Teneryfę – bo tych spon-
sorów właściwie nie ma, poza 
fi rmą tekstylną Wistil z  Kalisza. 
– Wszyscy twierdzą, że  pande-
mia… – mówi budowniczy i że-
glarz w jednej osobie.

Bardzo drobną kwotą zasiliła 
go Łowicka Spółdzielnia Miesz-
kaniowa, więcej, w zamian za lek-
cje pokazowe w szkołach, przeka-
zało starostwo, kolega fundnął mu 
tapicera, ktoś obiecał tratwę ra-
tunkową, są też niektórzy bardzo 
drobni sponsorzy, którzy, gdy ku-
pują coś w jego sklepie zoologicz-
nym, to nie chcą reszty: – Reszta 
na łódkę – mówią.

Miasto nie pomogło nic, choć 
było o to proszone. Klimczak po-
trzebował hali na budowę, wska-
zywał jedną ze starych kotłowni 
osiedlowych, otrzymał od burmi-
strza odpowiedź, że nie może ona 
być mu na ten cel użyczona, bo 
będzie sprzedawana. Kotłownia 
stoi do tej pory, nie zagospodaro-
wana – a Klimczak płaci co mie-
siąc sporą kwotę za wynajem han-
garu, w którym pracuje.

Zasadniczo Marcin Klimczak 
fi nansuje budowę swej łodzi z do-
chodów ze swego sklepu. A wy-
datki są gigantyczne. Dla przy-

WOJCIECH 
WALIGÓRSKI

wojciech.waligorski@lowiczanin.info

Chwila oddechu. Marcin Klimczak pracuje przy jachcie niemal każdego 
wieczora, po zakończeniu pracy w sklepie.
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W kartonie spalinowy silnik z Czech. Konieczny, bo bez niego jacht 
nie będzie miał pozwolenia na wejście do portu.
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Wygładzanie zewnętrznej ściany i dachu kabiny. Każdy otwór z wkrętem jest dokładnie przykryty szpachlą.
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Kolejny etap: kładzenie tkaniny szklanej i przykrywanie jej kolejnymi warstwami żywicy epoksydowej.
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REKLAMA

kładu: wytwarzający energię 
elektryczną wiatrak to koszt 3,5 
tysiąca złotych, akumulatory li-
towo-żelazowo-fosforowe, naj-
lepsze, wytrzymujące do  7000 
doładowań – mimo, że  oferowa-
ne w promocji, kosztowały 20 ty-
sięcy złotych, telefon satelitarny 
wraz z prawem do transmisji da-
nych – blisko 10 tysięcy, maszt 
z  kompletnym oprzyrządowa-
niem metalowym (wanty, relingi 
itp.) – kilkadziesiąt tysięcy, żagle 
– 35 tysięcy. 

Każdy pieniądz mu się więc 
przyda. – Jakby każdy po trochu 
coś dał… – mówi, odrywając się 
na chwilę od  pracy. Ale się nie 
rozmarza. Ma swój sklep, przy-
noszący dochód i  z  tego docho-
du stara się sfinansować budowę 
i wyposażenie na wyprawę.

Sprzedał też swą Lilu. Tę, na 
której pokonał Atlantyk. Kupił ją 
syn polskiego emigranta z  Nie-
miec. Kupiec wie, że nabył dziel-
ną łódź.

Marcin Klimczak ma przy tym 
świadomość, że udałoby się budo-
wać taniej, gdyby nie epidemia, 
która zlikwidowała wszelkie targi 
turystyczne i  sprzętu sportowego 
– a to na takich imprezach można 
porównywać ceny sprzętu u  róż-
nych producentów, podpatrywać 
nowości i  nawiązywać kontakty 
sponsorskie.

Nie liczy, ile już wydał na bu-
dowę i przygotowania do rejsu. – 
To daje satysfakcję – kwituje.

Letnie przyśpieszenie
Gdy czytacie Państwo ten 

tekst, jacht Klimczaka jest w spe-
cjalistycznym zakładzie, w  któ-
rym trwają przymiarki do  insta-
lacji masztu (choć ostatecznie 
zamontowany on zostanie dopie-
ro w porcie przed wypłynięciem), 
umówiony jest już elektryk, który 
założy całą instalację i  niedługo 
zacznie się praca przy wyposaża-

niu wnętrza. Klimczak jest prze-
konany, że  pójdzie ona szybciej 
niż prace przy konstrukcji kadłu-
ba. Niektóre elementy wyposa-
żenia przygotował już wcześniej, 
zimą – teraz trzeba będzie je tylko 
montować.

No i  nastąpi istotne przyspie-
szenie: od  1 lipca budowniczy 
przekaże prowadzenie sklepu pra-
cownikom i pracować będzie przy 
budowie już nie 6-7 godzin dzien-
nie, od kolacji do po północy, jak 
to jest od samego początku – tylko 
15 godzin. To ma sprawić, że real-
ne będzie wypłynięcie we wrze-
śniu, tak by na półkulę południo-
wą dopłynąć po tamtejszej zimie

Bez taryfy ulgowej
Żeglarz zamierza płynąć 

z Gdańska do Gdańska. 10 mie-
sięcy. Bez zawijania do portu, ba-
zując na zapasach jedzenia i wody 
zgromadzonych przed wypłynię-
ciem. Szacuje, że potrzeba mu bę-
dzie na to około 300 dni – w koń-
cu do pokonania będzie około 24 
tysięcy mil morskich, z tego 16 ty-
sięcy w  bardzo trudnych warun-
kach.

Żywność ma zamówioną u  4 
producentów, więc jest spokojny, 
że nie będzie miał monodiety.

– Do tego kupiłem pół świnia-
ka i robię słoje – dodaje. I bierze 
ze sobą wędkę.

Wodę chce brać w  małych 
plastikowych butelkach – które 
po wypiciu pozostaną pod pokła-
dem jako zbiorniki wypornościo-
we.

– Jeżeli zawinę gdzieś do portu, 
to będę jestem jednym z kilkuna-
stu milionów ludzi, którzy opły-
nęli świat. Jak nie zawinę, ale po-
płynę na kupionej łodzi, to będę 
jednym z  kilkunastu na świecie. 
Ale na własnoręcznie zbudowanej 
jeszcze nikt nie przepłynął. Albo 
kupowali łodzie, albo ktoś im 
dał, pożyczył… Henryk Jaskuła 
był trzecią osobą na świecie, któ-
ra przepłynęła dookoła świata bez 
zawijania do portu – ale też łódkę 
dostał.

A Marcin Klimczak swoją bu-
duje sam. Chce na niej przepłynąć 
przez Atlantyk, dokoła Przylądka 
Dobrej Nadziei, przez Ocean In-
dyjski, na południe od  Tasmanii 
i Nowej Zelandii, przez wzburzo-
ne wody Pacyfiku, dokoła Przy-
lądka Horn – i wrócić na północ. 
Po prostu wrócić do  Gdańska.  
A potem do swego sklepu na Sta-
nisławskiego. – Po to przecież pły-
nę: by wrócić – mówi. 

Są też niektórzy 
bardzo drobni 
sponsorzy, którzy,  
gdy kupują coś w jego 
sklepie zoologicznym,  
to nie chcą reszty:  
– Reszta na łódkę  
– mówią.

Łowicz 
Szkoły 
podstawowe  
w wakacje  
nie będą puste
105 dzieci z łowickich 
szkół podstawowych 
będzie mogło 
skorzystać z miejskich 
półkolonii,  
które odbywać się będą 
w trzech szkołach.

Ta forma wypoczynku dla dzie-
ci, opieki nad nimi i wsparcia ro-
dzin, finansowana jest z  Miej-
skiego Programu Profilaktyki 
i  rozwiązywania Problemów Al-
koholowych. 

Zajęcia w  ramach półkolonii 
będą prowadzone w godz. 8.30 – 
14.00. W tym czasie dzieci biorą-
ce w nim udział dostaną śniada-
nie, obiad składający się z dwóch 
dań, ale nie tylko. 

Przewidziane są zajęcia edu-
kacyjne, warsztaty o  różnej te-
matyce, zajęcie sportowe i  spo-
tkania z psychologiem. A także 
jednodniowe wycieczki do Nie-
borowa, Otolic i Kutna. Rodzice 
za żadną z tych atrakcji nie będą 
płacić. 

Miejskie półkolonie odbędą 
się: w Szkole Podstawowej nr 2 
oraz Szkole Podstawowej nr 3 – 
w  obu przypadkach w  terminie 
od 28 czerwca do 9 lipca oraz 
w Szkole Podstawowej nr 4 – od 
12 do 23 lipca.

W każdym z  wymienionych 
turnusów miasto zaplanowało 2 
grupy uczestników: 15-osobową 
składajacą się z dzieci do lat 10 
oraz 20-osobową dla dzieci po-
wyżej 10 lat. Nabór uczestników 
półkolonii prowadzą szkoły. 

W ubiegłym roku półkolonie 
w  Łowiczu zostały zorganizo-
wane tylko w jednej szkole – SP 
3 i  mogły w  nich wziąć udział 
tylko dwie 12-osobowe grupy 
dzieci, czyli łącznie zaledwie 24 
dzieci. Obecne wytyczne, zwią-
zane z  epidemią, pozwalają na 
utworzenie większych grup.  mwk 

Gmina Bielawy | Stacje uzdatniania wody

Problemy w Starym Waliszewie, 
problemy w Trabach
Samorząd gminy Bielawy jeszcze nie poradził sobie z problemem jakości wody ze 
Stacji Uzdatniania Wody w starym Waliszewie, a w ostatnich dniach doszedł nowy 
problem, na innej stacji. W czasie weekendu awarii uległa najpierw jedna pompa na 
SUW w Trabach, w poniedziałek, 14 czerwca awarii uległa druga.

Przypomnijmy, bo pisaliśmy 
o tym przed tygodniem, że w wo-
dzie pobranej do badania z  wo-
dociągu w  Starym Waliszewie 
stwierdzono przekroczoną do-
puszczalną liczbę mikroorgani-
zmów, a także ponadnormatyw-
ną zawartość związków manganu, 
żelaza i jonu amonowego. 

7 czerwca Państwowy Powia-
towy Inspektor Sanitarny w  Ło-
wiczu poinformował, że wodę do-
puszcza do użycia warunkowo. 
Taka woda może być wykorzy-
stywana do celów spożywczych 
i gospodarczych, jednak z  pew-
nymi ograniczeniami. Zalecano, 
aby wodę do spożycia i przygo-

towania posiłków dla niemow-
ląt i dzieci do lat 2 oraz osób ze 
znacznie obniżoną odpornością 
gotować przez minimum 2 mi-
nuty, a następnie pozostawić do 
ostudzenia.

Gmina Bielawy w trosce o bez-
pieczeństwo mieszkańców odłą-
czyła dopływ wody do sieci ze 
SUW w Starym Waliszewie (za-
opatruje ona w wodę Stary Wali-
szew, Waliszew Dworski, Gosła-
wice, Janinów, Wola Gosławska, 
Bogumin, Brzozów, Skubiki i So-
bota) i podjęła działania w  celu 
przywrócenia odpowiedniej jako-
ści wody, którą określa rozporzą-
dzenie Ministra Zdrowia.

Przed tygodniem wójt Sylwe-
ster Kubiński mówił nam, że nie-
zwłocznie przystąpiono do wy-
miany złoża odżelaziacza. 16 
czerwca dodał, że złoże w jednym 
odżelaziaczu jest już wymienione 
i pobrana została próbka wody do 
badania. Jej wynik powinien być 
znany w ciągu 2 dni. Trwa jeszcze 
wymiana drugiego złoża na tej sa-
mej stacji. Prace te będą koszto-
wać gminę około 20 tys. zł.  

Wójt ma nadzieję, że przyniosą 
one pożądany efekt i pod koniec 
tego tygodnia lub na początku 
przyszłego SUW w Starym Wa-
liszewie można będzie podłączyć 
do sieci. 

Jest to dość pilna sprawa, bo 
o ile dobowe zużycie wody gminy 
nieco spadło po sobotnich desz-
czach (przed ich wystąpieniem 
dochodziło do 2.200 m³ na dobę, 
a w normalnym okresie kształtu-
je się na poziomie 1.700 m³), to 
w weekend doszło do awarii pom-
py na SUW w Trabach, zaś w po-
niedziałek zepsuła się druga. Syl-
wester Kubiński przypuszcza, że 
były one już wysłużone, ale do 
awarii mogły się przyczynić kilka-
krotne przerwy w dostawach prą-
du po sobotnich burzach, 

Gmina z  problemem poradzi-
ła sobie tak, że zamontowała na 
stacji w Trabach pompę rezerwo-
wą, aby mogła ona tłoczyć wodę. 
Ale jest to jedna pompa zamiast 
dwóch, które pracowały na zmia-
nę. Uszkodzone pompy wymon-
towano i zawieziono do naprawy. 
 mwk     

Metalowe okucie dziobu. Takich metalowych elementów będą  
na jachcie dziesiątki.
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Stanisław Wielec (1940-2020) cz. II
W dzisiejszym numerze kontynuujemy wspomnienie 
o zmarłym 11 czerwca 2020 roku Stanisławie Wielcu. 
W poprzednim roku zamieściliśmy jego życiorys 
oraz wspomnienia przygotowane przez rodzinę. 
Tym razem zamieszczamy wspomnienia, jakie spisaliśmy 
po rozmowach z jego przyjaciółmi i znajomymi. 

Dla każdego dziecka 
znalazło się miejsce
– Znałam go bardzo długo, po-

nieważ zaczęłam tańczyć jako 
4-latka, najpierw w  Koderkach. 
Aby kontynuować taniec, poszłam 
do szkoły średniej na Blichu i tań-
czyłam w  zespole przez 4 lata 
– mówi Emilia Jaworska-Płuszka, 
która Stanisława Wielca nazywa 
„dyrektorem”. Po maturze konty-
nuowała taniec ludowy w Zespo-
le Pieśni i Tańca Mazovia Łowicz, 
którego założycielem i  kierowni-
kiem był Stanisław Wielec. W cza-
sie przynależności do tego zespołu 
wraz ze Stanisławem Wielcem za-
łożyła Integracyjny Zespół Pieśni 
i Tańca Furkotki. 

Geneza zespołu była taka, 
że na studiach nauczyła się ję-
zyka migowego, a  podjęła pracę 
w  specjalnym ośrodku w  Łodzi, 
w którym były dzieci niesłyszące 
i niedosłyszące. Tam – mając ta-
niec we krwi – założyła dla nich 
zespół, w którym uczyła ich tań-
czyć. – Włączyłam basy i migają-
ce światełka i dzieci zaczęły tań-
czyć – wspomina pani Emilia. 

Do zespołu należała m.in. Ania 
z Łowicza, którą po pewnym cza-
sie spotkała w  Łowiczu na Bo-
żym Ciele. Rozmawiały ze sobą 
w języku migowym, na co zwró-
cił uwagę Stanisław Wielec, i za-
pytał o  czym rozmawiają. Emi-
lia Jaworska-Płuszka powiedziała 
mu, że Ania należała do zespołu 
w Łodzi, który ona założyła, i na-
dal chciałaby tańczyć, ale nie ma 
gdzie. – Jak to nie ma gdzie? Za-
kładamy zespół, wykorzystamy 
twoje doświadczenie i moje. Cu-
downie! – miał wtedy powiedzieć 
Wielec. Tam zrodzona myśl zosta-
ła zrealizowana. 

Nasza rozmówczyni wspomi-
nając dyrektora podkreśla, że był 

dobry jak ojciec. Doceniał każdą, 
nawet najdrobniejszą rzecz, cie-
szył się ze wszystkiego i dla nie-
go nie było żadnego problemu, 
żeby komuś pomóc. Gdy podwo-
ził ją czasami do domu po wystę-
pie, ona mówiła, że nie trzeba pod 
sam dom, bo może ją wcześniej 
wysadzić, a  ona sobie dojdzie. 
On wtedy odpowiadał, że przecież 
nie ma żadnego problemu, żeby ją 
zawieźć pod dom, bo to przecież 
nie on jedzie, tylko samochód. 

Zawsze był uśmiechnięty i pe-
łen pasji, a radość dzieci była dla 
niego najlepszym podziękowa-
niem. – Był nie tylko założycie-
lem i  kierownikiem. Był naszą 
ostoją, bo do niego zawsze można 
było przyjść i porozmawiać. Tak 
wtedy, gdy był wicedyrektorem 
na Blichu, jak i później, gdy był 
kierownikiem Furkotek. Był cie-
pły, opiekuńczy i nigdy mnie nie 
zawiódł. Mam nadzieję, że ja jego 
również nie zawiodłam. 

Choć występy zespołu nie były 
przecież perfekcyjne, bo takie nie 
mogły być, choćby ze względu 
na charakter zespołu i ogranicze-
nia dzieci, kierownik zawsze każ-
de dziecko pochwalił i pogłaskał 
po głowie. One bardzo go lubiły, 
lgnęły do niego. 

W jego przekonaniu w zespo-
le musiało się znaleźć miejsce dla 
każdego dziecka, nigdy nie dał 
nikomu do zrozumienia, że jest 
niemile widziany, bo jest mniej 
zdolny. Umiał ściągać do zespołu 
nowych członków. Jedna z mam 
przywożąc swoje dziecko na pró-
by była w ciąży, a po pewnym cza-
sie to młodsze dziecko też stało 
się członkiem zespołu. W zespo-
le były więc duże różnice wieku 
między dziećmi, co raczej nikomu 
nie przeszkadzało, bo było to tak 
naturalne jak w rodzinie. 

Zespół Furkotki był dla dzieci 
wspaniałą przygodą, która trwała 
przez 10 lat. Potem jednak dzieci 
dorosły i nie było nowych. Przy-
szedł czas, aby go rozwiązać. 
Jednak kontakt z  jego członka-
mi miała i pani Emilia, i pan Sta-
nisław. Spotykali się np. z okazji 
Dnia Dziecka, a wtedy Stanisław 
Wielec miał dla każdego dziecka 
maskotkę. Pani Emilia jest pewna, 
że gdyby Stanisław Wielec żył, te 
spotkania byłyby kontynuowane. 

Jej osobiście żal, że odszedł tak 
szybko, że nie zdążyła się z nim 
pożegnać. Przez tyle lat, przez mi-
łość do tańca ludowego, ich drogi 
się przecinały. 

Był jak trzeci ojciec
– Mąż znał go dłużej niż ja, 

ponieważ dyrektor „zgarnął go” 
do zespołu i  należał do niego 
przez całe pięć lat nauki w szko-
le na Blichu – mówi Aleksandra 
Kapusta. Przyznaje, że ten ruch 
wpłynął znacząco na życie całej 
rodziny, na dowód czego poka-
zuje artykuł z NŁ z 2009 roku, 
w którym jeden z akapitów brzmi 
„Wszystko przez Wielca”, w któ-
rym opisaliśmy, jak cała rodzi-
na została wciągnięta do zespo-
łu Mazovia Łowicz. Najpierw na 
próbę przyszedł Piotr Kapusta, 
wtedy Stanisław Wielec zapytał 
go: A gdzie masz swoją żonę? 
Jak przyszli na próbę, tym razem 
usłyszeli: A gdzie wasze dzie-
ciaki? I tak one też zapisały się 
do zespołu, choć miały wówczas 
3 i  7 lat. Ich dzieci praktycznie 
w zespole tym się wychowały.

W przyszłości skutkowało to 
tym, że pan Piotr wraz z  cór-
ką Anną zapisali się na kurs in-
struktora tańca ludowego w Łodzi 
(który prowadził, znany również 
w Łowiczu, Jacek Lewandowski) 
i ukończyli go, zdobywając nowe 
kwalifi kacje. 

Aleksandra Kapusta poznała 
Stanisława Wielca w  2003 roku, 
krótko po tym jak powstał zespół 
Mazovia, wtedy jeszcze przy do-
brze prosperującej MWSH-P. 
– Dla nas zawsze był „pan dyrek-
tor” – wyjaśnia nasza rozmów-
czyni, ponieważ od początku do 
Stanisława Wielca zwracała się 
tam samo jak jej mąż, tak też mó-
wiły do niego ich dzieci – Anna 
i Krzysztof. Byli podporą dla kie-
rownika, a  z czasem przejęli ze-
spół, ale Wielec zawsze był przy 
nich, na każdej próbie. Bardzo im 
teraz tego brakuje. 

Pytana o to, za co lubiła Wiel-
ca, bez wahania odpowiada: 
– Za wszystko. Za cierpliwość, 

WSPOMNIENIA | POZOSTANĄ W NASZEJ PAMIĘCI

Okruchy życia
ODESZLI OD NAS | 6.06.2021 – 14.06.2021

 6 czerwca: 
Stanisław Kępiński,l.75, 
Mieczysław Binczak, l.85. 

 7 czerwca: 
Stanisław Kaźmierczak, l.80;

 8 czerwca: 
Barbara Barańska, l.70; Anna 
Russo, l.95; 
Zofia Lewandowska, l.65.

 10 czerwca: 

Janina Czarnocka, l.96; 
Zbigniew Mularski, l.56

 11 czerwca: 
Tomasz Jatczak, l.77 

 12 czerwca: 
Marianna Biernacka, l.95;

 13 czerwca: 
Mieczysław Lusztak, l.64

 14 czerwca: 
Józef Doroba, l. 67.

REKLAMA

   Stanisław Wielec 
(1940‑2020)

Był wieloletnim nauczycielem 
w kilku szkołach, z których 
najdłużej związany był 
z obecnym Zespołem Szkół 
Ponadpodstawowych nr 2 
im. Tadeusza Kościuszki 
w Łowiczu na Blichu, którego 
był również wicedyrektorem. 
Przede wszystkim był 
znanym propagatorem 
łowickiego folkloru 
– wieloletnim kierownikiem 
zespołu Pieśni i Tańca 
Blichowiacy, założycielem 
ZPiT Masovia Łowicz, 
inicjatorem i współzałożycielem 
Integracyjnego Zespołu 
Furkotki, członkiem Zespołu 
Śpiewaczego Ksinzoki. 
Jego działalność została 
w 2012 roku uhonorowana 
przez powiat łowicki, który 
przyznał mu nagrodę, „Łowicką 
Różę”, w 2019 r., z inicjatywy 
władz miasta Łowicza, dostał 
Gwiozdę Łowicką.

Kiernozia | Pożegnanie znanej dentystki

Zmarła Janina Czarnocka. 
Miała 96 lat
16 czerwca w Kiernozi 
odbyły się uroczystości 
pogrzebowe śp. Janiny 
Czarnockiej, 
która zmarła 10 czerwca 
w wieku 96 lat. 
Była ona lekarzem 
stomatologiem związanym 
zawodowo z Kiernozią. 
Jej mężem był Stefan 
Czarnocki, również lekarz 
stomatolog.

Nazwisko Czarnocki w Kier-
nozi jest bardzo dobrze kojarzone 
i znane, ponieważ zarówno pani 
Janina, jak i jej mąż Stefan mieli 
dusze społeczników, więc anga-
żowali się w życie swojej Małej 
Ojczyzny, nie tylko zawodowo. 
Dowodem na to jest pamiątko-
wy kamień, umieszczony w par-
ku Łączyńskich, pomiędzy głów-
ną bramą w pałacem. Widnieje 
na nim napis: „Rozum – Ojczyź-
nie, serce – bliźniemu, całego sie-
bie – Kiernozi”. Można go trak-
tować jako credo życiowe Stefana 
Czarnockiego.

To jedno z dwóch miejsc, 
które kiernozianom kojarzy się 
z Czarnockimi. W pałacu bo-
wiem mieszkali i pracowali w 
czasach, gdy mieścił się tam 
ośrodek zdrowia. Z czasem prze-
prowadzili się na ul. Żychlińską, 
gdzie pobudowali swój dom. 

– To osoby, które tworzyły hi-
storię Kiernozi pisaną złotymi 
literami – mówi Urszula Kapu-
sta-Tymoshchuk, stomatolog, dy-
rektor szpitala w Łowiczu, po-
chodząca z okolic Kiernozi, która 
w dzieciństwie była pacjentką Ja-
niny Czarnockiej, a potem z nią 
razem pracowała. Wspomina, że 
kiedyś miała okazję usłyszeć, że 

pan Czarnocki miał przed laty 
nowatorski pomysł fl uorowa-
nia wody, w celu ochrony zębów 
przed próchnicą. 

Jego żona była osobą wyjąt-
kowo pracowitą – przyjmowa-
ła pacjentów od rana do wieczo-
ra. Pracowała w ośrodku zdrowia 
i w szkole, była aktywna za-
wodowo również po przejściu 
na emeryturę, bo wciąż miała pa-
cjentów, którzy chcieli się u niej 
leczyć. 

– Była osobą bardzo lubianą 
i szanowaną, ale też prawdziwą 
damą, zawsze ubraną elegancko, 
z klasą. Była ciepła, pełna empa-
tii dla pacjentów. Nigdy nie było 
między nami żadnych konfl iktów 
– wspomina Urszula Kapusta-Ty-
moshchuk.  mwk
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za bardzo dużą wiedzę o folklo-
rze, którą miał od swoich rodzi-
ców, ale też czerpał z rozmów ze 
starszym ludźmi, których umiał 
słuchać. Za to, że był tolerancyj-
ny – miał wielkie pokłady cierpli-
wości i nigdy się nie denerwował 
– ani na próbie, ani na występie. 
Nawet wtedy, gdy były jakieś po-
tknięcia, gdy na scenie się splą-
taliśmy – żartował, że tak mia-
ło być. Wszyscy dla niego byli 
gwiazdami i  solistami – bo tak 
wszystkich traktował. Gdy zapra-
szał kogoś do zespołu, nie było 
dla niego wymówki, że ktoś nie 
umie śpiewać, nie umie tańczyć. 
– Jak to nie umiesz? Nauczysz 
się! – przekonywał i zachęcał. 

– To był dusza – człowiek. Dla 
niego nigdy nie liczył się czas czy 
koszty. Jak trzeba było gdzieś je-
chać, to jechał, nie było ważne,  
że benzyna będzie kosztować.  
Dla niego to się nie liczyło. 

Na szczególny charakter rela-
cji między Kapustami a Wielcem 
miało wpływ również to, że tata 
pani Aleksandry, ś.p. Stanisław 
Paciorkowski, był zaprzyjaźniony 
ze Stanisławem Wielcem. – Mie-
li podobne charaktery. Byli ludź-
mi spokojnymi, cichymi, którzy 
nigdy nikomu nie zwracali uwagi, 
nawet wtedy, gdy coś im nie pa-
sowało. Gdy w krótkim odstępie 
czasu zmarł tata pani Aleksandry 
i pana Piotra, zdarzało się, że Ka-
pustowie prosili o pomoc Wielca, 
bo szukali np. dobrego kominia-
rza. Ten od razu dzwonił do ko-
miniarza, którego znał, mówiąc: 
„Słuchaj, dzieciakom trzeba po-
móc” – bo faktycznie traktował 
ich trochę jak swoje dzieci, po-
dobny stosunek miał do wszyst-
kich członków swoich zespołów. 

– Nasze dzieci też tak to od-
bierały i  jego odejście odebrały 
tak, jakby im zmarł trzeci dziadek  
– wspomina pani Aleksandra. 

Gdy trzeba było im wyklepać 
kosę, to o  pomoc prosili Wiel-
ca, który przyjechał i  wyklepał. 
A jak uszkodzili kołowrotek, to 
również Stanisław Wielec im 
go zreperował. – On nigdy nie 
powiedział „nie”. Ja nie wiem, 
skąd on miał czas na to wszyst-
ko – mówi pani Aleksandra. Do-
daje również, że był zdolny i pra-
cowity. 

Sprawa może nie była w Łowi-
czu powszechnie znana, ale jakiś 
czas temu, gdy Centrum Kultury, 
Promocji i  Turystyki Ziemi Ło-
wickiej wydało kalendarz z łowic-
kimi zespołami, to potem zrodziła 
się idea, aby zespół, który był po-
kazany na zdjęciu w danym mie-
siącu, wystąpił właśnie wtedy, 
był pomysłem Stanisława Wielca. 
Mazovia Łowicz miała wystąpić 
w październiku i pokazać jak ob-
rabia się len. 

– Jak on się przy tym napraco-
wał! To znaczy wszyscy braliśmy 
w tym udział, ale on miał najwięk-
szy udział w tym, aby zrobić wy-
stęp, który przedstawia każdy etap 
obróbki lnu. Nawet len specjalnie 
do tego celu posiał! 

ciąg dalszy  
w następnym numerze

Łódź | Wielka strata dla kultury

Zmarł Dariusz Nawrocki
– Kochał region łowicki, 
czuł do niego ogromny 
sentyment, choć nigdy u nas 
nie pracował. Całe życie 
związany był z Łodzią  
– powiedziała nam 
Katarzyna Polak o zmarłym 
2 czerwca wieloletnim 
dyrektorze artystycznym 
ZPiT Poltex z Łodzi 
Dariuszu Nawrockim.

Dariusz Nawrocki był sy-
nem Danieli Nawrockiej, która 
w okresie powojennym prowadzi-
ła najbardziej znane łowickie ze-
społy ludowe „Kolejarz” i  „Bli-
chowiacy”. To, jak nam kiedyś 
powiedział, dzięki mamie i temu,  
że w  dzieciństwie był przez nią 

stale zabierany na  próby, nasiąkł 
folklorem tak mocno, że nie mógł 
wybrać innej życiowej drogi jak 
zostanie choreografem.

W 2020 roku odsłonił na Sta-
rym Rynku w Łowiczu Gwiozdę 
Łowicką poświęconą jego zmar-
łej mamie. Rozmawiał wówczas 
z NŁ i powiedział, że jest wzru-
szony tym, iż miasto pamięta jej 
wieloletnią pracę.

Śmierć Dariusza Nawrockie-
go przypadła w  przeddzień pla-
nowanego na Boże Ciało występu 
zespołu w  bloku koncertowym, 
który przygotował ŁOK po  uro-
czystościach kościelnych. Mimo 
to zespół wystąpił.

Na stronie zespołu żegnano 
go wpisem: „Z niewypowiedzia-
nym smutkiem pragniemy poin-
formować, że (...) odszedł od nas 
niespodziewanie na  wieczną ta-
neczną scenę nasz Przyjaciel, ś.p. 
Dariusz Nawrocki, wieloletni Dy-
rektor Artystyczny ZPiT Poltex, 
choreograf, wychowawca wielu 
pokoleń tancerzy. Dusza i  Serce 
naszego Zespołu. Pełen planów 
i artystycznych marzeń, które mie-
liśmy wspólnie realizować. Pozo-
stawił nas pogrążonych w pełnym 
niedowierzania żalu i smutku. Na 
zawsze pozostanie w naszych ser-
cach i wdzięcznej pamięci.”

Dariusz Nawrocki został po-
chowany 11 czerwca na  cmenta-
rzu rzymskokatolickim przy ul. 
Smutnej w Łodzi.  tb

Gmina Kiernozia | Smutna wiadomość

Nie żyje Monika Kobierecka
Po długiej walce z chorobą 
nowotworową we wtorek, 
1 czerwca, w szpitalu 
w Zgierzu zmarła Monika 
Kobierecka, dla której 
wielu mieszkańców 
gminy Kiernozia i nie 
tylko oddawało potrzebną 
w leczeniu krew i płytki krwi. 
Odeszła mając zaledwie 
31 lat.

Monika Kobierecka pochodziła 
z Janowa, ale od 2012 roku miesz-
kała w miejscowości Brodne To-
warzystwo w  gminie Kiernozia, 
skąd pochodzi jej mąż Mariusz, 
który jest rolnikiem. Wspólnie 
wychowywali 8-letniego synka.

Przed 2 laty zachorowa-
ła na  białaczkę i  z  tego powodu 
czterokrotnie trafiła do  szpitala, 
a pobyty te trwały po 2 miesiące. 
Przechodziła chemioterapię, a na-
stępnie przeszczep szpiku kostne-
go. Okazało się, że dawcą mógł 
zostać jeden z  jej czterech braci. 
Przeszczep się przyjął, a ona dzię-
ki temu wróciła do zdrowia i pra-
wie cały rok 2020 nie miała z nim 
żadnych problemów.

Niestety, spokój rodziny nie 
trwał długo. W grudniu 2020 roku 

nastąpił nawrót choroby, znów 
rozpoczęła się walka o życie i dłu-
gotrwałe pobyty w  szpitalach. 
W  trakcie leczenia pani Monika 
miała podawaną krew lub płytki 
krwi, dlatego rodzina i przyjacie-
le apelowali o  jak najliczniejsze 
ich oddawanie – pisaliśmy o tym 
na łamach NŁ.

Z pomocą przyszło wielu 
mieszkańców gminy Kiernozia, 
którzy całymi grupami jeździli 
do Łodzi, aby oddawać niezbęd-
ną w leczeniu krew. Jej bliscy są 
wdzięczni wszystkim tym, którzy 
się w to angażowali.  aa

Śp. Monika Kobierecka

Śp. Dariusz Nawrocki

Łowicz – Warszawa | Z szacunku dla tradycji

Pamiątka Rogowskich-Tylmanów trafiła 
do Muzeum Historii Medycyny
Muzeum Historii Medycyny Warszawskiego Uniwersytetu 
Medycznego pochwaliło się właśnie eksponatem, który 
trafił do niego z Łowicza. – Rodzinną i zarazem historyczną 
pamiątkę przekazała niedawno do naszego Muzeum rodzina 
Państwa Rogowskich-Tylman – napisano na stronie muzeum. 
Dodać wypada, że z Łowicza.

Tą pamiątką jest tableau, któ-
re składa się z wielu mniejszych 
zdjęć, zazwyczaj portretowych. 
Tego typu kompozycje, zwykle 
dużych rozmiarów, wykonywane 
było ręcznie np. w celu upamięt-
nienia grupy uczniów i  nauczy-
cieli lub studentów i  profesorów.  
Na tym przekazanym z Łowicza 
są jedni i drudzy. 

Tableau pochodzi z  1912 r., 
a  wśród studentów i  profesorów 
Wydziału Farmacji widnieje Fe-
liks Tylman (pierwszy od  góry 
w  przedostatnim rzędzie), który 
ukończył farmację na  Cesarskim 
Uniwersytecie Warszawskim wła-
śnie w 1912 roku. 

Od 1915 roku prowadził w Ło-
wiczu aptekę, która stała się czę-
ścią tradycji i historii miasta. Była 

ona spalona w 1939 roku i odbu-
dowana przez właściciela. Została 
następnie znacjonalizowana przez 
państwo po  wojnie. Po transfor-
macji ustrojowej na  nowo otwo-
rzyła swoje podwoje pod kierun-
kiem spadkobierców F. Tylmana 
jako Apteka Tylmana.

Jak się dowiedzieliśmy od  ro-
dziny Rogowskich-Tylmanów, 
przed laty tableau było ekspono-
wane w aptece, co dzisiaj nazwa-
libyśmy działaniem w sferze pu-
blic relations. Ostatnie lata było 
przechowywane w piwnicy domu 
należącego do rodziny, położone-
go w sąsiedztwie naszej redakcji, 
przy ul. Pijarskiej. 

Adam Rogowski-Tylman (chi-
rurg) w czasie prac porządkowych 
zdecydował, że trzeba zbadać, 

gdzie będzie dla tego przedmio-
tu godne miejsce. Zajęła się tym 
jego synowa, Katarzyna. Za-
dzwoniła do  Muzeum Historii 
Medycyny Warszawskiego Uni-
wersytetu Medycznego. Popro-
szono ją, aby tableau sfotografo-
wała, co zrobiła. Na podstawie 
daty ustalono, z  czym mamy 
do czynienia. Uznano, że to cen-
na pamiątka. 

Na podstawie innych doku-
mentów, jakimi placówka dyspo-
nowała, ustalono, że tablica upa-
miętnia spotkanie absolwentów. 
Nazwiska niektórych studentów 
zostały zidentyfikowane, z profe-
sorami było trudniej, ponieważ nie 
byli podpisani – więc nie wszyst-
kich zidentyfikowano. 

Muzeum zainteresowało się 
pamiątką i przyjęło ją jako daro-
wiznę. W dokumentacji opisano, 
jakie są powiązania rodzinne dar-
czyńców i Feliksa Tylmana. Było 
to w  kwietniu tego roku. Zanim 
pamiątka rodzinna stała się ekspo-
natem, przeszła konserwację.  mwk  

Na tableau z 1912 zdjęcie Feliksa Tylmana zostało umieszczone jako pierwsze od góry w przedostatnim rzędzie.

FO
T.

 M
U

ZE
U

M
 H

IS
TO

R
II 

M
E

D
YC

Y
N

Y
 W

U
M

RZUT OKIEM | TOTAL MA ROK

Nie Orlen, nie Lotos  
i nie BP – właściciele stacji 
paliw w Kompinie, przy drodze 
krajowej nr 92, zdecydowali 
się postawić na współpracę 
z francuskim koncernem 
petrochemicznym Total.  
Po roku od otwarcia mówią,  
że była to dobra decyzja. 
10 czerwca stacja w Kompinie 
obchodziła pierwszą rocznicę 
uruchomienia, co uczczono 
szampanem i tortem. tmFO
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Ogłoszenia

 PUNKTY PRZYJMOWANIA OGŁOSZEŃ DROBNYCH DO „NOWEGO ŁOWICZANINA”: BIURO OGŁOSZEŃ ŁOWICZ,  UL. PIJARSKA 3A; BEDNARY , SKLEP P. PAPIERNIK 24A; BOBROWNIKI 27 , SKLEP P. PACLER;  
BOLIMÓW, UL. FARNA 1 SKLEP „EWA”, P. PAPIERNIK; DOMANIEWICE, UL. GŁÓWNA 26, SKLEP P. JAKUBIAK; GĄGOLIN POŁUDNIOWY, SKLEP „KOS”; IŁÓW: PL. RYNEK STAROMIEJSKI 21; SKLEP P. PAPIEROWSKIEGO; KOCIERZEW PÓŁNOCNY: 
SKLEP „NA PÓŁNOCNYM” KURABKA 17A, SKLEP P. TOPOLSKIEJ; ŁOWICZ, OS. BRATKOWICE, KIOSK LOTTO; ŁYSZKOWICE, SKLEP „DUET”, UL. GMINNA 6; NIEBORÓW, AL. LEGIONÓW POLSKICH 18, SKLEP P. FIGATA; NOWA SUCHA 22, SKLEP P. 
SIEWIERY; OSMOLIN: UL. RYNEK 2, SKLEP P. SERWACH; UL. RYNEK 19, SKLEP SPOŻYWCZO-PRZEMYSŁOWY; PSZCZONÓW 147, SKLEP P. LIPIŃSKIEGO; SANNIKI, UL. WARSZAWSKA 183, SKLEP P. OLKOWICZ; SOBOTA, PL. ZAWISZY CZARNEGO 
12, SKLEP P. BIŃCZAK; STACHLEW 113A, SKLEP P. WIERZBICKIEJ; STARY DĘBSK 6A, SKLEP SPOŻYWCZO-PRZEMYSŁOWY; ŚLESZYN, UL. GÓRNA 5, SKLEP SPOŻYWCZO-PRZEMYSŁOWY AGATKA;  ZAWADY 67, SKLEP P. SOKALSKIEJ; ZŁAKÓW 
BOROWY 139A, SKLEP P. PIECKI;

„WIEŚCI Z GŁOWNA I STRYKOWA”: BIURO OGŁOSZEŃ GŁOWNO, UL. ŁOWICKA 40; GŁOWNO, UL. BIELAWSKA 3, SKLEP WIELOBRANŻOWY; DMOSIN 1: PIEKARNIA BOŻENA, KRZESZEWSKA; STRYKÓW: STARY RYNEK 1;  UL. CMENTARNA 12.

„NOWY ŁOWICZANIN” WYDANIE DLA ŻYCHLINA I OKOLIC”: BEDLNO 28 SKLEP MINI-MAG; DOBRZELIN SKLEP „MAGDA”, UL. WŁ. JAGIEŁŁY; PACYNA, UL. TOWAROWA 4, SKLEP P. M. DURKI; PLECKA DĄBROWA, SKLEP „MONIKA”;  
PODCZACHY 16, SKLEP SPOŻYWCZO-PRZEMYSŁOWY; ŚLESZYN, UL. GÓRNA 5, SKLEP SPOŻYWCZO-PRZEMYSŁOWY AGATKA; ŻYCHLIN, UL. 29 LISTOPADA 28, SKLEP SPOŻYWCZO-PRZEMYSŁOWY.

WYDAWCA I REDAKCJA NIE PONOSZĄ ODPOWIEDZIALNOŚCI ZA TREŚĆ OGŁOSZEŃ I REKLAM OPUBLIKOWANYCH ZGODNIE Z ART. 36 USTAWY  Z DNIA 26.01.1984 R. „PRAWO PRASOWE”
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• GARAŻE blaszane • BRAMY garażowe
• KOJCE dla psów • WIATY • KONTENERY

• najniższe CENY
• różne wymiary
• transport i montaż 

GRATIS – cały kraj
• dogodne RATY

garaże
wzmocnione

REKLAMA

samochodowe

kupno
 Każdego dostawczego, 

tel. kom. 725-562-998.

 Kupię każde auto, gotówka, 
najlepsze ceny, odbiór 
natychmiastowy, sprawdź, 
tel. kom. 501-032-036.

 Skup samochodów, 
tel. kom. 790‑351‑091.

 Skup samochodów, najlepsze ceny, 
tel. kom. 725-361-836.

 Złomowanie pojazdów– 
każdy zarejestrowany. Odbiór. 
Zaświadczenia. Rząśno 13. 99-440 
Zduny, tel. kom. 602-123-360.

 Subiekt Nieborów Auto‑
kasacja, sprzedaż części, 
tel. (46) 838‑55‑41.

sprzedaż
 CHEVROLET Spark, 2012 rok, 

tel. kom. 699-939-986.

 CITROËN C3, 2012 rok, 
tel. kom. 668-026-851.

 DAEWOO Lanos, 1,5 benzyna/gaz, 
1998 rok, tel. kom. 698-538-748.

 FIAT Panda, 1,1, 2009rok, 
tel. kom. 606-348-077.

 FIAT Seicento benzyna/gaz, 1999r, 
tel. kom. 604-529-656.

 HONDA Civic UFO, 2.2D 140KM, 
2007 rok, bogate wyposażenie, stan 
rewelacyjny, tel. kom. 604-706-309.

 KIA Picanto, 1.0, 2008 rok, 
101.000km, klimatyzacja, atrakcyjna 
cena, tel. kom. 513-375-786.

 KIA RIO, 1.5 diesel, 2006 rok, 
314.000km, bardzo dobrze utrzymany, 
tel. kom. 609-024-398.

 MAZDA II, 1,3 benzyna, 2015 rok, 
stan bdb, tel. kom. 608-847-554.

 MERCEDES c Klasa, 2,2cdi, 
2007r, bogate wyposażenie, 
możliwość zamiany (tańszy), 
tel. kom. 513-375-786.

 NISSAN Primera, 1,8, 2003rok, 
tel. kom. 606-348-077.

 NISSAN Qashqai, 2.0 TDI, 2011, 
380 tys. km, 150 KM, Acenta, 
pierwszy właściciel, garażowany, hak, 
faktura VAT, stan dobry, dzwonić po 
20, tel. kom. 513-440-318.

 OPEL Astra, 1.2, 2003r, 5-drzwiowy, 
2.900zł, tel. kom. 602-584-266.

 OPEL Corsa, 1.3, 2005 rok, 
klimatyzacja, bezwypadkowy, 
stan rewelacyjny. Polecam!, 
tel. kom. 604-706-309.

 PEUGEOT Boxer, 2.2 HDI, 2012rok, 
tel. kom. 606-348-077.

 RENAULT Scenic, 1.6, 2002rok, 
tel. kom. 606-348-077.

 RENAUT Megane Scenic, 1,6 
benzyna, 2002 rok, klimatyzacja, 
serwisowany, stan rewelacyjny, 
tel. kom. 604-706-309.

 SKODA Fabia, 2001 rok, 
tel. kom. 793-808-920.

 SKODA Fabia, 1.0 MPI, 2017r., 
27.000km, tel. kom. 600-944-728.

 SKODA Octavia, 1.9 TDI, 2010 rok, 
tel. kom. 501-645-857.

 SKODA Octavia kombi diesel, 
2009 rok, czarny metalik, bogate 
wyposażenie, w rozliczeniu 
mogę przyjąć mniejszy, 
tel. kom. 513-375-786.

 SUZUKI Grand Vitara, 2009r, 
salon Polska, przebieg 243 tys, 
tel. kom. 507-216-596.

 TOYOTA Corolla Verso, 1,8 
benzyna/gaz, 2008r, srebrny metalik, 
tel. kom. 503-604-455.

 VW Golf IV, 1.9 TDI, 2003 rok, 
czarny metalik, klimatyzacja, 
tel. kom. 604-706-309.

 VW Lupo, 1.0, 2001rok, 
tel. kom. 606-348-077.

inne
 Opony, felgi z Niemiec, hurtownia. 

Największy skład w rejonie, 
klimatyzacja, mechanika, diagnostyka 
komputerowa, dorabianie kluczyków, 
Bratoszewice, ul. Łódzka 28, www.
opony-gaweda.pl, tel. (42) 719-63-08, 
tel. kom. 505-151-701.

 Sprzedam dwukółkę 
samochodową, tel. kom. 698-538-748.

 Kemping, tel. kom. 692-668-521.

 samochodowe

motorowe

kupno
 Zabytkowe motocykle, części, 

tel. kom. 513-185-357.

 Kupię stare motocykle i części, 
tel. kom. 603-444-431.

sprzedaż
 Dwa Skutery 125, Honda Raben 

125, tel. kom. 721-651-936.

 Sprzedam skuter, 2021 rok, 
tel. kom. 609-345-097.

garaże

wynajem
 Do wynajęcia garaż przy 

Intermache, tel. kom. 696-332-993.

nieruchomości

kupno
 Kupię dom do remontu, 

siedlisko, Łowicz i okolice, 
tel. kom. 880-542-545.

 Kupię działkę budowlaną Łowicz 
i okolice, tel. kom. 880-542-545.

 Przyjmę w dzierżawę grunty rolne, 
tel. kom. 733-413-513.

sprzedaż
 Działka 1,22 ha, Zielkowice I  

tel. kom. 609-106-174.

 Działki budowlane Nieborów, 
tel. kom. 607-328-032.

 Działki budowlane, ul. Łowicka, 
Mysłaków, tel. kom. 666-337-808.

 Sprzedam lub zamienię 
dom pod Łowiczem na bloki, 
tel. kom. 606-967-338.

 Działki budowlane, Nieborów, 
Spacerowa, tel. (46) 838-58-58.

 Działka 900 mkw., 
uzbrojona, Bełchów Osiedle, 
tel. kom. 880-280-527.

 Polesie, 9.400 mkw., 
tel. kom. 603-878-783.

 Działka 5.600mkw. Łowicz, Górki-
Łąkowa (nr geod. 5579/13), media, 
40 zł/mkw., tel. (46) 837-54-98.

 Sprzedam mieszkanie 
3‑pokojowe, os. Dąbrowskiego, 
tel. kom. 794‑219‑889.

 Sprzedam dom z działką  
w Łowiczu, tel. kom. 794-207-592.

 Działka rolno-budowlana 3.000 
mkw.+1 ha, tel. kom. 887-545-192.

 Dom, wszystkie media. Łowicz, 
Kaliska, tel. kom. 608-572-855.

 Działka zadrzewiona świerkiem 
17-l., 3,6 ha, Łasieczniki, 
tel. kom. 601-575-188, po 16.

 Dom parterowy 115 mkw, 4 pokoje, 
dzielnica Bolimowska Łowicz, 
tel. kom. 601-575-188, po 16.

 Sprzedam ziemię uprawną 
z możliwością zabudowy 2,5 ha, 
tel. kom. 501-762-922.

 Sprzedam 1,23ha ziemi w Zdunach 
z możliwością zabudowy zagrodowej, 
tel. kom. 728-855-985.

 Dom, stan surowy zamknięty 
z działką 1.150 mkw., Arkadia, 
tel. kom. 530-370-088.

 Sprzedam mieszkanie 35 
mkw., I piętro, os. Dąbrowskiego, 
tel. kom. 609-810-777.

 Sprzedam mieszkania, 
tel. kom. 514-529-618.

 Działka budowlana 1357 mkw.; 
Plecka Dąbrowa; przy trasie, media, 
prąd, woda, tel. kom. 604-529-656.

 Działka leśna, rekreacyjna 24a 
przy drodze asfaltowej, Seligi, 
tel. kom. 604-529-656.

 Działki przy Poznańskiej: 1576mkw., 
2299m2, 1726m2, 2651m2, 
tel. kom. 604-529-656.

 Sprzedam działkę budowlaną 
1.500 mkw., gmina Nieborów, 
tel. kom. 669-162-492.

 Działka rolno-budowlana, 
uzbrojona, 7.000 mkw., Rógóźno, 
tel. kom. 692-199-767.

 Sprzedam działkę budowlaną, 
Bocheń, tel. kom. 692-327-828.

 Sprzedam mieszkanie 50 mkw., 
I piętro, Łowicz, Konopnickiej, 
tel. kom. 607-328-028.

wynajem
 Mieszkanie 48 mkw na os. 

Noakowskiego, 2 pokoje,  
I piętro wynajmę. W dłuższej 
perspektywie czasu sprzedam, 
tel. kom. 509‑945‑993.

 Wynajmę lokal Łowicz Nowy Rynek, 
tel. kom. 888-234-590.

 Kwatery do wynajęcia, pokoje 
2;3-osobowe. Krakowska 13, 
tel. kom. 604-529-656.

 Tanie noclegi. Łowicz, Plac 
Przyrynek 11, tel. (46) 837‑99‑16, 
tel. kom. 512‑098‑358.

 Wynajmę mieszkanie 2 pokoje, 
kuchnia, łazienka, Dmosin, 
tel. kom. 692-749-175.

kupno różne
 Bagnety, monety, medale, starocie, 

tel. kom. 606-941-752.

 Kupię, odbiorę złom, alternatory, 
rozruszniki, silnki, skrzynie, kable, 
elektronikę, aluminium, miedź, 
wysokie ceny, tel. kom. 605-695-882.

sprzedaż różne
 Drewno kominkowe, 

opałowe (workowane). Skrzynki 
uniwersalki,różne wymiary, klepki. 
Producent, tel. kom. 501-658-261.

 Drewno kominkowe, opałowe, 
tel. kom. 504-257-615.

 Jaja wiejskie, tel. (46) 837-14-61, 
665-094-708, Pilaszków.

 Wózek inwalidzki elektryczny, 
tel. kom. 570-980-770.

 Bramy, lodówka, wypoczynek 
ogrodowy, tel. kom. 660-027-612.

 Sprzedam bramę z furtką, 
tel. kom. 603-879-720.
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 Sprzedam piec na pellet 
wraz z wyposażeniem kotłowni, 
tel. kom. 798-233-710.

 Grzejniki nowe Radik VU Korado, 
tel. kom. 515-837-676.

 Z demontażu okno plastikowe 
230x148, drzwi pokojowe 80 lewe 
z ościeżnicą, tel. kom. 662-296-686.

 Sprzedam górski 
rower młodzieżowy 24”, 
tel. kom. 607-602-323.

 Kamień – tłuczeń ozdobny biały 
Biała Marianna, tel. kom. 601-286-499.

 Skrzyniopalety drewniane, 
tel. kom. 601-286-499.

 Wózek spacerowy, 
folia przeciwdeszczowa, 
łóżeczko, materace, śpiworki, 
tel. kom. 691-319-284.

 Sprzedam materac 
przeciwodleżynowy bardzo mało 
używany, tel. kom. 693-326-118.

 Basen – siatki i pianki pod baseny, 
tel. kom. 603-809-795.

 Sprzedam 4 krzesła tapicerowane, 
tel. kom. 660-201-016.

 Wyprzedaż: pralka Bosch, sedes 
kompletny, dywany, fotel, tanio, 
tel. kom. 727-740-829.

 Sprzedam sztachetki drewniane, 
tel. kom. 514-529-618.

 Szafę 3-drzwiową do renowacji 
z 1960 roku, drewniane łóżko, 
tel. kom. 734-465-663.

 Bryczka łowicka po renowacji, 
tel. kom. 604-529-656.

 Rowerek B-Fin dla chłopca 
z kółkami zapasowymi, cena 150 zł, 
tel. kom. 608-407-987.

 Okno PCV białe 142x112, 
tel. kom. 604-183-033.

 Sprzedam 10 rur 3-calowych, 
7-metrowych z rozbiórki, stan dobry, 
tel. kom. 728-134-512.

 Kamień polny różnej wielkości duża 
ilość, tel. kom. 696-565-452.

 Naturalny 100% miód wiosenny 
2021 z własnej pasieki, gmina Łowicz, 
tel. kom. 696-565-452.

 Boiler 80 litrowy, stan bdb, po 20, 
tel. kom. 884-288-482.

praca

dam pracę
 Zatrudnię diagnostę na „PSKP” w 

Łowiczu, tel. kom. 502-251-751.

 Przyjmę do pizzerii w Łowiczu 
pizzermana z możliwością 
przyuczenia oraz pomoc kuchenną. 
Praca na stałe lub weekendowo, 
tel. kom. 885-353-500, 504-859-387.

 Zatrudnię dekarzy i pomocników, 
tel. kom. 609-846-316.

 Zatrudnię kierowcę kat. 
C+E, kółka na Niemcy, 
tel. kom. 601‑720‑805.

 Zatrudnię do pizzerii w Łowiczu 
kelnerkę oraz kierowcę, tel. kom. 885-
353-500, 504-859-387.

 Zatrudnię pracownika (budowlane), 
tel. kom. 696-775-899.

 Pomocnika na budowę, wysokie 
zarobki, tel. kom. 785‑402‑533.

 Przyjmę do pracy na stację 
demontażu pojazdów (rozbiórka aut). 
CV: Łowicz, Armii Krajowej 14 (Skup 
Złomu).

 Zatrudnię mechanika do naprawy 
ciągników, maszyn rolniczych, 
tel. kom. 883-760-108.

 Przyjmę pracownika do dociepleń, 
tel. kom. 511-735-802.

 Zatrudnię pracowników 
ogólnobudowlanych oraz 
do prac brukarskich, 
tel. kom. 697‑778‑557.

 Zatrudnię w gospodarstwie rolnym, 
tel. kom. 668-146-499.

 Zatrudnię do pracy przy soleniu 
skór w Nowostawach Dolnych, 
tel. kom. 603-531-365.

 Zatrudnię szwaczki, jedna zmiana, 
praca cały rok, tel. kom. 518-203-421.

 Zatrudnię krojczego, dzianina, 
praca cały rok, tel. kom. 518-203-421.

 Stacja Paliw Orlen w Goleńsku 
zatrudni mężczyznę w charakterze 
sprzedawcy VERVY /placowego, 
mile widziane CV ze zdjęciem, 
wiadomość na miejscu.

 Stacja Paliw Orlen w Zdunach 
zatrudni mężczyznę w charakterze 
sprzedawcy VERVY /placowego, 
mile widziane CV ze zdjęciem, 
wiadomość na miejscu.

 Zatrudnię do zbioru bobu, 
tel. kom. 661‑681‑278.

 Przyjmę pracowników do kostki 
brukowej, tel. kom. 791-080-403.

 Zatrudnię pracownika 
ogólnobudowlanego, 
wykończenia. Stała i pewna praca, 
tel. kom. 667-447-351.

 Przyjmę pracownika na elewacje, 
Łowicz, okolice, tel. kom. 608-861-026.

 Zatrudnię pomocnika 
na budowę, może być dorywczo, 
tel. kom. 665-731-549.

 Zatrudnię osoby do rwania 
truskawek i bobu w Łowiczu, 
tel. kom. 503-956-610.

 Praca przy bobie, 
tel. kom. 693-048-613.

 Osoba z doświadczeniem do pracy 
w gastronomi, tel. kom. 605-695-882.

 Zatrudnię do zbioru truskawek 
duże, ścielone, nawadniane, możliwy 
dowóz, tel. kom. 724-080-460.

 Zatrudnię do pracy na zmywaku 
w zakładzie cukierniczym. Praca od 
poniedziałku do piątku. Dmosin Drugi, 
tel. kom. 606-799-177.

 Zatrudnimy pizzermana, 
19‑22 zł/h + wysokie premie, 
tel. kom. 501‑620‑170.

 Zatrudnię do zbioru truskawek 
(Skaratki), tel. kom. 505-904-027.

 Zatrudnię do zbioru truskawek 
z dowozem , tel. kom. 787-982-333, 
697-286-861.

 Przyjmę pomocnika murarza 
z Łowicza, tel. kom. 662-129-221.

 Zatrudnię do zbioru bobu, 
Łaguszew, tel. kom. 605‑591‑610.

 Zatrudnię do zbioru bobu, 
tel. kom. 697-693-641, 511-144-345.

 Zatrudnię ekspedientki do pracy 
w sklepie spożywczym w Łowiczu, 
tel. kom. 512-088-422.

 Zatrudnię dociepleniowców 
i pomocników, tel. kom. 600-575-945.

 Do zbioru bobu, 
tel. kom. 605-604-671.

 Zatrudnię do zbioru truskawek, 
tel. kom. 508-533-306.

 Zatrudnię do zbioru truskawek, 
Płaskocin, tel. kom. 661‑852‑737.

 Zatrudnię do zbioru bobu, 
tel. kom. 663-187-323.

 Do zbioru bobu i czereśni 15 zł, 
tel. kom. 690-927-745.

 Cukiernika, osobę do przyuczenia 
Cukiernia Szarlotka Głowno, 
tel. kom. 660-989-008.

 Zatrudnię piekarza Piekarnia 
Dmosin, tel. kom. 509-877-081.

 Zatrudnię kierowcę C+E na kraj. 
Zduny, tel. kom. 888-666-226.

 Zatrudnię pomoc do 
piekarni Piekarnia Dmosin, 
tel. kom. 509-877-081.

 Zatrudnię pracownika do prac 
wykończeniowo-remontowych, 
tel. kom. 607-343-338.

 Zatrudnię do pomocy przy montażu 
mebli, tel. kom. 660-424-578.

 Poszukuję chałupniczek do 
prostego szycia (dwuigłówka, 
overlock, stębnówka), okolice 
Łyszkowic, Domaniewic, 
tel. kom. 504‑549‑404.

 Do koszenia trawy, Łowicz, 
tel. kom. 601-385-678.

 Zatrudnię kierowcę kat. C+E, 
praca pod supermarkerem, 
tel. kom. 691‑535‑547.

 Zatrudnię kierowcę na ciągnik 
siodłowy po kraju, izoterma, 
tel. kom. 606-289-088.

 Zatrudnię ludzi do bobu, 
tel. kom. 784-322-753.

 Zatrudnię do zbioru bobu, 
tel. kom. 784-900-808.

 Przyjmę do zbioru bobu, 
tel. kom. 782-603-477.

 Zatrudnię kierowcę 
C+E, transporty krajowy, 
tel. kom. 601‑239‑804.

 Zatrudnię kierowcę 
C+E, transport krajowy 
i międzynarodowy, wysokie 
zarobki, tel. kom. 691‑621‑098.

 Firma produkcyjna z Łowicza 
zatrudni specjalistę ds. zakupów, 
tel. kom. 797‑461‑707.

 Firma produkcyjna z Łowicza 
zatrudni specjalistę ds. 
sprzedaży z j. angielskim, 
tel. kom. 797‑461‑707.

 Firma produkcyjna 
z Łowicza zatrudni operatora 
prasy krawędziowej, 
tel. kom. 797‑760‑605.

 Firma produkcyjna z Łowicza 
zatrudni operatora wózka 
widłowego, tel. kom. 797‑760‑605.

 Firma produkcyjna z Łowicza 
zatrudni na stanowisko brygadzista 
ślusarni, tel. kom. 797‑760‑605.

 Przyjmę do zbioru bobu, możliwość 
dowozu, wysoka stawka godzinowa, 
tel. kom. 512-874-011.

 Zatrudnię do zbioru truskawek, 
tel. kom. 696-604-979.

 Mężczyzn do prac różnych 
na plantacji porzeczki np. przy zbiorze 
owoców kombajnem, Stachlew, 
tel. kom. 503-865-720.

 Zatrudnię do zbioru truskawek, 
tel. kom. 504-292-642.

 Zatrudnię kierowcę kat. C, C+E, 
również dorywczo w ruchu krajowym, 
tel. kom. 601-385-525.

 Zatrudnię kierowcę C+E w ruchu 
międzynarodowym i krajowym, 
tel. kom. 501-038-542.

 Poszukujemy pomocnika 
placowego na skład węgla 
i kamienia, mile widziane 
prawo jazdy kat. B., nie 
pijący, dyspozycyjny, 
tel. kom. 722‑207‑322.

 Zatrudnię do zbioru truskawek, 
gmina Głowno, tel. kom. 665-833-084.

 Przyjmę do pracy fizycznej 
pracownika do lat 40, 
tel. kom. 519-643-338.

 Spawacz na mig-mag i elektrycznie. 
Praca dorywcza, Łowicz, 
tel. kom. 501-930-953.

 Firma w Łowiczu zatrudni 
mężczyzn i kobiety do pracy w 
zakładzie recyklingu odzieży, 
tel. kom. 784-073-289.

 Zatrudnię tynkarza/pomocnika, 
tel. kom. 730-679-727.

 Zatrudnię automatyka, elektryka 
z uprawnieniami oraz absolwenta 
szkół o profilu elektrycznym, 
tel. kom. 793-098-999, 790-808-190.

 Zatrudnię do zbioru truskawek, 
tel. kom. 785-480-517.

szukam pracy
 Szukam pracy, 

tel. kom. 576-449-884.

 Mężczyzna 54 lata poszukuje pracy 
fizycznej, tel. kom. 604-529-656.

remontowo‑
budowlane

usługi
 Układanie kostki brukowej, 

tel. kom. 667-837-817.
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 Tynki maszynowe, 
tel. kom. 730-679-727.

 Cyklinowanie, tel. kom. 501-249-461.

 Ogrodzenia – montaż, panele, 
siatka, itp., tel. kom. 606-303-471.

 Układanie kostki brukowej, 
opaski wokół nagrobków, 
tel. kom. 667-189-380.

 Wykonwyanie pokryć dachowych 
i konstrukcji, tel. kom. 609-846-316.

 Tynki tradycyjne, z piaskiem 
kwarcowym, wylewki, solidnie, 
tel. kom. 501-931-961.

 Kierowanie budowami, 
projekty indywidualne, adaptacje, 
tel. kom. 693-184-322.

 Usługi minikoparką, przeciski 
kretem, tel. kom. 668-591-725.

 Rozbiórki, wyburzenia 
kompleksowo od A-Z, 
tel. kom. 665-412-890.

 Okna: naprawa, regulacja, 
tel. kom. 609-135-411.

 Docieplanie budynków, elewacje, 
struktury: agregatem. Tanio, szybko, 
solidnie, tel. kom. 607-612-176.

 Malowanie, tel. kom. 514-347-542.

 Bramy przesuwne, ogrodzenia, 
siatka, panele ogrodzeniowe, montaż, 
producent, tel. kom. 503-572-046.

 Tynki maszynowe profesjonajne, 
wylewki, tel. kom. 604-144-668.

 Malowanie, gipsowanie, ścianki 
GK, sufity podwieszane, itp. Wolne 
terminy, tel. kom. 663-801-457.

 Parkiety: profesjonalne układanie, 
cyklinowanie z polerowaniem, 
lakierowanie. Schody: cyklinowanie, 
lakierowanie, tel. kom. 607-090-260.

 Malowanie, gładź, hydraulika, 
tel. kom. 515-830-969.

 Docieplenia budynków, elewacje, 
glazura, terakota, adaptacja poddaszy, 
kompleksowe wykończenia wnętrz. 
FVAT, tel. kom. 606-737-576.

 Dachy, maloanie,papa 
termozgrzewalna, 
tel. kom. 668-243-665.

 Budowa, rozbudowa domów 
i innych budynków, ogrodzenia, 
klinkier, tel. kom. 607-817-492.

 Gipsowanie, malowanie, panele 
podłogowe. Tanio i solidnie, 
tel. kom. 664‑712‑854.

 Malowanie, gipsowanie, panele 
podłogowe, zabudowa karton gips, 
tel. kom. 790-294-337.

 Tynki tradycyjne, mułkowane, 
tel. kom. 725-668-616.

 Wykończenia wnętrz gipsowanie, 
malowanie, sufity podwieszane 
itp. ocieplenia budynków, glazura, 
terakota, montaż okien, układanie 
kostki, tel. kom. 507-804-797.

 Cyklinowanie bezpyłowe, 
tel. kom. 504-960-515.

 Wykończenia, remonty, 
tel. kom. 532-115-111.

 Docieplenia budynków, 
tel. kom. 666-152-315.

 Budowa domów i budynków 
gospodarczych, tel. kom. 510-254-533.

 Tynki, tel. kom. 575-661-940.

 Malowanie, gipsowanie, 
tapetowanie, panele, płyta 
G/K, wykańczanie poddaszy, 
tel. kom. 535-466-501.

 Malowanie, gładź, glazura, 
tel. kom. 668-026-851.

 Murowanie z klinkieru płoty 
i kominy, tel. kom. 721-651-936.

 Układanie– glazura, terakota, 
tel. kom. 571-373-758.

sprzedaż
 Dachy, rynny, akcesoria, 

tel. kom. 513‑019‑010.

 Blachy Ruukki, 
tel. kom. 513-019-010.

 Blachy Bud-Mat, 
tel. kom. 513-019-010.

 Blachy Pruszyński, 
tel. kom. 513-019-010.

 Płyta warstwowa (PIR), 
tel. kom. 513-019-010.

usługi 
instalacyjne

 Hydraulika kompleksowo, 
tel. kom. 601-818-310.

  Instalacje elektryczne, 
tel. kom. 794-095-816.

 Vertal: żaluzje poziome, pionowe, 
rolety materiałowe, rzymskie, siatki 
przeciw owadom. Produkcja, montaż, 
tel. kom. 602-736-692.

 Kompleksowe usługi 
hydrauliczne i elektryczne, 
tel. kom. 603‑217‑412.

 Usługi hydrauliczne, spawalnicze, 
mechaniczne. Złota rączka, 
tel. kom. 506-891-289.

 Usługi elektryczne., 
tel. kom. 571-845-477.

 Usługi hydrauliczne: kompleksowo. 
Przeciski podziemne, przyłącza 
wod.-kan., usługi koparko-ładowarką, 
oczyszczalnie przydomowe, 
również jako podwykonawca, 
tel. kom. 601-379-355.

 Drobna hydraulika, biały montaż, 
tel. kom. 535-466-501.

 Przyłącza wodno-kanalizacyjne, 
usługi minikoparką, 
tel. kom. 535-466-501.

 Usługi elektryczne, 
tel. kom. 509-838-364.

usługi inne
 Wycinka drzew, usługi 

podnośnikami koszowymi 
27-metrowymi, tel. kom. 668-591-725.

 Kamaz: przewóz piasku, żwiru, 
ziemi, tel. kom. 601-630-882.

 Wiercenie studni, 
tel. kom. 505-406-307.

 Cięcie drzew niebezpiecznych, 
pielęgnacja zieleni i ogrodów, 
tel. kom. 782-718-483.

 Cięcie trawy kosą na żyłkę, 
tel. kom. 663-074-485.

 Okna: naprawa, regulacja, 
tel. kom. 609-135-411.

 Naprawa telewizorów, Łowicz 
Topolowa 19, tel. (46) 837-70-20, 
tel. kom. 728-227-030.

 Odnawianie wanien, 
tel. kom. 600-979-826.

nauka
 Matematyka, Mysłaków, 

tel. kom. 697-527-565.

 Angielski, matematyka, 
tel. kom. 607-440-582.

 Matematyka, angielski, 
tel. kom. 515-459-141.

rolnicze – kupno

płody rolne
 Kupię każde zboże, odbiór własnym 

transportem, tel. kom. 783-112-512.

 Skup zboża, auto samozaładowcze, 
tel. kom. 607-202-732.

 Kupię zboże, tel. kom. 508-471-814.

 Skup zbóż paszowych: 
jęczmień 840 zł, pszenżyto 840 
zł, pszenica 960 zł, transport/
załadunek, Leśniczówka k./Soboty, 
tel. kom. 505-406-917.

 Kupię zboże paszowe, 
tel. kom. 668-478-617.

hodowlane
 Kupię cielęta ras mięsnych 

i krzyżówki ras mięsnych z HF, 
tel. kom. 510-099-950.

 Kupię byczki, jałówki 100-
600kg do dalszego chowu, 
tel. kom. 515-121-410.

 Kupię kilka prosiąt, 
tel. kom. 600-623-430.

maszyny
 Każdego Fortschritta-323, Ursusa, 

Zetora, tel. kom. 725-361-836.

 Kupię Ursus, Zetor, przyczepy 
rolnicze, tel. kom. 667-285-669.

 Kupię C-328, C-330, C-360, C-355, 
C-380, MTZ, MF-255, T-25 Władimirec 
bez dokumentów, do remontu, 
tel. kom. 502-939-200.

 Kupię rozsiewacz Motyl, 
glebogryzarkę może być do remontu, 
tel. kom. 604-752-472.

 Kupię części do glebogryzarki, 
tel. kom. 604-752-472.

 Kupię maszyny rolnicze, 
tel. kom. 515-710-848.

rolnicze – 
sprzedaż

płody rolne
 Suche wysłodki, śruty, otręby, 

tel. kom. 602‑235‑159.

 Sprzedam 100 balotów siana 
oraz 40 balotów siana ze stodoły, 
tel. kom. 691‑394‑808.

 Sprzedam tanio kukurydzę, 
tel. (46) 837-14-61, 
tel. kom. 698-152-394.

 Owies, żyto, tel. kom. 736-417-516.

 Słoma ze stodoły (baloty), 
tel. (46) 838-70-95, Bąków Górny.

 Żyto 1t, tel. kom. 600-623-430.

 Sto bel słomy garażowanej, 
tel. kom. 693-574-400.

 Sprzedam bób, 
tel. kom. 608-613-658.

 Ziemniaki paszowe, zboże paszowe, 
tel. kom. 693-692-539.

 Sprzedam pszenżyto, 
tel. kom. 695-027-515.

 Sprzedam jęczmień Skowroda, 
tel. kom. 606-432-319.

 Owies z jęczmienim, 
tel. kom. 510-084-555.

 Kiszone ziarno kukurydzy mielone 
w Big-Bagu, tel. kom. 607-992-213.

 Sprzedam owies, 
tel. kom. 726-390-515.

 Owies Bingo, 
tel. kom. 502‑026‑691.

 Sprzedam słomę ze stodoły 
Przemysłów, tel. kom. 665-486-605.

 Słoma, tel. kom. 664-873-766.

 Sprzedam pszenżyto, owies, 
tel. kom. 782-266-800.

 Sprzedam sianokiszonkę, słomę, 
owies, tel. kom. 506-421-980.

 Sprzedam siano belki 120/120, 
tel. kom. 663-862-667.

 Wytłoki jabłkowe, wapno 
nawozowe, tel. kom. 600‑323‑947.

 Słoma w balotach ze stodoły, żyto, 
owies, nowe baloty z sianokiszonki, 
tel. kom. 661-037-030.

 Sprzedam słomę -duże bele 
140/120, tel. kom. 574-271-847.

 Siano bele; ziemniaki jadalne, 
paszowe, tel. kom. 783-090-600.

 Mieszanka zbożowa jara, 
tel. kom. 691-243-220.

 Słoma pszenna ze stodoły, bele 
120. Traby, tel. kom. 697-689-832.

 Pszenica, pszenżyto, kukurydza, 
tel. kom. 518-151-870.

 Słoma w balotach 130x130, sucha, 
okolice Bielaw, tel. kom. 785-557-747.

 Jęczmień i pszenica, 
tel. kom. 889-554-930.

 Słoma kostka ze stodoły, Ostrów, 
tel. kom. 794-226-261.

 Seladera, gryka, łubin, proso, soja, 
tel. kom. 506-115-015.
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 Kukurydza, pszenica, pszenżyto, 
jęczmień, owies, mieszanka, słoma, 
tel. kom. 506-115-015.

 Mieszanka zbóż, 
tel. kom. 697-677-530.

 Otręby jęczmienne, słodowe, 
transport, tel. kom. 669-886-188.

 Sprzedam słomę duże baloty, 
dojarkę przewodową, basen 
1.200 litrów, gmina Pacyna, 
tel. kom. 604-459-386.

 Pszenżyto, żyto, 
tel. kom. 694-919-113.

 Mieszanka (owies/pszenżyto), 
słoma, tel. kom. 512-544-156.

 Sprzedam pszenicę ozimą ok. 4 
ton, tel. kom. 607-353-574.

 Sprzedam słomę, Czatolin, 
tel. kom. 723-778-303.

 Jęczmień, pszenżyto, baloty 
z lucerny, wysłodki buraczane, 
tel. kom. 604-432-909.

 Owies, tel. kom. 781-173-553.

 Kukurydza sucha i mieszanka 
zbożowa, tel. kom. 502-768-409.

 Słoma baloty, tel. kom. 669-162-492.

 Sprzedam zboże, 
tel. kom. 792-893-162.

 Owies, trząsałki, Skaratki, 
tel. kom. 667-539-954.

 Mieszanka, tel. kom. 602-517-961.

 Sprzedam owies, 
tel. kom. 887-299-310.

 Mieszankę zbożową, 
tel. kom. 693-574-400.

 Owies, około 2 ton, 50 zł/m, gmina 
Zgierz, tel. kom. 695-976-278.

 Sprzedam jęczmień jary, pszenżyto, 
Łaźniki, tel. (46) 838-72-99.

hodowlane
 Kaczki, tel. (46) 838-58-58.

 Jałówka na ocieleniu, 
tel. kom. 601-301-412.

 Sprzedam jałówkę wysokocielną, 
tel. kom. 880-154-022.

 Jałówka wysokocielna, termin lipiec, 
tel. kom. 600-749-007.

 Sprzedam trzy jałówki, 
wycielenie koniec czerwca, 
tel. kom. 721-296-923.

 Młode prośne loszki i młody knurek, 
tel. kom. 730-320-935.

 Sprzedam byczki, 
tel. kom. 726-931-728.

 Jałówka wysokocielna, 
tel. kom. 511-717-568.

 Sprzedam 4 krowy na wycieleniu, 
tel. kom. 609-562-159.

 Jałówkę wysokocielną, 
tel. kom. 732-416-266.

 Sprzedam warchlaki, 
tel. kom. 782-718-904.

 Jałówka wysokocielna, 
tel. kom. 721-116-508.

 Sprzedam prosięta, 
tel. kom. 880-267-796.

 Jałówkę wysokocielną, tel. (24) 277-
43-43, tel. kom. 667-296-626.

 Sprzedam prosiaki okolice Głowna, 
tel. kom. 888-690-627.

 Sprzedam byczka HF, 
tel. kom. 696-850-411.

 Jałówka  15-miesięczna, 
tel. kom. 572-594-009.

 Prosięta, cieliczka mięsna, 
tel. kom. 721-302-440.

 Sprzedam prosiaki, 
tel. kom. 697-153-771.

 Sprzedam jałówki pod 
zacielenie lub do dalszej hodowli, 
tel. kom. 606-569-727.

 Prosiaki warchlaki 35 szt, młody 
knur, tel. kom. 730-523-191.

 Sprzedam prosięta, 
tel. kom. 609-940-110.

 Byczek, tel. kom. 508-678-424.

 Jałosia jersey, byczek HF, 
tel. kom. 728-894-563.

 Sprzedam prosięta, krowy 
wysokocielne, tel. kom. 607-150-316.

 Młode kury nioski, perliczki, 
indyczki, kaczki, gęsi, 
tel. kom. 726-121-861.

 Kaczki, gęsi, perliczki, kury, 
tel. kom. 667-277-322.

 Jałówka wysokocielna, 
tel. kom. 669-870-572.

 Prosięta, tel. kom. 510-259-018.

 Jałówka hodowlana wysokocielna, 
tel. kom. 668-162-199.

 Sprzedam cielaki, 
tel. kom. 725-402-590.

 Sprzedam byczka i jałoszkę, 
tel. kom. 508-283-855.

maszyny
 Kupię kombajn (Bolko, Anna, 

Karlik), sadzarkę, cyklop, troll, 
rozrzutnik, glebogryzarkę, kopaczkę, 
inne, tel. kom. 511-713-596.

 Pług Agro-Masz 4-skibowy, 
agregat uprawowy 3,20m, 
tel. kom. 502-095-748.

 Karuzela na pasek, redło 3, 
tel. kom. 570-980-770.

 Sprzedam prasę rolującą pasową, 
tel. kom. 728-152-636.

 Oryginalny polski śrutownik 
walcowy, tel. kom. 600-623-430.

 Sprzedam kosiarkę rotacyjną 
polską, tel. kom. 693-025-944.

 Loda do cięcia sieczki, 
motor elektryczny 11,5 KW, 
tel. kom. 609-788-366.

 Grabiarka 7, tel. kom. 781-482-667.

 Sprzedam pług 4skibowy ażurowy, 
wyciąg obornika Krotoszyn, waga 
1 tona, mieszadło do gnojowicy, 
tel. kom. 691-881-726.

 Pług obrotowy 4-skibowy, 
przetrząsaczo – zgrabiarka Pająk 5, 
tel. kom. 607-992-213.

 Dwukółka ciągnikowa, stan dobry, 
tel. kom. 883-647-474.

 Sprzedam ciągnik Ursus C-360, 
tel. kom. 889-722-699.

 Pług obrotowy LS 3+1 2012r, 
widłokrokodyl 2,10m, widły do 
palet Merlo, dojarka konwiowa, 
tel. kom. 506-814-632.

 Siewnik Poznaniak, opryskiwacz 
350 litrów, tel. kom. 693-088-990.

 Gniotownik do zboża, stan bdb, 
tel. kom. 601-295-760.

 Sprzedam śrutownik bijakowy, 
tel. kom. 698-538-748.

 Mieszalnik pasz Odolanów 
1-tonowy, siewnik „poznaniak”, pług 
Unia-Tur 3-skibowy na wysokiej 
słupicy, kolumna kierownicza do 
C-3560 z kołem kierowniczym, 
tel. kom. 609-562-159.

 Sprzedam MF 235 i 255, lawetę 
5/2,5 m, tel. kom. 600-716-691.

 Sprzedam kombajn Bizon 
1991 rok i opony tylne C-360, 
tel. kom. 606-438-323.

 Sprzedam śrutownik bijakowy 7,5 
KW, tel. kom. 501-762-922.

 Sprzedam dmuchawę 
do zboża, basen 430 litrów, 
śrutownik z mieszalnikiem, wyciąg 
obornika, słoma ze stodoły, 
tel. kom. 721-169-137.

 Śrutownik ssący, mieszalnik 1.500l, 
tel. kom. 691-243-220.

 Zamrażarka, tel. kom. 693-652-261.

 Przyczepa samozbierająca, 
dmuchawa, tel. kom. 785-557-747.

 Łuskarkę do bobu 1 m, cyklop, 
dwukółkę ciągnikową, śrutownik 
na kamieniach, tel. kom. 601-615-639.

 Sprzedam przyczepę, 
tel. kom. 515-291-420.

 Laweta do bel, 
tel. kom. 795-583-677.

 Pługi 3, 4, brony 5,3, kultywator 
14, tel. kom. 723-938-111.

 Opryskiwacz zawieszany 400l, 
12m, tel. kom. 607-181-404.

 Likwidacja narzędzi, sprzedam: 
kosiarka rotacyjna, przyczepa w 
ocynku, rozrzutnik w oryginale, stan 
bdb, tel. kom. 607-889-255.

 Ciągnik rolniczy stan dobry, 1988 
rok, 13000 zł, przyczepa stan dobry, 
7000 zł, rozrzutnik 2-osiowy 3000 
zł, dwukółka 2-osiowa 700 zł, brony, 
kultywator, tel. kom. 662-611-089.

 Sprzedam podbieracz do 
kombajnu, tel. kom. 601-227-927.

 Kombajn Anna, śrutownik 
walcowy z silnikiem 10kW, 
tel. (46) 838-98-12.

 Pług obracalny KM 80R, 
kosiarko-rozdrabniacz 1,50m, 
tel. kom. 697-941-558.

 Przyczepy 2 sztuki, ciągnik 
Zetor, silosy zbożowe, 
tel. kom. 538-455-989.

 Maszt do ciągnika wysokość 
podnoszenia 4m; wialnia, 
tel. kom. 662-459-074.

 Przyczepa samozbierająca 
„Jugosłowianka”, 
tel. kom. 691-610-713.

 Żmijka, łuparka, przyczepa do 
balotów, tel. kom. 509-112-148.

 Kombajn kosa 3 m, 
zbierająca, basen 300 litrów, 
tel. kom. 575-429-669.

 Sprzedam Ursus 2812, 1994 rok, 
stan dobry, tel. kom. 669-034-011.

 Mieszalnik pasz 2 t ze 
śrutownikiem, tel. kom. 507-203-961.

 Sprzedam doczepkę lekką do 
przewozu zwierząt, ciągnikowa, 
gmina Zgierz, tel. kom. 695-976-278.

 Mieszalnik pasz 1200 kg, bijak 
ssąco– tłoczący 11 KW, waga 
elektroniczna, wąż 12 mb, stan bdb, 
tel. kom. 696-565-452.

 Sprzedam różne narzędzia rolnicze, 
tel. kom. 662-352-777.

 Prasa Z-224 z podajnikiem mało 
używana, kopaczka, sadzarka do 
ziemniaków, tel. (46) 838-46-17.

 T-25 Władymirec 1987r., I właściciel, 
8.200zł, tel. kom. 602-584-266.

inne
 Podłoże popieczarkowe 

z transportem, 
tel. kom. 603‑653‑020.

 Schładzalnik mleka 1200 litrów, 
Delaval,  2015r., tel. kom. 665-045-806.

 Schładzalnik Japy 550 l, 
tel. kom. 602-121-614.

 Dojarka dwukonwiowa, parnik 
węglowy, tel. kom. 692-199-767.

 Obornik, tel. kom. 603-243-414.

rolnicze – usługi
 Białkowanie obór, 

tel. kom. 518-168-598.

 Dojenie krów, tel. kom. 726-811-028.

 Zrobię bramy do stodoły, 
garażu, obory oraz ogrodzenia, 
tel. kom. 505-928-735.

 Okna: naprawa, regulacja, 
tel. kom. 609-135-411.

zwierzęta

sprzedaż
 Sprzedam jałoszki 2 szt., 

biało-czerwone, mleczne, 
tel. kom. 531-256-537.

inne
 Oddam pieski, kotki, 

tel. kom. 783-090-600.
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apteki
 Dyżury w Głownie: 
czwartek, 17 czerwca:  
ul. Łowicka 38 A, tel. 42 719-21-31
piątek, 18 czerwca:  
ul. Kopernika 19, tel. 42 719-20-12
sobota, 19 czerwca: 
ul. Młynarska 1, tel. 42 716-45-95
niedziela, 20 czerwca: 
ul. Zgierska 27, tel. 736-697-733
poniedziałek, 21 czerwca:  
ul. Młynarska 1, tel. 42 716-45-95
wtorek, 22 czerwca:  
ul. Swoboda 17, tel. 42 685-78-11
środa, 23 czerwca:  
ul. Sikorskiego 59, tel. 42 710-12-99
Apteki pełnią dyżury w dni powszednie 
od zakończenia zmiany dziennej do 
godz. 8 dnia nast., w sob. w godz. 20-9 
dnia nast. w niedz. w godz. 18-8 dnia 
nast., w święta w godz. 8-8 dnia nast.
 Dyżury w Strykowie:  
niedziela, 13 czerwca w godz. 9–14.00:  
pl. Łukasińskiego 15, tel. 42 719-80-85
 Pozostałe apteki w Strykowie:
ul. Kolejowa 11, tel. 42 719-83-20
ul. Targowa 16, tel. 42 719-86-89
ul. Kolejowa 33, tel. 42 719-81-48
 Bratoszewice, tel. 42 719-65-25
 Popów Głowieński 35, tel. 42 719-57-57

dyżury przychodni
 Przychodnia Rejonowa w Głownie,  
ul. Kopernika 19, tel. 42-719-10-92
 Przychodnie w Strykowie:  
ul. Kościuszki 27: tel. 42-717-45-15 
ul. Targowa 16: tel. 42-719-92-30
 Punkt Konsultacyjny ds. Uzależnień  
i Przemocy w Rodzinie: 42-719-26-46

ważne telefony
 Wojewódzki Telefon Wsparcia  
dla Seniorów 42 20 819 99 w ramach 
pomocy osobom starszym w okresie 
pandemii Covid-19
 Policja 997 alarmowy, w Głownie 47 
842 54 11; w Strykowie: 42-719-80-07; 
w Zgierzu: 47 842-52-00
 Straż pożarna: 998,  
w Głownie 42-719-10-08,  
w Strykowie 42-719-82-95
 Pogotowie ratunkowe 999 alarmowy
 Pogotowie wodno‑kanalizacyjne 
w Głownie 42-719-16-39
 Pogotowie energetyczne  
w Strykowie 42-719-80-10  
w Zgierzu 42-675-10-00.
 Sanepid w Zgierzu 42 714 02 53
  Informacja PKS 42-631-97-06

 Taxi w Głownie 42-719-10-14
 Nieodpłatna pomoc prawna – uma-
wianie wizyt 785-050-293;  
punkt w Głownie 665-530-294;  
punkt w Strykowie 665-529-866; 
punkt w Zgierzu 665-530-518.

urzędy i instytucje
 Urząd Gminy Dmosin 46 874-62-94
 Urząd Miejski w Głownie  
42 719-11-51, 42 719-16-97
 Urząd Stanu Cywilnego w Głownie 
798 831 572
 Miejski Ośrodek Kultury w Głownie 
42 719-11-43
 Miejski Zakład Komunalny  
42 7191-035
 Miejski Zakład Wodociągów i Ka‑
nalizacji w Głownie 42719-16-39
 Schronisko dla zwierząt 509-104-718
 Środowiskowy Dom Samopomocy 
42 710 87 44
 Urząd Skarbowy 42 719 19 81
 Powiatowy Urząd Pracy w Zgierzu – 
Punkt Informacyjno‑Konsultacyjny  
w Głownie 42 719 20 76
 Powiatowy Urząd Pracy w Zgierzu 
tel. 42-716-49-41, 42-716-67-82
 Urząd Gminy Głowno 42 719-12-91
 Urząd Miasta i Gminy w Strykowie: 
42-719-80-02, 42 719-96-73
 Zakład Gospodarki Komunalnej 

i Mieszkaniowej w Strykowie 42 
7198-198
 Łódzki Ośrodek Doradztwa 
Rolniczego z s. Bratoszewicach 
42-719-89-28
 Dom Kultury w Niesułkowie 42-719-
70-94, 516-049-886, 505-964-846
 Powiatowy Rzecznik Konsumentów 
887 658 459.

msze św. w niedziele
 Parafia św. Jakuba w Głownie: 7.00, 
9.00, 10.30, 12.00, 18.00
 Parafia św. Maksymiliana w Głow‑
nie: 8.00, 9.30, 11.30, 16.00
 Parafia św. Barbary w Głownie: 
7.00, 9.00, 11.00, 17.00
 Parafia w Dmosinie: 7:30, 10, 12, 18:00
 Parafia Św. Marcina w Strykowie: 
8:00, 9:30, 11:00, 18:00

muzea i wystawy
 Muzeum Żołnierza Polskiego – 
ekspozycja umundurowania i ekwipunku 
żołnierzy z I i II wojny światowej; Dmosin 
2a, tel. 504-327-183.
 Galeria Sztuki Współczesnej Ban‑
k&DM – wystawy indywidualne  

i zbiorowe; Głowno, ul. Młynarska 5/13,  
I piętro budynku Banku Spółdzielczego.

inne
 Piątek, 18 czerwca:
godz. 16.00 i  18.30 – Koncert 
jubileuszowy z okazji 25‑lecia 
Zespołu Tanecznego „Agat” -  układy 
choreograficzne z 25-letniego dorobku 
artystycznego, Teatr Muzyczny w Łodzi, 
ul. Północna 47/51 w Łodzi; ilość miejsc 
ograniczona, bilety 35 zł
 Środa, 23 czerwca:
godz. 19.00–22.00 – Sobótki nad 
zalewem w Strykowie – w programie: 
koncert muzyczny, wieczorny pokaz lase-
rowy, konkurs wianków, występ zespołu 
Baciary; scena od strony kąpieliska, ul. 
Legionów w Strykowie. Wstęp wolny.
 Wtorek – środa, 29‑30 czerwca:
godz. 10.00–16.00 – Wojewódzkie Dni 
Pola; w programie m.in.: prezentacja 
technologii upraw, prezentacje na polet-
kach demonstracyjnych kolekcji odmian 
zbóż ozimych i jarych, rzepaku ozimego, 
grochu, bobiku, soi, gryki, gorczycy, ku-
kurydzy, sorgo oraz mieszanek poplono-
wych miododajnych. Ośrodek Doradztwa 
Rolniczego w Bratoszewicach.

dyżury
 Nocna i Świąteczna Pomoc Lekarska 
Kutno, ul. Popiełuszki 1,  
NZOZ Red-Med tel. (24) 355-60-11, 
697-859-705
 Ośrodek zdrowia w Oporowie  
24 383 15 00
 Ośrodki zdrowia w Żychlinie:  
NZOZ Almamed 24 285-10-86, 24 285-
10-90; NZOZ Promed 24 285-48-44, 24 
285-29-20; LuxMedica 24 231 91 00
 Ośrodek Zdrowia w Dobrzelinie 
(NZOZ Promed) 24 285-10-08
 Rodzinny Klub Abstynenta „Przystań 
Życia” w Żychlinie – 695-054-433
 Grupa AA „Nowa Droga” w Żychlinie 
– 695-054-433

ważne telefony
 Policja: w Żychlinie 47 842-25-14, 
w Pacynie 47 70-53-271, 
w Sannikach 47 7053-275
 Straż pożarna: 998 alarmowy,  
OSP w Żychlinie 24 285-12-10,  
OSP w Pacynie 604-349-406,  
OSP w Bedlnie 24 285-51-91

 Nieodpłatna pomoc prawna – uma-
wianie wizyt 537 449 098
 Punkt Nieodpłatnej Pomocy Prawnej 
i Nieodpłatnego Poradnictwa Obywa‑
telskiego w Gostyninie – 539 522 155
 Nieodpłatne konsultacje i porady: 
Urząd Gminy Pacyna, ul. Wyzwolenia 7, 
tel. 537 620 032. Dodatkowe informacje 
pod numerem telefonu: 24 2858045
 Zakład Energetyki Cieplnej w Kutnie 
24 285-11-52
 Energetyk‑Serwis 24 285-46-60
 Awarie oświetlenia ulicznego Kutno 
całodobowo: 606-605-494, 692-888-144
  Informacja PKP 22-194-36 
  Informacja PKS 609-846-204
 Sanepid w Kutnie 24 355 71 00

apteki
 Kutno, ul. Mickiewicza 5, tel. 24 2547939 
– apteka całodobowa
 Plecka Dąbrowa 15, tel. 24 277 93 08
 Oporów 24 383 15 19
 Żychlin: 
ul. Konwaliowa 2, tel. 24 3512100
ul. Łąkowa 3a, tel. 24 2851994
ul. Narutowicza 71/1, tel. 4 2851046
ul. Narutowicza 72, tel. 24 2854352
ul. Narutowicza 20, tel. 24 7224130

msze św. w niedz. i święta
 Żychlin: 7.00, 9.00, 10.30, 11.15, 12, 18.
 Śleszyn 9.00, 11.00
 Luszyn 9.00, 11.30
 Plecka Dąbrowa 9.00, 11.30
 Suserz 8.00, 10.00, 12.00
 Trębki: 8.00, 9.30, 11.30
 Bedlno: 9.00, 11.30
 Pacyna: 8.30, 10.00, 12.00
 Oporów: 8.30, 10.00, 11.30

boiska sportowe
 Boisko „Orlik” w Żychlinie  
pl. Łukasińskiego 21,tel. 609-262-446
 Stadion Miejski w Żychlinie,  
ul. Waryńskiego 8, tel. 607-574-261

urzędy i instytucje
 Urząd Gminy w Żychlinie  24 351-
20-33; 24 351-20-32; Referat Spraw 
Obywatelskich 24 351 20 14; Urząd 
Stanu Cywilnego 24 351 20 18
 Żychliński Dom Kultury 24 351-20-57
 Zakład Gospodarki Mieszkaniowej 

w Żychlinie: Kierownik 24 351 20 92, 
Księgowość 24 351 20 93,  
Administracja 24 285 49 96
 Samorządowy Zakład Budżetowy  
w Żychlinie: Sekretariat 24 351 20 90, 
Stacja Uzdatniania Wody 24 285 13 59, 
Oczyszczalnia 24 285 12 35, Zgłaszanie 
awarii wodociągowych 24 285 13 59, 
Obsługa klienta – sprawy wodociągowe 
24 285 13 59
 Urząd Gminy Bedlno 24 282-14-20,  
24 282-17-70, 24 282-17-71; Urząd Stanu 
Cywilnego 24 282 17 86; Centrum Usług 
Wspólnych 24 282-12-52, 24 282-12-70
 Gminny Ośrodek Kultury w Bedlnie  
24 282 10 36, 24 282-17-87
 Gminny Ośrodek Pomocy Społecznej 
w Bedlnie: kierownik 24 282-17-64, 24 
282-17-84 świadczenia rodzinne 24 282-
17-65, pracownicy socjalni 24 282-17-85
 Spółka Wodna w Bedlnie 24 282-17-63
 Urząd Gminy Pacyna 24 285-80-54, 24 
285 80 64; Wójt 24 285-80-69, Sekretarz 
Gminy 24 285-80-64, Skarbnik 24 285-
80-55, USC 512 174 193
 Gminny Ośrodek Pomocy Społecznej 
w Pacynie 24 285 80 60
 Urząd Gminy Oporów 24 383-11-50, 
Sekretarz Gminy 24 383 11 67,  
Skarbnik 24 383 11 99; Urząd Stanu 
Cywilnego 24 383-15-52

 Gminny Ośrodek Pomocy Społecznej 
w Oporowie 24 383-11-53
 SKR Oporów – 24 383 14 95
 Starostwo w Kutnie 24-355-47-80
 Powiatowe Centrum Pomocy Rodzi‑
nie w Kutnie 537 449 098
 Powiatowy Urząd Pracy w Kutnie 
24 355 70 50

muzea i wystawy
 Muzeum – Zamek w Oporowie  
czynne od poniedziałku do piątku  
w godz. 10.00–16.00; w soboty i niedzie-
le 10.00–17.00. Bilety:  normalny 11 zł, 
ulgowy 7 zł.
• Akwarelowa opowieść Wiesława 
Śniadeckiego o Zamku i Muzeum  
w Oporowie – wystawa wirtualna 
(https://zamekoporow.pl/wirtualna_wy-
stawa.pptx) 
 Park przy zamku w Oporowie  
– czynny codziennie w godzinach 
8.00–20.00; wstęp bezpłatny.
 Mieszkanie z czasów PRL‑u – ekspo-
zycja czynna w holu ŻDK, wstęp wolny.
 „Ignacy Jan Paderewski. Służyć 
będę aż do śmierci” – objazdowa 
wystawa plenerowa, plac przy fontannie 
w Żychlinie, czynna do 30 czerwca.

NOTOWANIA Z TARGOWISKA
– ceny z z dnia 15.06.2021 r.

w Łowiczu
borówki 0,25 kg 10,00
botwinka pęczek 4,00-5,00
brokuły szt. 5,00-6,00
buraki czerwone kg 2,00
cebula kg 3,50
cebula dymka pęczek 8,00
cukinia kg 6,00
czosnek szt. 1,50-3,00
gruszki kg 6,00
jabłka kg 3,00
jaja fermowe 15 szt. 7,00-10,00
jaja wiejskie 15 szt. 10,00-12,00
kalafior szt. 6,00
kapusta biała szt. 5,00-6,00
kapusta pekińska kg 6,00
koperek pęczek 2,50-3,00
miód 0,9 litra 35
marchew kg 4
natka pietruszki pęczek 2,5
ogórek zielony kg 6,00-8,00
papryka czerwona kg 13,00
papryka zielona kg 13,00
papryka żółta kg 13,00
pieczarki kg 10,00
pietruszka kg 5,00
pomidor malinowy kg 8,00
pomidor szklarniowy kg 6,00-8,00
por szt. 4,00
rzodkiewka pęczek 2,50
sałata szt. 3,00
seler szt. 3,00
szczypiorek pęczek 2,00
truskawki kg 4,00-5,00
włoszczyzna pęczek 5,00
ziemniaki kg 1,00
ziemniaki młode kg 3,80-4,00

OFERTY PRACY
z dnia 16.06.2021 r.

POWIATOWY URZĄD PRACY W ŁOWICZU:
  Księgowy/a
  Sprzedawca
  Instalator systemów alarmowych
  Inkasent liczników elektrycznych
  Gospodarz osiedla
  Sprzątaczka pokojowa-hotelowa
  Pracownik hotelowy - recepcjonista hotelowy
  Kelner do obsługi bankietów
  Kasjer - Sprzedawca
  Sprzedawca Produktów Świeżych
  Kelner do obsługi bankietów
  Stolarz
  Operator maszyn
  Robotnik gospodarczy
  Nauczyciel przedmiotów zawodowych 

fryzjerskich
  Dziewiarz

POWIATOWY URZĄD PRACY W ZGIERZU:
  Kosmetyczka
  Sprzątaczka
  Asystent Nauczyciela
  Magazynier
  Rzemieślnik - specjalista
  Pracownik sortowni
  Pracownik produkcji
  Hydraulik
  Barwiarz
  Sortowacz
  Pomocniczy robotnik budowlany
  Stolarz budowlany
  Stolarz meblowy
  Kierowca samochodu dostawczego/ pomocnik 

stolarza
  Elektromechanik/ konserwator maszyn i 

urządzeń
  Stolarz meblowy
  Lider Procesu
  Płytkarz
  Pracownik ogólnobudowlany
  Brukarz/kamieniarz
  Technik weterynarii

POWIATOWY URZĄD PRACY W KUTNIE:
  QC Manager
  Zalewacz
  Monter nawierzchni kolejowej
  Asystent terapeuty
  Opiekun dzieci
  Nauczyciel teoretycznych przedmiotów 

zawodowych
  Nauczyciel języka angielskiego
  Pracownik sprzątający
  Hodowca roślin
  Wytapiacz 
  Nauczyciel informatyki z zakresu montażu i 

projektowania sieci komputerowych
  Szlifierz
  Nauczyciel / instruktor praktycznej nauki 

zawodu o kierunku mechanicznym-mechanika 

ROLNIK SPRZEDAJE 
– ceny z dnia 16.06.2021 r.

Żywiec wieprzowy:

  Domaniewice: 5,10 zł/kg+VAT

  Różyce: 5,10 zł/kg+VAT

  Kiernozia: 5,10 zł/kg + VAT

  Karnków: 5,50 zł/kg+VAT

  Skowroda Płd.: 5,50 zł/kg+VAT

Żywiec wołowy:

  Domaniewice: jałówki 8,00 zł/kg+VAT,  
krowy 5,50 zł/kg+VAT, byki 8,00 zł/kg+VAT

  Różyce: jałówki 8,00 zł/kg+VAT,  
krowy 5,50 zł/kg+VAT, byki 8,00 zł/kg+VAT

  Skowroda Płd.: jałówki 8,00 zł/kg+VAT,  
krowy 6,20 zł/kg+VAT, byki 8,50 zł/kg+VAT

ŁOWICZ I OKOLICE

ważne telefony
  Infolinia ws. szczepień przeciw 
COVID‑19 – ogólnopolska 989;  
dla mieszkańców woj. łódzkiego  
42 664-10-53, kom. 539-672294
  Infolinia NFZ w sprawie koronawirusa  
czynna całą dobę – 800 190 590
  Infolinia Państwowej Inspekcji  
Sanitarnej województwa łódzkiego:  
czynne codziennie w godz. 8.00–22.00 
695 422 338, 663 114 439, 782 236 442, 
782 277 228, 663 154 463, 665 386 932
 Sanepid w Łowiczu 46 837 64 94, 
alarmowy (całodobowy) 604 691 091
 Powiatowa Stacja Sanitarno‑Epide‑
miologiczna w Skierniewicach  
46 83346 00, 46 83330 21, 509425343
 Infolinia PKP: Intercity 703 200 200,  
Koleje Mazowieckie 22 364 44 44,  
Łódzka Kolej Aglomeracyjna  
42 2055515
 Informacja PKS 609-846-204
 Pogotowie ratunkowe 999 alarmowy
 Straż pożarna 998 alarmowy; 
Komenda Powiatowej Państwowej 
Straży Pożarnej w Łowiczu  
46 830 25 50, 46 830 25 69
 Policja 997 alarmowy; 
KPP w Łowiczu 47 843-25-00; 
Policyjny telefon zaufania 837-80-00
 Pogotowie energetyki cieplnej  
46-837-59-16
 Pogotowie wod.‑kan. 46-837-35-32
 Pogotowie energ. 991, 46-830-15-00
 PGE: przerwy w dostawach prądu  
422 222 222, infolinia 422 222 298
 Awarie oświetlenia ulicznego  
w Łowiczu: 881-551-551, 46 830-91-53 
 Warsztat konserwatorski ŁSM: 
46-837-42-33, 609-135-423
 Zgłoszenia awarii ŁSM: 46 837-65-10

dyżury przychodni
 Nocna i świąteczna pomoc lekarska  
ul. Ułańska 28, tel. 46-837-56-11, 46-837-
56-12, 46-837-56-13 lub 509-056-091– 
czynna: w dni robocze 18.00-8.00, sobo-
ty, niedziele i święta przez 24 godziny.

apteki
 Łowicz:
ul. Stanisławskiego 27, tel. 46 8302202,  
ul. Zduńska 45/47, 885-707-041,  
ul. Bolimowska 21, 46-837-82-67,  
ul. Tuszewska 45, 46-837-77-23,  
ul. Stanisławskiego 2, 736-697-594,  
ul. Starzyńskiego 10/12, 736-697-595,  
ul. Bratkowice 2b, 46-837-09-20,  

ul. Tkaczew 9, 46-837-69-40,  
ul. Kurkowa 3a, 46830-21-57,  
ul. Warszawska 4, 46-830-30-20, 
pl. Nowy Rynek 11, 46-815-32-25,  
ul. Ułańska 12, 46-837-51-39,  
ul. Gen. Sikorskiego 1a, 46-837-42-64,  
ul. Zduńska 38, 46-837-13-16,  
ul. 3 Maja 6, 46-837-31-11,  
ul. 3 Maja 13, 46-880-80-10,  
ul. Bonifraterska 2, 46-837-45-55.
 Bielawy, ul. Garbarska 10, tel. 839-22-76
 Chąśno 64, tel. 838-18-25
 Domaniewice, ulica Główna 9,  
tel. 838-33-85 ul. Górna 1A, tel. 911-55-44
 Kiernozia, Rynek Kopernika 12,  
tel. 24-277-91-58 ul. Kościuszki 6, tel. 24-
277-97-64 ul. Łowicka 12A, 24-382-11-66
 Kocierzew Płd. 101, tel. 839-42-42
 Łyszkowice, ul. Kościelna 3, tel. 46-838-
87-86 ul. Wolności 6B, tel. 606-221-872
 Nieborów 209, tel. 46-838-56-25
 Bełchów, Przemysłowa, tel. 46-837-11-83
 Zduny 1a, tel. 46-838-74-68
 Zduny 34, tel. 46-838-75-35

msze św. w niedz. i święta
 Kościół pw. św. Ducha:  
7.00, 8.30, 10.00, 12.00, 18.00
 Kościół pw. Dobrego Pasterza: 7.00, 
8.00, 10.00, 11.15, 12.30, 17.00
 Katedra: 7.00, 9.00, 10.30, 12.00, 18.00
 Kościół ojców pijarów:  8.00, 9.30, 
11.00, 12.30, 16.00. 
 Kościół sióstr bernardynek: 8.00, 10.00
 Kościół pw. Matki Bożej Nieustającej 
Pomocy: 8.00, 10:00, 11.15, 12.30, 18.00
 Kaplica seminaryjna: 10.00

basen w Łowiczu
 Pływalnia kryta OSiR, ul. Kaliska 5, 

czynna codziennie w godz. 12-20

muzea i wystawy
 Muzeum w Łowiczu, Stary Rynek 5/7, 
czynne od wtorku do niedzieli w godz. 
10.00-16.00 (ostatnie wejście o  godz. 
15.30); w poniedziałki nieczynne. Bilety: 
normalny 15 zł, ulgowy 10 zł, rodzinny 
(2 dorośli + 2 dzieci do 18 r. ż.) 40 zł, na 
wystawy czasowe 5 zł; wstęp bezpłatny 
na wystawy stałe - wtorek. W czwartek,  
3 czerwca (Boże Ciało) muzeum 
czynne w godz. 10.00-18.00. 
Wystawy stałe:  
• Sztuka Baroku  
• Historia miasta i regionu 
• Etnografia Księstwa Łowickiego 
• Izba Pamięci Łowickich Żydów 

Wystawy czasowe: 
• „Nie tylko Frasobliwy… Wizerunki 
Chrystusa we współczesnej sztuce 
ludowej województwa łódzkiego” 
– ekspozycja poświęcona wizerunkom 
Chrystusa we współczesnej sztuce 
ludowej; czynna do 13 czerwca. 
• „Tadeusz Kościuszko. Rocznica 
wizyty w Łowiczu w 1790 r.” – ekspo-
zycja upamiętniająca pobyt Naczelnika  
w Łowiczu w dniach 24–25.04.1790 r., 
podczas której na miejskim rynku do-
konał przeglądu 9 Pieszego Regimentu 
Koronnego; czynna do 6 czerwca. 
• Wystawa „Aniela Chmielińska 
(1868–1936) w 85. rocznicę śmier‑
ci” – fotografie, cenzury, świadectwa 
szkolne oraz dokumenty z archiwum 
rodzinnego; czynna do 31 października.
 Skansen przy Muzeum w Łowiczu  
czynny od wtorku do niedzieli w godz. 
10.00-16.00. W czwartek, 3 czerwca 
(Boże Ciało) skansen czynny w godz. 
10.00‑18.00. Bilety: normalny 9 zł, 
ulgowy 7 zł, rodzinny (2 dorośli + 2 dzieci 
do 18 r.ż.) 20 zł, bilet spacerowy 5 zł. 
Wstęp bezpłatny: piątek.
 Skansen w Maurzycach – czynny 
codziennie w godz. 10.00-18.00 (ostatnie 
wejście o 17.30), od godz. 17.00 do 18.00 
zwiedzanie obiektów tylko z zewnątrz 
(obowiązuje bilet spacerowy). Bilety: 
normalny 15 zł, ulgowy 10 zł, rodzinny 
(2 dorośli + 2 dzieci do 18 r. ż.) 40 zł; 
spacerowy 5 zł.
 Galeria Browarna w Łowiczu,  
ul. Podrzeczna 17, tel. kom. 691 979 262.
 Muzeum Guzików w Łowiczu  
– ekspozycja ozdobnych i zwyczajnych 
guzików z całego świata; czynna pon.–pt. 
w godz. 10–19, sob. 9–15; Galeria Łowic-
ka, ul. Stanisławskiego 10, wstęp wolny.
 Ruiny zamku prymasowskiego 
w Łowiczu – zwiedzanie: rezerwacje 
telefoniczne: 605 767 555; wstęp płatny: 
15–25 zł/os.; www.ksiestwolowickie.pl 
 Muzeum Motoryzacji Motonostalgia 
w Nieborowie – czynne w każdą sobotę 
i niedzielę w godzinach od 10.00 do 
18.00; tel. 570 077 900
 Muzeum Ludowe Rodziny  
Brzozowskich w Sromowie – czynne  
w niedziele i święta w godz. 12:00-17:00, 
dni powszednie 9:00-17:00; Sromów 11,  
gmina Kocierzew, tel. 46 838 44 72
 Pałac w Nieborowie – czynny 
codziennie w godz. 10.00-17.30; bilety: 
20 zł normalny, 15 zł ulgowy, 1 zł dzieci 
i młodzież (ucząca się, 7–26 lat); ponie-
działek dzień bezpłatny (za wyjątkiem 
dni świątecznych i długich weekendów).
 Ogrody w Nieborowie i Arkadii  
– czynne codziennie w godz. 10.00– 
18.00. Bilety: 16 zł normalny, 10 zł 
ulgowy, 1 zł dzieci i młodzież ucząca się.

 Pałac w Sannikach – czynny od 
poniedziałku do piątku w godzinach 
8.00-15.30, soboty, niedziele i święta  
w godzinach 10.00-18.00; bilety: normal-
ny 10 zł, ulgowy 6 zł.
 Park w Sannikach – czynny codziennie 
w godz. 8.00–21.00; wstęp wolny. 
 Pałac i stadnina koni w Walewicach 
– w kompleksie warte obejrzenia są 
m.in. Apartament Napoleoński, kaplica 
pałacowa i zabytkowe wnętrza, a także 
poznać historię hodowli koni rasy półkrwi 
angloarabskiej. Zwiedzanie wyłącznie 
po wcześniejszej rezerwacji tel. 693 422 
684; bilety do pałacu: ulgowy 10,00 zł, 
normalny 15,00 zł; bilety do stadniny: 
ulgowy 8,00 zł, normalny 10,00 zł
 Park w Walewicach – czynny codzien-
nie, wstęp wolny.

kino Fenix 
ŁOK, Łowicz, ul. Podrzeczna 20

 Czwartek, 17 czerwca:
godz. 15.30 – Skąd się biorą sny /
sala II – film animowany, familijny, prod. 
Dania; reżyseria: Kim Hagen; czas: 1 
godz. 22 min.
godz. 16.15 – Krudowie 2: Nowa era – 
animacja / komedia / przygodowy, prod. 
USA; reżyseria: Joel Crawford; czas: 1 
godz. 35 min.
godz. 17.00 – Martin Eden /sala II – 
dramat, prod. Francja / Niemcy / Włochy, 
reż.: Pietro Marcello, czas: 129 min.
godz. 18.00 – Krudowie 2: Nowa era
godz. 19:15 – Wolka /sala II – dramat, 
prod. Islandia / Polska, reżyseria: Árni 
Ólafur Ásgeirsson, czas: 1 godz. 40 min.
19:45 – Ojciec – dramat, prod. Wielka 
Brytania, reżyseria: Florian Zeller, czas: 1 
godz. 37 min.
 Piątek, 18 czerwca:
godz. 16.15 – Tom & Jerry – animacja 
/ komedia / przygodowy prod. USA, 
reżyseria: Tim Story, czas: 1 godz. 41 min.
godz. 17.00 – Najlepsze lata /sala II – 
dramat prod. Włochy, reżyseria: Gabriele 
Muccino, czas: 2 godz. 9 min.
godz. 18.00 – W jak morderstwo – 
kryminał / komedia obycz. prod. Polska, 
reżyseria: Piotr Mularuk, czas: 1 godz. 
49 min.
godz. 19.15 – Śniegu już nigdy nie bę‑
dzie /sala II – dramat / komedia, prod. 
Niemcy / Polska, reżyseria: Małgorzata 
Szumowska, czas: 1 godz. 53 min.
godz. 20:00 – Ciche miejsce 2 – horror 
/ Sci-Fi, prod. USA, reżyseria: John 
Krasinski, czas: 1 godz. 36 min.
 Środa – czwartek, 22–23 czerwca:
godz. 15.15 – Tom & Jerry /sala II

godz. 17.00 – Najlepsze lata /sala II
godz. 18.00 – W jak morderstwo
godz. 19.15 – Śniegu już nigdy nie 
będzie /sala II
godz. 20.00 – Ciche miejsce 2

inne 
 Piątek, 18 czerwca:
godz. 19.00–23.00 – VII Łowicki Rajd 
Nocny PTTK w poszukiwaniu kwiatu 
paproci – start: Stary Rynek w Łowiczu, 
meta: Dom Ludowy w Wygodzie; zapisy 
drużyn do 15 czerwca w biurze PTTK 
w Łowiczu, wpisowe: 7 zł/os. dla człon-
ków PTTK, 10 zł/os. pozostałe osoby.
 Sobota – niedziela, 18‑19 czerwca:
godz. 12.00–18.00 – Warsztaty z twór‑
cami ludowymi – drewniana chatka 
informacji turystycznej, Stary Rynek 
w Łowiczu. Udział bezpłatny.  
 Niedziela, 20 czerwca:
godz. 13.00 – Księżackie motywy 
dawniej i dziś – spacer po Łowiczu 
z przewodnikiem PTTK; zbiórka: Stary 
Rynek w Łowiczu; udział bezpłatny.
godz. 14.00–17.00 – Piknik z okazji 
Dnia Dziecka – Osiedle Zatorze  
w Łowiczu, boisko Orlik przy ul. Bolimow-
skiej; wstęp wolny.
godz. 11.00–17.30 – Sobótki w Skan‑
senie w Maurzycach –w programie: 
warsztaty zielarskie i florystyczne, warsz-
taty bibułkarskie, wikliniarskie, piekarni-
cze; uroczyste rozpoczęcie Sobótek w 
Skansenie w Maurzycach  –  przywitanie 
zaproszonych gości, informacja o nowej 
ekspozycji – Dom Zielarki, występ Ze-
społu Śpiewaczego Ksinzoki; ogłoszenie 
wyników konkursów: „Najpiękniejszy 
wianek”, „Poszukiwanie kwiatu paproci” – 
wręczenie nagród; występ Zespołu Pieśni 
i Tańca Blichowiacy; występ formacji 
„Złote Babki” z Łowickiego Uniwersytetu 
Trzeciego Wieku; przejście korowodu 
nad rzekę Słudwię – uroczystość 
puszczania wianków na wodę – korowód 
poprowadzi Kapela Szymona z Zielkowic; 
występ Kapeli Szymona z Zielkowic 
połączony z zabawą taneczną dla 
publiczności. Wstęp wolny.
 Sobota, 26 czerwca:
godz. 9.00–17.30 – W 100. rocznicę 
przybycia do Łowicza 10 PP – rajd 
rowerowy: Łowicz – Skierniewice – 
Nieborów – Bednary – Kompina (64 
km); zbiórka uczestników przy pomniku 
Józefa Piłsudskiego przy ZSP nr 1, ul. 
Podrzeczna w Łowiczu. Wpisowe: 8 zł i 5 
zł dla członków PTTK. Informacje i zapisy 
tel. 513767 511, 729 100 82.

GŁOWNO, STRYKÓW I OKOLICE

ŻYCHLIN I OKOLICE
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Nieborów | Prezentacja słynnego obrazu

Siemiradzki przybył zza oceanu
W Muzeum w Nieborowie, dawnej rezydencji rodu 
Radziwiłłów, od niedzieli 13 czerwca szerokiej 
publiczności prezentowany jest w oddzielnej, właściwie 
pustej sali weneckiej, jeden obraz, sprowadzony z USA 
„Chopin w salonie księcia Antoniego Radziwiłła 
w roku 1829” autorstwa wybitnego polskiego malarza 
Henryka Siemiradzkiego, przedstawiciela akademizmu 
w malarstwie europejskim.

Aranżacja ekspozycji podkre-
śla wyjątkowość prezentowanego 
dzieła, jak i okoliczności jego po-
kazania – w pustej, tonącej w mro-
ku sali, jeden snop światła pada 
z sufitu pionowo w dół, na widza, 
a drugi wprost na wiszący na ścia-
nie obraz Siemiradzkiego.

Obraz ten powstał w 1887 r. na 
zamówienie poznańskiego wy-
dawcy, pedagoga i literata Karola 
Kozłowskiego. Przedstawia gra-
jącego na fortepianie Frydery-
ka Chopina w pałacu Antoniego 
Henryka Radziwiłła, prawdopo-
dobnie w Antoninie, w otoczeniu 
znanych postaci z epoki, z który-
mi książę utrzymywał kontakty.

Znawca twórczości artysty, 
prof. Jerzy Malinowski, prezes 
Polskiego Instytutu Studiów nad 
Sztuką Świata, powiedział w cza-
sie otwarcia, że obraz nie przed-
stawia autentycznej sceny, ale 
jest wizją artysty nawiązującą do 
prawdziwych wydarzeń, bowiem 
Chopin rzeczywiście gościł u An-
toniego Henryka Radziwiłła. Pro-
fesor dodał, że pokaz obrazu Sie-
miradzkiego zbiegł się w  czasie 
z wydaniem, po pięciu latach ba-
dań (którymi kierował), katalogu 
wszystkich dzieł artysty. Na tere-

nie Polski jest prezentowany po 
raz pierwszy po 133 latach, gdy 
ostatni raz pokazany został w Kra-
jowie. Potem trafił na zachód Eu-
ropy, ostatecznie w  1998 roku 
został zakupiony przez Johna Ra-
dziwiłła na nowojorskiej aukcji 
Sotheby’s i trafił do jego prywat-
nej kolekcji. Prof. Jerzy Malinow-
ski powiedział, że obraz był zna-
ny jedynie ze zdjęć, rozmawiano 
o  nim i  dyskutowano, ale od lat 
nikt nie widział go na żywo.

Za bardzo ukrył 
Chopina?
Kurator muzeum Monika Ant-

czak powiedziała w czasie otwar-
cia, że obraz po premierze w 1987 
roku w  Petersburgu i  pokazach 
w kilku innych miejscach okazał 
się dla autora przyczyną krytyki, 
zarzucono mu, że zbyt mocno wy-
eksponował na nim postać Anto-
niego Henryka Radziwiłła i  jego 
córki Elizy, natomiast Chopina 
umieścił w  cieniu tych postaci. 
Siemiradzki miał mocno przejąć 
się negatywnymi opiniami, które 
pojawiły się też w prasie i przema-
lował dzieło. 

Po tym jak obraz trafił do nie-
borowskiego muzeum, konserwa-

tor sztuki Elżbieta Bogaczewicz-
-Biernacka (odpowiada także za 
aranżacje sali weneckiej, gdzie 
prezentowane jest dzieło) wstęp-
nie przebadała obraz, potwierdza-
jąc doniesienia o zmianach doko-
nanych przez autora. 

W czasie otwarcia poleciła też 
zwrócić uwagę na ramy, w  któ-
rych obraz został umieszczony 
– są one autentyczne, co nieczę-
sto się zdarza, bo w czasie zawie-
ruch wojennych myślano raczej 
o  ochronie samych płócien niż 
ram. Jak zaznaczyła, rama została 
zapewne wykonana na zamówie-
nie, konkretnie pod ten obraz.

Kurator podkreśliła też, że ob-
raz po premierze w 1887 roku wy-
wołał wśród znawców sztuki pew-
ne zdziwienie, Siemiradzki po raz 
pierwszy odszedł bowiem wte-
dy od tematyki antycznej, której 
poświęcał niemal wszystkie swe 
wcześniejsze prace.

Ogromna rola  
Fundacji Trzy Trąby
Obrazu jednak nie byłoby 

w nieborowskim muzeum, gdyby 
nie zaangażowanie potomka rodu 
Radziwiłłów, Macieja Radziwiłła, 
który stoi na czele Fundacji Trzy 
Trąby i który od lat zbiera rozsia-

ne po świecie rodzinne pamiątki. 
Część jego kolekcji jest obecnie 
już w  Nieborowie i  będzie pre-
zentowana jesienią na ekspozycji 
przygotowanej na piętrze pałacu 
w dawnych pokojach gościnnych.

To Maciejowi Radziwiłło-
wi i  fundacji przypadła rola po-
rozumienia się z  właścicielem 
obrazu Johnem Radziwiłłem 
w sprawie jego wypożyczenia na 
prezentację w Nieborowie. Funda-
cja pokryła też koszty sprowadze-
nia dzieła, muzeum w Nieborowie 
uczestniczyło w  przedsięwzię-
ciu logistycznie. Obraz przebył 
z  Nowego Jorku do Nieborowa 

drogę około 7 tys. km, jego spro-
wadzenie wymagało roku przy-
gotowań i  było sporym wyzwa-
niem. Skrzynia, w  którą został 
załadowany, okazała się za duża, 
aby mógł on przylecieć w ładowni 
samolotu rejsowego wprost np. do 
Warszawy. Wynajęto więc przelot 
cargo na terytorium Niemiec, po 
czym obraz na skrzyni samocho-
du ciężarowego dojechał do Polski 
i Muzeum w Nieborowie.

Ambitne plany muzeum 
w Nieborowie
Prezentacja obrazu Henryka 

Siemiradzkiego potrwa w  Nie-
borowie do końca sierpnia, po-
tem trafi on na Zamek Królewski 
w Warszawie, gdzie także będzie 
pokazywany przez kilka miesięcy, 
po czym wróci do USA. 

Już w lipcu muzeum w Niebo-
rowie zapowiada natomiast otwar-
cie dużej i ciekawej ekspozycji po-
święconej podróżom arystokracji 
na przestrzeni wieków. Eksponaty 
zostały wypożyczone z kilku pla-
cówek muzealnych. Otwarcie za-
planowano na 31 lipca.

Wcześniej 3 lipca w  Arkadii 
odbędzie promocja nowego ga-
tunku róży „Heleny Radziwiłł” 
w  związku z  200. rocznicą jej 
śmierci. Zmarła ona 1 kwietnia 
1821 roku.  tb

REKLAMA

Obraz był znany 
jedynie ze zdjęć, 
rozmawiano o nim 
i dyskutowano, 
ale od lat nikt nie 
widział go na żywo.

Obraz Henryka Siemiradzkiego można oglądać w muzeum w Nieborowie do końca sierpnia tego roku.
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KOMENTARZE PO MECZU PELIKAN – RUCH
 Maciej Grzegory (trener 
Pelikana): – Widzieliśmy 
po chłopakach, że są 
niesamowicie zaangażowani 
i zdeterminowani, że będą 
dążyć do celu. Ten mecz mógł 
się różnorako ułożyć. Ruch 
miał swoją dogodną sytuację 
w pierwszej połowie. My 
również mieliśmy swoje okazje, 
mogliśmy te bramki wcześniej 
strzelić. Jednak determinacja, 
charakter i dążenie chłopaków 
do celu było na niesamowitym 
poziomie. To oni swoją bardzo 
ciężką pracą zbliżyli nas do 
celu, jakim jest utrzymanie. 
Jesteśmy bardzo blisko tego, 
aby go osiągnąć. Przed nami 
jeszcze tydzień pracy. Możemy 

zagwarantować wszystkim, 
że dołożymy wszelkich starań, 
żeby w meczu z Sokołem to 
utrzymanie sobie zapewnić. 
Jestem o tym przekonany, 
że nam się to uda, bo widząc 
jak chłopaki pracowali 
w tygodniu przed meczem 
z Ruchem, to po prostu inna 
opcja nie wchodzi w grę. 
Ich gra i determinacja była 
niesamowita.
 Eryk Niemira (bramkarz 
Pelikana): – W końcu 
zagraliśmy tak, jakbyśmy 
tego chcieli. Grałem w Ruchu 
ponad rok i wiem, że oni 
przyjechali tutaj po to, żeby 
wygrać, a na pewno napsuć 
nam krwi. O to chodzi w piłce 

nożnej, żeby też komuś 
przeszkodzić w osiągnięciu 
celu, a przede wszystkim 
wygrywać. Wiadomo, że oni 
już spadli, ale chcą wygrywać, 
zaprezentować się jak 
najlepiej i pokonać zespół 
teoretycznie III-ligowy, gdy 
oni jedną nogą są już o klasę 
niżej. W końcu mieliśmy coś 
takiego, że na siłę dążyliśmy 
do zwycięstwa. W poprzednich 
meczach, gdy traciliśmy 
bramkę – nieważne przy jakim 
wyniku – to powietrze trochę 
z nas uchodziło. Zawsze 
mieliśmy gdzieś z tyłu głowy to, 
że znowu musimy gonić wynik. 
Piłka nożna jest takim sportem, 
że jak tracisz jedną bramkę, to 
potem musisz strzelić dwie. 

Piłka nożna | Relacja z meczu Pelikan – Ruch

Pelikan w końcu wygrał „domowy” mecz
KS PELIKAN 3 (0)
MKS RUCH 1 (0)
Bramki: 1:0 – Piotr Piekarski (54), 
1:1 – Kamil Jackiewicz (62), 2:1 – 
Dawid Kieplin (89), 3:1 – Kuba Jóź-
wiak (90+3).
Pelikan: Eryk Niemira – Bartłomiej 
Lisowski, Grzegorz Wawrzyński, 
Krystian Rutkowski, Damian Ko-
zieł – Dawid Kieplin, Patryk Pomia-
nowski (69 Dawid Przybyszewski), 
Kuba Wardzyński, Maciej Wyszo-
grodzki (90+2 Kuba Jóźwiak) – 
Piotr Piekarski, Tomasz Kolus.
Ruch: Paweł Rabin – Wojciech Ku-
riata, Łukasz Grzybowski, Tomasz 
Porębski, Michał Dawidowicz – Łu-
kasz Trąbka, Michał Grochowski, 
Michał Hryszko (77 Daniel Sam-
luk), Kacper Skibko (68 Michał Do-
mański) – Michał Steć (85 Szymon 
Klepacki), Kamil Jackiewicz.

Ciężko było o  dobre nastroje 
przed rywalizacją Pelikana z Ru-
chem. Łowiczanie tydzień wcze-
śniej rozegrali bardzo słaby mecz 
w Zambrowie i przegrali z Olim-
pią 1:3. Tym samym nie wykorzy-
stali szansy, żeby mocno przybli-
żyć się do utrzymania. – Tamten 
mecz był naszym najsłabszym 
spotkaniem. Mamy tego świado-
mość. Zawiedliśmy wszyscy sa-
mych siebie i widać było, że coś 
się w zespole zmieniło – przyznał 
trener Pelikana, Maciej Grzegory.

Za to Ruch przyjechał do Ło-
wicza nie walcząc już o nic. Klub 
z  Wysokiego Mazowieckie-
go w  połowie maja stracił szan-
se na utrzymanie. – Żaden zespół 
nie przejedzie 200 czy 300 km, 

żeby się położyć i  dać rywalom 
trzy punkty – ocenił jednak Grze-
gory. Do tego trenerzy znów mu-
sieli radzić sobie z absencjami. Ze 
składu wypadli pauzujący za kart-
ki Michał Żółtowski i  kontuzjo-
wany Krystian Białas. W efekcie 
Pelikan zagrał ustawieniem 4-4-2, 
a nominalnego napastnika na bo-
isku w  biało-zielonych nie było 
ani jednego.

Od początku meczu widać 
było, że  łowiczanie zdają so-
bie sprawę z  tego jaka jest jego 
stawka. Nie można im było od-
mówić charakteru czy zaanga-
żowania. Dla zawodników nie 
było przegranych piłek, presję 
na  obrońcach cały czas wywie-
rał Piotr Piekarski, wszędobyl-
ski był Kuba Wardzyński, kole-
gów w  obronie wspierał Dawid 
Kieplin. Problem stanowiły jed-
nak chyba umiejętności. Pelikan 
w  pierwszej połowie nie stwo-
rzył sobie żadnej dogodnej oka-
zji (było kilka niezłych dośrod-
kowań, ale nie kończyły się one 
nawet strzałami).

Mało tego, to goście powin-
ni prowadzić do przerwy. Po rzu-
cie rożnym groźnie głową uderzał 
Tomasz Porębski. Dobrą okazję 
zmarnował Kamil Jackiewicz, 
który dość przypadkowo znalazł 
się w sytuacji sam na sam i szu-
kając technicznego strzału prze-
strzelił. Biało-zieloni grali jednak 
jeden ze swoich najlepszych me-
czów w ostatnich tygodniach, ale 
trzeba też pamiętać, że  mierzy-
li się z trzecią najsłabszą drużyną 
w tym sezonie.

Ambicja gospodarzy została 
nagrodzona niecałe 10 minut po 
przerwie. Po wrzucie z autu Kie-
plina w  polu karnym zrobiło się 
małe zmieszanie, a  piłka spadła 
pod nogi Piekarskiego, który z 10 
metrów uderzył precyzyjnie przy 
samym słupku. W zespole Ptaków 
widać było wręcz przeogromną 
radość. Piłkarze wzajemnie się 
mobilizowali, ale na niewiele się 
to zdało. Już po dziewięciu minu-
tach padło wyrównanie. Kapitalny 
strzał z woleja oddał Jackiewicz, 
który też został zostawiony total-
nie bez opieki w polu karnym.

Później Pelikan szukał kolej-
nej bramki i miał ku temu niezłe 
okazje. Dobrze spisywał się jed-
nak w  bramce Paweł Rabin. Do 
tego Ruch się odgryzał i łowiczan 
przy życiu utrzymywał Niemira 
momentami broniąc w naprawdę 

trudnych sytuacjach, ale w  koń-
cówce na Starzyńskiego znów za-
panowała euforia. Najpierw świet-
ną bramkę po indywidualnej akcji 
i precyzyjnym strzale zdobył Kie-
plin. Kilkanaście sekund później 
kolegów znów ratował Eryk Nie-
mira broniąc główkę po centrze 
z  wolnego. W doliczonym cza-
sie gry gospodarze wyprowadzi-
li jeszcze jedną zabójczą kontrę. 
Wychodzącego na czystą pozycję 
partnera dobrze dostrzegł Tomasz 
Kolus, a  Kuba Jóźwiak, który 
na  murawie pojawił się kilkana-
ście sekund wcześniej, wykorzy-
stał sytuację sam na sam.

Pelikan dzięki wygranej z Ru-
chem (ale też wynikom w innych 
meczach) znacząco przybliżył się 

do utrzymania. Łowiczanie za-
grali dobry mecz, ale były w nim 
w momenty, w których mógł po-
toczyć się w zupełnie inną stronę. 
Trzeba jednak pamiętać, że biało-
-zieloni grali z jedną z trzech dru-
żyn w  lidze, która wyraźnie od-
staje od  reszty stawki. Po takiej 
wygranej nie powinno się wpa-
dać w  przesadną euforię. Z dru-
giej strony – w  końcu udało się 
odczarować domowy obiekt. Pe-
likan wygrał mecz przed własną 
publicznością po raz pierwszy 
od  listopada ubiegłego roku i po 
raz pierwszy zapunktował przy 
Starzyńskiego, odkąd w Łowiczu 
pracuje trenerski tercet Grzegorzy 
– Piotr Gawlik – Jan Ruciński.

Mateusz Lis
Po golu na 3:1 było jasne, że już nic nie odbierze łowiczanom 
zwycięstwa. 
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Piłka nożna | Wyniki 34. kolejki III ligi

Pogoń w II lidze! 
Dużo odpowiedzi dostaliśmy 

po 34. serii gier w  III lidze. Już 
w piątek awans do II ligi zapew-
niła sobie Pogoń. Grodziszczanie 
musieli wygrać swój mecz z  Ja-
giellonią II i wtedy bez oglądania 
się na rywali mogliby celebrować 
już awans (o kolejności drużyn 
w grupie mistrzowskiej decyduje 
lepsza pozycja zajmowana po se-
zonie zasadniczym). Podopieczni 
Chrobaka nie pozostawili żadnych 
złudzeń rozbijając rywala na mu-
rawie aż 6:0.

Dużo odpowiedzi dostaliśmy 
również w kwestii walki o utrzy-
manie. Jedną z  ważniejszych in-
formacji było to, że  w  II lidze 
utrzymanie zapewniły sobie Znicz 

i  Olimpia Elbląg. Tym samym 
w III lidze ostatnia pozycja gwa-
rantująca bezpieczeństwo to 16.

W sobotę już definitywnie 
szanse na  utrzymanie, pomimo 
zwycięstwa 2:1 z  Huraganem, 
straciła Olimpia. Smutek zapa-
nował również w  Elblągu, gdzie 
Concordia przegrała aż 0:3 z Bło-
nianką. Z hukiem zleciał również 
RKS przegrywając z Bronią 1:4. 
Jedynym zespołem ze strefy spad-
kowej, który ma jeszcze jakiekol-
wiek szanse na  utrzymanie jest 
GKS Wikielec. Wciąż pewne III-
-ligowego losu nie mogą być Broń 
i Pelikan. Ale o tym, co musi się 
stać, żeby łowiczanie jednak spa-
dli opiszemy w innym tekście.  ml

1. GKS Pogoń Grodzisk Maz. (1) 33 74 78-35

2. MKS Świt Nowy Dwór Maz. (2) 33 68 62-34

3. KS Legionovia Legionowo (3) 33 61 62-45

4. Polonia Warszawa SA (4) 33 55 58-37

5. Legia II Warszawa SA (5) 33 51 61-46

6. MLKS Znicz Biała Piska (6) 34 51 61-60

7. Unia Skierniewice Non-Profit (7) 33 50 57-47

8. SSA Jagiellonia II Białystok (8) 34 44 56-64

9. KS Sand-Bus Kutno (9) 33 52 53-46

10. KS Ursus Warszawa (10) 33 51 51-43

11. KS Lechia Tomaszów Maz. (11) 33 50 48-61

12. KS Błonianka Błonie (12) 33 49 63-49

13. TS Konsport Sokół Aleksandrów Ł.(13) 33 47 53-31

14. KS Pelikan Łowicz (14) 33 46 47‑46

15. RKP Broń 1926 Radom (15) 33 46 44-43

16. GKS LZS Wikielec (16) 33 43 49-57

17. RKS Radomsko (17) 33 42 51-48

18. MMKS Concordia Elbląg (18) 33 42 42-46

19. ZKS Olimpia Zambrów (19) 33 40 50-57

20. MKS Ruch Wysokie Maz. (20) 33 23 28-65

21. MKS Kaczkan Huragan Morąg (21) 33 19 33-72

22. KS Wasilków (22) 33 15 21-96

Piłka nożna | Przed ostatnią kolejką III ligi

Została już tylko walka o utrzymanie
Chociaż w środę – już po za-

mknięciu tego wydania Nowego 
Łowiczanina – rozegrana została 
przedostatnia seria gier w grupie 
mistrzowskiej, to ma ona znacze-
nie już głównie formalne. Naj-
ważniejsze rozstrzygnięcie zapa-
dło już przed tygodniem – awans 
do II ligi wywalczyła Pogoń Gro-
dzisk Maz.

Dlatego też więcej emocji bę-
dzie w  grupie spadkowej. Tu-
taj jednak też sporo się wyjaśniło 
w zeszłym tygodniu. W grze zo-
stały tak naprawdę trzy zespoły 
– Pelikan, Broń i  GKS. W zde-
cydowanie najgorszej sytuacji są 
wikielczanie, którzy znajdują się 
w strefie spadkowej. Co musi się 
stać, żeby w  przyszłym sezonie 
jednak zagrali w III lidze? Przede 
wszystkim beniaminek musi wy-
grać swój mecz. O to nie powinno 
być trudno, bo GKS zagra w Wa-
silkowie z  zamykającym tabelę 
tamtejszym KS.

Zwycięstwo swojego meczu 
to jednak nie wszystko. W GKS 

muszą liczyć, że zarówno Broń, 
jak i Pelikan (albo przynajmniej 
jeden z  tych zespołów) przegra-
ją swoje mecze. Broń podejmie 
Lechię, a Pelikan uda się na mecz 
do Aleksandrowa Łódzkiego. 
Oba zespoły zmierzą się, więc 
z klubami, które ligowy byt mają 
już zapewniony. Jeżeli GKS wy-
gra, a któryś z zespołów przegra 
to… wtedy zaczyna się matema-
tyka.

O kolejności w  tabeli nie bę-
dzie decydować pozycja zajmo-
wana po rundzie zasadniczej (co 
ma miejsce w  grupie mistrzow-
skiej, a  dla Pelikana byłoby ko-
rzystnym rozwiązaniem). Zna-
czenia w  pierwszej kolejności 
nie mają też mecze bezpośred-
nie (tu akurat łowiczanie mogą 
odetchnąć, bo z  wikielczanami 
dwa razy w  tej kampanii prze-
grali). Pozycję w tabeli ustali się 
na podstawie bilansu bramek i tu-
taj właśnie wikielczanie dostrze-
gają swoją słabą stronę. Na tyle 
słabą, że zdaniem obserwatorów 

już teraz są praktycznie pozba-
wieni szans na utrzymanie.

Piłkarze Suchockiego muszą 
sami wygrać wysoko i  liczyć ta-
kie na  wysokie porażki swoich 
przeciwników. Mogą też pokusić 
się o  poprawienie wyczynu So-
koła, który wygrał z  KS aż 9:1 
w ostatniej serii, a wtedy ich szan-
se na  utrzymanie mogą mocno 
wzrosnąć. Jednak przede wszyst-
kim – Broń i Pelikan swoje mecze 
mają najpierw przegrać.  M.Lis

 36. kolejka III ligi, – grupa I 
spadkowa (18‑19 czerwca): 
MKS Kaczkan Huragan – MKS 
Ruch; ZKS Olimpia – KS Sand-Bus; 
KS Wasilków – GKS LZS Wikielec; 
RKP Broń 1926 – KS Lechia 1923; 
KS Ursus – KS Błonianka; RKS 
Radomsko – MMKS Concordia; 
TS Konsport Sokół – KS Pelikan 
(sob., godz. 17.00).

 Grupa mistrzowska (19‑20 
czerwca): Polonia – Unia; KS Le-
gionovia – MKS Świt; GKS Pogoń 
Grodzisk Maz.– Legia II SA.

REKLAMA

REKLAMA

Piłka nożna | Przed meczem Sokół – Pelikan

Pora na ostatni krok
Nie dawali swoim kibicom zbyt 

wielu powodów do radości piłka-
rze Pelikana w rundzie wiosennej 
tego sezonu. Biało-zieloni mogą 
jednak sprawić, że  te wszystkie 
rozczarowania pójdą w  niepa-
mięć. Łowiczanie są już bardzo 
bliscy zapewnienia sobie utrzy-
mania. Przy odrobinie szczęścia, 
nawet porażka w najbliższej kolej-
ce nie oznaczałaby degradacji do 
IV ligi. 

Jednak, aby rozwiać wszelkie 
wątpliwości, odpuścić koniecz-
ność matematycznych wyliczeń 
i  oglądania się na  rywali, najle-
piej będzie przywieźć w  sobotę 
z Aleksandrowa Łódzkiego choć-
by punkt. Nie wydaje się też, żeby 
było to zadanie poza zasięgiem 
piłkarzy Ptaków. 

Pomiędzy Sokołem a  Pelika-
nem można znaleźć jeden głów-
ny wspólny element. Oba zespoły 
bardzo mocno rozczarowały swo-
ich kibiców w  rundzie wiosen-
nej. Pelikan i Sokół były to dwa 
najwyżej sklasyfikowane kluby 
w grupie spadkowej, gdy nastąpił 
podział ligi. Na przestrzeni kilku 
tygodni obie ekipy mocno rozcza-
rowywały swoich kibiców nie-
bezpiecznie zbliżając się do strefy 
spadkowej. 

Sokół utrzymanie zapewnił so-
bie w poprzedniej serii gier dzię-
ki imponującej wygranej 9:1 z KS 
Wasilków (uwagę w  tym meczu 
zwraca też pięć bramek strzelo-
nych przez Szymona Sołtysińskie-
go). Wcześniej została nadszarp-
nięta cierpliwość włodarzy klubu. 
Na początku czerwca prowadze-
nie drużyny powierzono Damia-
nowi Gamusowi, który dotych-
czas współpracował z rezerwami. 
Zastąpił on trenera Michała Bistu-
łę, który… nie został zwolniony, 
a  wysłany na  urlop. Rywalizacja 
z  Pelikanem będzie dla Gamusa 
dopiero trzecim meczem. Poza 
imponującym zwycięstwem z KS 

Wasilków prowadzeni przez niego 
piłkarze wygrali 1:0 w Wysokiem 
Mazowieckiem z Ruchem.

Oba kluby dzieli w tabeli tylko 
jeden punkt. Oba punktują na po-
dobnym poziomie od  momen-
tu podziału na grupy. Sokół w 12 
dotychczasowych meczach grupy 
spadkowej zdobył 16 punktów, Pe-
likan zgromadził 14 oczek.

Jak już pisaliśmy, jakikolwiek 
punkt zdobyty w  Aleksandrowie 
Łódzkim da Ptakom utrzyma-
nie. Porażka nie oznacza jednak, 
że  Pelikan od  razu znajdzie się 
w  strefie spadkowej. Na spadek 
łowiczan do IV ligi musiałoby się 
złożyć kilka dość nieprawdopo-
dobnych czynników. 

Przede wszystkim swój mecz 
musiałby wygrać GKS Wikie-
lec, a tu trzeba założyć, że tak się 
stanie. Wikielczanie zagrają z za-
mykającym tabelę KS Wasilków. 
Podopieczni Łukasza Suchockie-
go muszą wygrać jak najwyżej, bo 
przy równej ilości punktów o ko-
lejności zadecyduje bilans bram-
kowy. Przed ostatnią kolejką za-
równo Broń, jak i  Pelikan mają 
bilans bramkowy +1. Wikielcza-
nie natomiast mają -8. Muszą 
więc odrobić aż 9 bramek, co wy-
daje się naprawdę dużym wyzwa-
niem.

Jeżeli taki bilans byłby równy, 
to wtedy mogą zacząć się pro-
blemy łowiczan. Jeżeli na  ko-
niec sezonu Broń, Pelikan i GKS 
miałyby tyle samo punktów 
i identyczny bilans bramkowy, to 
wtedy znaczenie będą miały me-
cze bezpośrednie. A w  tym wy-
padku Pelikan wypada najgorzej. 
Łowiczanie z Bronią zdobyli czte-
ry punkty, ale przegrali oba mecze 
z Wikielcem. Oznacza to również, 
że  scenariusz, w  którym Pelikan 
i  GKS mają tyle samo punktów 
oraz identyczny bilans bramko-
wy, ale Broń ma na koncie więcej 
oczek, także jest dla Ptaków nie-
korzystny.

Z pewnością może być to w ja-
kimś stopniu martwiące przed 
ostatnią kolejką, ale wydaje się, 
że  w  sobotę musiałaby napisać 
się nieprawdopodobna historia, 
aby Pelikan został zdegradowa-
ny. Oczywiście najlepszym roz-
wiązaniem będzie zdobycie przez 
łowiczan punktów (albo chociaż 
punktu) w  Aleksandrowie Łódz-
kim. Wtedy ani nie będzie trzeba 
liczyć żadnych bilansów bram-
kowych, ani sprawdzać wyników 
pomiędzy poszczególnymi klu-
bami w tym sezonie. Mecze Peli-
kana, GKS i Broni rozpoczną się 
w sobotę o godz. 17.00.  M. Lis

Piłka nożna | IV liga

Świetny wynik Orła
Zawodnicy Orła Nieborów 

świetnie spisali się w  meczu 36. 
kolejki spotkań IV ligi. Niebo-
rowianie nie dali najmniejszych 
szans Keeza Termy Ner Poddębi-
ce, pokonując rywali aż 7:1 (3:0).

Spotkanie od pierwszych minut 
należało do Orła. Już w 5. minu-
cie Mikołaj Kamańczyk otworzył 
wynik meczu, a  przed przerwą 
kolejne gole dla gospodarzy strze-
lili Michał Fabijański i  Wiktor 
Stępień. Po przerwie w  szere-
gach Orła doszło do kilku zmian, 
a przez chwilę nieuwagi w 60. mi-
nucie wykorzystali rywale strze-
lając gola. To tylko podrażniło 
zawodników z Nieborowa i w ko-

lejnych minutach Orzeł zaczął 
grać ofensywnie. Efektem dobrej 
gry były kolejne gole, ich autora-
mi byli Kamańczyk (kolejne dwa 
gole), Fabijański, a wynik meczu 
ustalił Jan Haczykowski.

– Życzyliśmy sobie takiego me-
czu, którym nie tylko mogliśmy 
podbudować sobie bilans bram-
kowy, choć to też jest oczywiście 
ważne, ale głównie chodziło nam 
o to, żeby spróbować wygrać wy-
żej, żeby pocieszyć się, żeby po-
strzelać bramek, żeby dodatkowo 
okrasić to dobrą grą. I to się uda-
ło. Do przerwy prowadziliśmy 
3:0, po bardzo dobrych akcjach, 
po dobrych kontratakach. Ner 

wyszedł bardzo wysoko, chciał 
grać o  zwycięstwo wysokim 
pressingiem, natomiast my to 
wykorzystaliśmy w bardzo skru-
pulatny sposób i  tak naprawdę 
z pięciu takich soczystych kontr 
w pierwszej połowie, strzeliliśmy 
trzy bramki. Po przerwie zrobi-
łem pięć zmian w  55. minucie 
i zaraz po tych zmianach stracili-
śmy bramkę. Końcówkę zagrali-
śmy już koncertowo, strzelaliśmy 
przepiękne bramki i tak naprawdę 
cieszyliśmy się grą, cieszyliśmy 
się dobrą dyspozycją, bo wytrzy-
maliśmy fizycznie – ocenił trener 
Dawid Ługowski. 

W piątek, 18 czerwca o godz. 
18.30 w Nieborowie Orzeł zmie-
rzy się z Ceramiką Opoczno.  ever

36. kolejka IV ligi:
 LKS Orzeł Nieborów – LKS Ke‑

eza Termy Ner Poddębice 7:1 
(3:0); br.: Mikołaj Kamańczyk 3 (5, 
77 i 88), Michał Fabijański 2 (28 
i 83), Wiktor Stępień (36) i Jan Ha-
czykowski (89) – Maciej Stajewski 
(60).
Orzeł: Cristian Vesa – Piotr Jawor-
ski (55 Piotr Sekuła), Mateusz So-
bociński, Piotr Warchoł, Bartłomiej 
Krupa (55 Piotr Truszkowski) – Mi-
chał Redzisz (55 Igor Tomaszew-
ski), Wiktor Stępień (55 Jan Ha-
czykowski) – Bartosz Placek (55 
Marcel Wnuk), Michał Fabijański, 
Karol Kruk – Mikołaj Kamańczyk. 

Wardzyński (w białym, przodem) był jednym z lepszych piłkarzy 
Pelikana na murawie w meczu z Ruchem. 
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Piłka nożna | Łódzka Liga Okręgowa trampkarzy młodszych C2

Udany finał rozgrywek Astry-2007
Ostatnie dwie kolejki przynio-

sły trampkarzom młodszym C2 
Astry Zduny łącznie sześć punk-
tów. W środę, 9 czerwca, ze-
spół trenera Adama Wojdy po-
konał LKS Polonia Andrzejów, 
zaś w  sobotnim spotkaniu SKS 
Astra-2007 Zduny wygrała z GKS 
Ksawerów.

W ładnym stylu zakończyli roz-
grywki ligowe podopieczni trene-
ra Adama Wojdy. Po dziesięciu 
meczach zatrzymali się na pozy-
cji 4. w ligowej tabeli, co przy je-
denastu rywalizujących zespołach 
jest dobrym wynikiem.

Rozegrany w środę mecz może 
nie był najwyższych „lotów”, ale 
zwycięstwo okazało się wysokie. 
Gracze Astry-2007 pokonali u sie-
bie LKS Polonia Andrzejów 6:3 
(4:1), wychodząc na trzybramko-
we prowadzenie już w pierwszej 
połowie spotkania. Gogo

Zaległe mecze 3. kolejki łódz‑
kiej lidze okręgowej trampkarzy 
młodszych C2:

 SKS Astra‑2007 Zduny – LKS 
Polonia Andrzejów 6:3 (4:1); br.: 
Krystian Charążka 2 (5 i 20), Mate-
usz Błaszczyk (35), Szymon Paku-
ła (38), Maciej Bogus (51) i Bartosz 
Gajek (71) – Antoni Korczyński (4) 
i Antoni Markowski 2 (54 i 66).
Astra‑2007: Igor Ignaczak – Szy-
mon Pakuła, Przemysław Wódka, 

Mateusz Sobieszek, Ignacy Lato-
szewski – Alan Bartosik – Patrycja 
Drabik, Krystian Charążka, Mate-
usz Błaszczyk, Bartosz Gajek – 
Krystian Roliński. Na zmiany wcho-
dzili: Patryk Wołek, Marcel Wojda, 
Adrian Gajek, Patryk Roliński, 
Marcel Liwarski, Bartłomiej Jaros 
i Maciej Bogus.

Zaległe mecze 4. kolejki łódz‑
kiej lidze okręgowej trampkarzy 
młodszych C2:

 GKS Ksawerów – SKS 
Astra‑2007 Zduny 3:7 (1:4); br.: 
Paweł Rubiak (9), Paweł Rubiak 
(46) i Dominik Kardas (53) – Alan 
Bartosik (8), Mateusz Błaszczyk 2 
(21 i 42), Szymon Pakuła (28), Kry-
stian Charążka (36), Bartosz Gajek 
(59) i Marcel Liwarski (67).
Astra‑2007: Igor Ignaczak – Szy-
mon Pakuła, Przemysław Wódka, 
Mateusz Sobieszek, Ignacy Lato-
szewski – Alan Bartosik – Maciej 
Bogus, Krystian Charążka, Ma-
teusz Błaszczyk, Bartosz Gajek 
– Krystian Roliński. Na zmiany 
wchodzili: Bartłomiej Jaros, Marcel 
Wojda, Norbert Szymczak, Patry-
cja Drabik i Marcel Liwarski.

1. MUKS Włókniarz Pabianice (1) 10 30 115-7

2. MKS Metalowiec Łódź (2) 10 27 53-12

3. ChKS Łódź (3) 10 21 68-22

4. SKS Astra-2007 Zduny (4) 10 21 38-28

5. GKS Ksawerów (5) 10 16 35-45

6. MKS Jagiellonia Tuszyn (6) 10 14 22-30

7. KAS Konstantynów Łódzki (7) 10 13 40-27

8. Widzew TMRF Łódź (9) 10 10 23-57

9. LKS Polonia Andrzejów (8) 10  7 20-45

10. KS Sokół Lutomiersk (10) 9  0 4-71

11. MKS Łodzianka Łódź (11) 9  0 9-83

Ekipa Astry‑2007 Zduny zajęła ostatecznie czwarte miejsce.

FO
T.

 P
A

W
E

Ł 
A

. D
O

LI
Ń

S
K

I

Piłka nożna | Liga okręgowa D2

Sukces zespołu UKS AP 
Champions-2009 Łowicz

W ostatnim meczu ligowym 
młodzików młodszych D2 rywa-
lizowały dwa zespoły z Łowicza 
– UKS AP Champions-2009 Ło-
wicz i MUKS Pelikan-2009 II Ło-
wicz. Zdecydowanie lepiej zapre-
zentowali się podopieczni trenera 
Konrada Ścibora, pokonując bia-
ło-zielonych 7:1 (4:0), co przynio-
sło im pierwsze miejsce w ligowej 
rywalizacji.

Świetna gra zespołu AP i impo-
nujący wynik, jaki osiągnęli na ko-
niec w ostatnim meczu była uko-
ronowaniem ciężkiej pracy przez 
cały sezon. Od początku spotka-
nia Championsi kreowali grę i wy-
chodziło im to z doskonałym re-
zultatem. Gracze Pelikana-2009 
II Łowicz nie potrafili stawić czo-
ła rywalowi, co przekładało się 
na kolejne straty bramek. Do prze-
rwy podopieczni trenera Konrada 
Ścibora wygrywali już 4:0. 

Dopiero w drugiej odsłonie bia-
ło-zielonym udało się nieco przy-
stopować ataki przeciwnika, ale 
efekt skutecznych strzałów był 
mizerny, bo tylko w  57. minu-
cie Mateusz Staszewski zdołał 
wprowadzić piłkę do bramki AP. 
Mecz zakończył się ostatecznie 
wynikiem 7:1. Na listę strzelców 
po stronie Championsów wpisali 
się: Szymon Majchrzak 3 (17, 27 

i 40), Antoni Szczęśniak (21) i Jan 
Ścibor 3 (29, 46 i 49).

Drużyna UKS AP Cham-
pions-2009 zakończyła rozgryw-
ki ligowe na 1. miejscu, zaś Peli-
kan-2009 II, nie dość, że przegrał, 
to jeszcze spadł z miejsca 1. na 3. 
w ligowej tabeli wyników.  Gogo

 UKS AP Champions‑2009 
Łowicz – MUKS Pelikan‑2009 
II Łowicz 7:1 (4:0); br.: Szymon 
Majchrzak 3 (17, 27 i 40), Antoni 
Szczęśniak (21) i Jan Ścibor 3 (29, 
46 i 49) – Mateusz Staszewski (57).
AP‑2009: Mateusz Janicki – Patryk 
Haczykowski, Antoni Waracki, Kac-
per Miazek, Jakub Kutkowski – An-
toni Szczęśniak, Jan Ścibor, Dawid 
Gosławski – Szymon Majchrzak. Na 
zmiany wchodzili: Jakub Jaskuła, 
Maciej Kruk i Tomasz Guz.
Pelikan‑2009 II: Krzysztof Jabłoń-
ski – Sebastian Marat, Julian Jan-
czarek, Kacper Trębski, Patryk Sto-
larczyk – Michał Kuciński, Amelia 
Sękowiak, Mateusz Rak – Mateusz 
Staszewski. Na zmiany wchodzili: 
Franciszek Plichta i Hubert Koszela.

1. UKS AP Champions‑2009 Łowicz (2) 6 15 36‑9

2. GLKS Olimpia Jeżów (4) 6 13 19-8

3. MUKS Pelikan‑2009 II Łowicz (1) 6 13 20‑16

4. SKS Astra Zduny (3) 6 10 30‑20

5. UKS Foot‑Bol‑Aki Bolimów (5) 6  4 15‑21

6. AP Sadkowice (6) 5  3 8-14

7. LKS Macovia Maków (7) 5  0 8-48

Szachy | Mistrzostwa Polski do lat 6

Szachowy sukces Michała 
Wysockiego

Rewelacyjnie zaprezentował się 
zawodnik UKS Jedynka Łowicz – 
Michał Wysocki podczas rozegra-
nych w Poroninie w dniach 6-10 
czerwca Mistrzostwach Polski do 
lat 6, zajmując wśród młodych 
szachistów trzecie miejsce.

W mistrzostwach wystartowali 
bracia – Michał i Jakub Wysoccy, 
a obydwaj radzili sobie znakomi-
cie. Ostatecznie na podium stanął 
Michał zdobywając brązowy me-
dal, a drugi z braci ukończył zawo-
dy na miejscu piątym. 

To ogromny sukces młodych 
szachistów, a  dzięki ich rewela-
cyjnej grze UKS Jedynka w kla-
syfikacji drużynowej również 
stanęła na podium, o czym opo-
wiedział Paweł Wysocki, dumny 
ze swoich podopiecznych, prezes 
Stowarzyszenia Łowicka Wieża: 
– Świetny występ zanotowali mło-
dzi szachiści z UKS Jedynka Ło-
wicz – Michał i Jakub Wysoccy. 
Podczas rozgrywanych w  ubie-
głym tygodniu w  Poroninie Mi-
strzostw Polski do lat 6 chłopcy 
rozegrali 9 rund tempem 30 mi-

nut na zawodnika. Wśród 23 mło-
dych szachistów z  całego kraju 
zajęli czołowe miejsca w  turnie-
ju. Michał Wysocki był trze-
ci, a Kuba ostatecznie zajął piąte 
miejsce w  zawodach. Dzięki ich 
świetnym występom w  klasyfi-
kacji klubowej UKS Jedynka Ło-
wicz również stanęła na podium. 
To jak do tej pory największy 
sukces w działającej od niespełna 
2018 roku sekcji szachowej klu-
bu. Mamy nadzieję, że to dopiero 
początek sukcesów łowickich sza-
chistów na arenie krajowej.  Gogo

Michała Wysocki zajął trzecią 
pozycję Mistrzostw Polski do lat 6. 
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Zawodnicy Champions‑2009 odtańczyli po meczu taniec radości. 
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Sport szkolny | IMS

SP Pijarska na 3. miejscu 
Siatkarze plażowi ze szkół pod-

stawowych walczyli o awans na fi-
nał wojewódzki. Zawody odby-
ły się w  Rawie Mazowieckiej, 
a  o  jedno miejsce premiowane 
awansem walczyły 4 pary. Trzecie 
miejsce w tej rywalizacji zajęli re-
prezentanci Pijarskiej SP KP (Szy-
mon Pilichowski, Mikołaj Klim-
kiewicz – nauczycielem w-f jest 
Dominik Kuś

Zawody odbyły się na  obiek-
tach sportowych OSiR Tatar. Ło-
wiczanie zagrali trzy mecze. 
Wygrali spotkanie z SP nr 2 Skier-
niewice, a później doznali dwóch 
porażek. Najlepszą parą okaza-
li się reprezentanci SP 2 Żychlin, 
drugie miejsce zajęli siatkarze 
z SP 1 Rawa Mazowiecka.  zł

 
 Wyniki: SP 2 Skierniewice – Pi-

jarska SPKP Łowicz 14:21, SP 1  
Rawa Mazowiecki – SP 2  Żychlin 
10:21, Pijarska SPKP Łowicz – SP 
2 Żychlin 9:21, SP 2 Skierniewice 

– SP 1  Rawa Mazowiecki 9:21, SP 
1  Rawa Mazowiecka – Pijarska 
SPKP Łowicz 21:14, SP 2 Żychlin 
– SP 2 Skierniewice 21:8. 

1. SP 2 Żychlin

2. SP 1 Rawa Mazowiecka

3. Pijarska SPKP Łowicz

4. SP 2 Skierniewice

Sport szkolny | Licealiada

Siatkarze z Pijarskiego LO  
w finale wojewódzkim

Po długiej przerwie wróci-
ła rywalizacja Szkolnego Związ-
ku Sportowego. Pierwsze zawo-
dy mają za sobą siatkarze plażowi 
ze szkół ponadpodstawowych. W 
piątek, 11 czerwca 2021 roku, siat-
karze zagrali w  Skierniewicach 
Półfinał Wojewódzki Licealia-
dy Szkolnej o  tytuł mistrzowski 
i  o awans na  finały wojewódz-
kie. Pierwsze miejsce zajęła para 
z  Pijarskiego LO (Jakub Kukie-
ła, Wojciech Sokołowski i Paweł 
Tomala – nauczyciel w-f Domi-
nik Kuś).

Do walki o awans zgłosiły się 
tylko trzy pary. Uczniowie z  Pi-
jarskiej w pierwszym meczu po-
konali parę z I LO Łowicz, a w fi-
nale wygrali pewnie z LO B.Prusa 
Skierniewice 2:0. 

– Chłopaki przygotowywali się 
mocno do zawodów, zagrali swo-
je i nie dali szans przeciwnikom – 

krótko skomentował wygraną Do-
minik Kuś. 

 Teraz czas na walkę w finale 
wojewódzkim i być może meda-
le. Czekamy na dobre informacje 
z plażowych aren.  zł 

Reprezentanci Pijarskiego LO 
wygrali i wywalczyli awans do 
finału wojewódzkiego.
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Młodzi siatkarze z Pijarskiej 
zdobyli doświadczenie w Rawie 
Mazowieckiej.
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Piłka nożna | Klasa okręgowa

Korona Wejsce imponuje
Za nami kolejna seria spotkań 

w klasie okręgowej. W grupie mi-
strzowskiej pauzował lider tabeli 
Zryw Wygoda, a dwa inne zespo-
ły z  Powiatu Łowickiego zmie-
rzyły się w bezpośrednim meczu 
między sobą. W meczu Pelikana 
II Łowicz z Olimpią Chąśno, pa-
dło aż osiem goli. W meczu lep-
si okazali się podopieczni trenera 
Jana Rucińskiego, którzy wygrali 
6:2 (2:0). 

Zespół z  Łowicza prowadził 
już do przerwy 2:0, a po przerwie 
gole Marcina Matuszewskiego 
i Jarosława Burzykowskiego wla-
ły nieco nadziei (pomiędzy tymi 
golami, trzecie trafienie dla re-
zerw zanotował fantastycznym 
strzałem z rzutu wolnego Kacper 
Olak). Końcówka meczu należa-
ła do łowiczan, którzy strzelili ko-
lejne trzy gole i zainkasowali trzy 
punkty.

W grupie spadkowej nadal 
w świetnej formie są gracze Koro-
ny Wejsce. Tym razem zespół tre-

nera Michała Dobrzyńskiego nie 
dał szans Macovii Maków, wy-
grywając aż 5:1. Koronę do wy-
granej poprowadził Piotr Buczek, 
który zapisał na  swoim koncie 
cztery gole. Pogoń Bełchów tym 
razem nie zdobyła choćby punkty. 
Zespół trenera Marcina Rychlew-
skiego stać było tylko na  dwa 
gole, których autorami byli Jakub 
Niedźwiadek i  Paweł Osóbka, 
a rywale z Manchatanu Nowy Ka-
węczyn w tym meczu strzelił czte-
ry gole i wygrali 4:2. Victoria Bie-
lawy jest już z kolei pogodzona ze 
spadkiem do klasy A i  przegra-
ła wyjazdowe spotkanie z GLKS 
Wołucza 0:3.   ever

31. kolejka ligi okręgowej – gru‑
pa IV – mistrzostwa: 

 KS Pelikan II Łowicz – GKS 
Olimpia Chąśno 6:2 (2:0); br.: 
Paweł Graczyk (35 piętą), Dawid 
Konikowski (43), Kacper Olak (53 
wolny), Filip Marszałek (66), Mate-
usz Kardas (85) i Kacper Stępień 

(89) – Marcin Matuszewski (50) 
i Jarosław Burzykowski (64).

 MLKS Widok Skierniewice – 
LKS Orlęta Cielądz 2:2 (1:1); br.: 
Jan Krupa (22) i Miłosz Krawczyń-
ski (52) – Dominik Płodzik (44) 
i Rafał Głębocki (47).

 RKS Mazovia Rawa Mazowiec‑
ka – GKS Bedlno 4:1 (3:1); br.: 
Rafał Sadowski (24), Arkadiusz 
Kruś 2 (40 i 44) i Adrian Czarnecki 
(57) – Łukasz Szczygielski (12).

 Pauza: SKF Zryw Wygoda. 
27. kolejka ligi okręgowej – gru‑
pa IV – spadkowa: 

 LKS Korona Wejsce – LZS Ma‑
covia Maków 5:1 (2:0); br.: Piotr 
Buczek 4 (32, 66, 75 i 76) i Mariusz 
Trakul (34) – Mariusz Markowski 
(73).

 LKS Pogoń Bełchów – GKS 
Manchatan Nowy Kawęczyn 
2:4 (0:2); br.: Jakub Niedźwiadek 
(49) i Paweł Osóbka (62 wolny) – 
Bartłomiej Leniarski (15), Michał 
Milewski (42 wolny) i Mariusz Bro-
niarek 2 (66 i 85).

 GLKS Wołucza – LZS Victoria 
Bielawy 3:0 (w.o.)

 LUKS Olympic Słupia – GLZS 
Pogoń Godzianów 5:2 (1:1).

 GLKS RZD Żelazna – Unia II 
Skierniewice Sp. zoo 2:9 (2:5); 
br.: Artur Stankiewicz (20) i Prze-
mysław Stańczak (44) – Szymon 
Kiwała (17), Jakub Seferyński 3 
(28, 31 i 34), Paweł Krawczyk (45), 
Rafał Kowalczyk (61) i Maciej Dud-
kiewicz 3 (63, 71 i 73).

 GLKS Olimpia Jeżów – LUKS 
Juvenia Wysokienice 2:2 (1:1).

1. SKF Zryw Wygoda (1) 28 66 93‑36

2. GKS Olimpia Chąśno (2) 28 57 72‑44

3. GKS Bedlno (3) 29 54 87-47

4. KS Pelikan II Łowicz (4) 28 52 80‑66

5. MLKS Widok Skierniewice (5) 29 49 69-53

6. RKS Mazovia Rawa Mazowiecka (6) 28 46 79-47

7. LKS Orlęta Cielądz (7) 28 43 90-54

8. LKS Korona Wejsce (8) 27 55 102‑60

9. GLKS Wołucza (9) 27 52 86-39

10. GLKS Olimpia Jeżów (11) 27 41 75-58

11. Unia II Skierniewice Sp. zoo (13) 27 41 68-62

12. GKS Manchatan Nowy Kawęczyn (10) 27 40 74-46

13. LKS Pogoń Bełchów (12) 27 37 70‑86

14. LUKS Juvenia Wysokienice (14) 27 34 60-62

15. LUKS Olympic Słupia (16) 27 28 68-98

16. LZS Macovia Maków (15) 27 26 66-103

17. LZS Victoria Bielawy (17) 27 19 34‑99

18. GLZS Pogoń Godzianów (18) 27 14 38-105

19. GLKS RZD Żelazna (19) 27  1 9-155
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Szachy | Mistrzostwa Łowicza

Super frekwencja
W piątek 11 czerwca nastąpi-

ła długo oczekiwana inaugura-
cja Otwartych Mistrzostw Łowi-
cza w  szachach błyskawicznych 
na rok 2021. 

Do pierwszego z  zaplanowa-
nych dziewięciu zawodów w tym 
roku zgłosiło się aż 44 miłośni-
ków królewskiej gry. Oprócz sza-
chistów z  klubów z  Łowicza 
i Nieborowa do gry akces zgłosi-
li też goście z  Kutna, Sochacze-
wa, Skierniewic i Łodzi. Oczywi-
ście zwiększyło to rangę zawodów 
oraz podwyższyło poziom tur-
nieju. Zawody czerwcowe wraz 
z  Prezesem firmy GrantON – 
Grzegorzem Antoszkiewiczem 
otworzył gospodarz obiektu – 
Krystian Cipiński. 

Po rozegraniu 11 rund najlep-
szym blitzowcem okazał się repre-
zentujący na co dzień barwy KSz 
„Hetman” Płock, a  mieszkający 
w  Kutnie – Michał Kowalczyk. 
Zgromadził on na  swoim koncie 
9,5 punktu i o pół oczka wyprze-
dził Sochaczewianina – Tomasza 
Kaczmarka i o punkt miejscowe-
go „warriora” – Roberta Choj-
nowskiego. Kowalczyk zwycięża-

jąc w inauguracyjnych zawodach 
w Łowiczu dołączył do trójki za-
wodników do Turnieju Mistrzów, 
który tradycyjnie będzie rozgry-
wany w grudniu.  Fischer

 Zwycięzcy poszczególnych 
klasyfikacji: Michał Kowalczyk 
(KSz „Hetman” Płock) – open, 
Kacper Zakrzewicz (UKS „Pałac” 
Nieborów) – junior, Magdalena 
Walczak (UKS „Pałac” Nieborów) 
– kobieta, Jarosław Piórkowski 
(Skierniewice), ranking 1400, Bag-
dasaryan Armen (LogIN Skiernie-
wice), ranking 50+, Jakub Kwiat-
kowski (UKS „Jedynka” Łowicz), 
do lat 10, Maja Wysocka (UKS 
„Jedynka” Łowicz), do lat 8.

Prezes Wysocki wręczył 
nagrody dla zwycięzcy
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Koszykówka | Woj. liga skrzatów U11

Szymon Gajda w gronie 
nagrodzonych

Szymon Gajda, który występu-
je w drużynie koszykarzy UMKS 
Księżak Łowicz z  rocznika 2010 
został dostrzeżony przez trenerów 
i  wybrano go do pierwszej piąt-
ki minionego sezonu w kategorii 
U11. Dyplom i pamiątkową statu-
etkę Szymon odebrał w sobotę, 12 
czerwca w Łodzi, gdzie odbywało 
się zakończenie sezonu na Festi-
walu Koszykówki. 

Ekipa Szymona rywalizowa-
ła w  lidze wojewódzkiej skrza-
tów do lat 11, gdzie o mistrzostwo 
walczyło 6 drużyn. Podopieczni 
trenera Mikołaja Stopierzyńskie-
go rozegrali w sumie 10 spotkań. 
Nasi młodzi koszykarze nie za-
znali smaku wygranej, ale wiele 
się nauczyli i na pewno w kolej-

nym sezonie zdobyte doświadcze-
nia zaprocentuje. 

Na wyróżnienie młodego gra-
cza pracował cały zespół, który 
już w  kolejnym sezonie będzie 
grał o zwycięstwa w lidze żaków 
U12.  zł 

Szymon Gajda z UMKS Księżak.

FO
T.

 F
B

/U
M

K
S

K
S

IE
ZA

K
LO

W
IC

Z

Koszykówka | Suzuki I Liga Mężczyzn

Piotr Trepka nowym 
trenerem Księżaka

Działacze KS Księżak Łowicz 
zaczynają kompletować zespół 
na nadchodzący sezon. Widać już 
pierwsze ruchy kadrowe. Jedną 
z ważniejszych informacji w mi-
nionym tygodniu była zmiana 
trenera. Nowym szkoleniowcem 
Księżaka będzie Piotr Trepka. 

W poprzednich dwóch sezo-
nach nasz team prowadził trener 
Michał Spychała. Pod jego wodzą 
łowiczanie w  sezonie 2019/2020 
zajęli rewelacyjne 5. miejsce, na-
tomiast sezonu 2020/2021 zakoń-
czyli na 10. miejscu z bilansem 15 
zwycięstw i 15 porażek. 

Piotr Trepka jest dobrze zna-
ny w latach 2013-2015 był za-
wodnikiem Księżaka Łowicz, 
występującego wówczas w  II li-
dze. Największe sukcesy na  bo-
isku odnosił w  Łódzkim Klubie 
Sportowym, z  którym w  sezo-
nie 2010/2011 awansował do Pol-
skiej Ligi Koszykówki. Pochodzi 

z  Częstochowy, a  swoją karierę 
zaczynał w Sportowcu Częstocho-
wa. Obecnie związany jest z Ło-
dzią. 41-letni szkoleniowiec był 
asystentem Piotra Zycha, trene-
ra drugoligowego ŁKS AZS UŁ 

SG Łódź. Pracuje obecnie z gru-
pami młodzieżowymi łódzkiego 
klubu. Prowadzenie seniorów i to 
na zapleczu ekstraklasy będzie dla 
niego debiutem. Mamy nadzieję, 
że  poradzi sobie z  tym trudnym 
zadaniem. 

– Rozmawialiśmy z  Piotrem 
Trepką o  prowadzeniu zespołu. 
Przedstawił nam swoje propozy-
cje, które nam się podobały. Chce-
my dać mu szansę i mam nadzie-
ję, że to będzie udana współpraca 
– mówi Robert Kucharek, prezes 
Księżaka Łowicz. 

Z wyboru zadowoleni są przed-
stawiciele fanklubu Księżaka. 

– Bez wątpienia nowemu szko-
leniowcowi Łowicz obcy nie jest. 
W barwach Księżaka występował 
w sezonie 2013/14 i na pewno zo-
stał zapamiętany przez fanów ba-
sketu. Nowego trenera Księżaka 
na  łowickiej ziemi można było 
obejrzeć jeszcze rok temu bo-

wiem zasilił on zespół Fanklubu 
podczas meczu charytatywnego, 
w  którym zbieraliśmy pieniądze 
na pomoc chorej Elizie. Cieszymy 
się, że będziemy mogli widywać 
się częściej! Witamy trenerze i ży-
czymy powodzenia – do zobacze-
nia na pełnej hali – napisali przed-
stawiciele fanklubu na swoim FB. 

Powoli będzie też kompletowa-
ny skład. Na kolejny sezon zosta-
je w Księżaku Arkadiusz Kobus, 
który jest ważnym ogniwem Księ-
żaka. W klubie ma pozostać Łu-
kasz Bodych i to jest super infor-
macja, ponieważ nasz środkowy 
miniony sezon miał bardzo udany 
i  był bardzo wartościowym gra-
czem. Podobno w Łowiczu pozo-
stać ma Mateusz Fatz, który roz-
wija swoje umiejętności. W klubie 
raczej nie pozostanie Mikołaj Sto-
pierzyński, ale to są nie potwier-
dzone informacje. W kolejnych 
tygodniach władze klubu będą 
na pewno informować o kolejnych 
ruchach kadrowych, zatem czeka-
my na nowe wiadomości z obozu 
KS Księżak Łowicz. 

Rozgrywki Suzuki 1 Ligi Ko-
szykówki w  sezonie 2021/22 
rozpoczną się prawdopodobnie 
w drugiej połowie września. Za-
tem czekamy na  pierwsze poje-
dynki, które wreszcie będą mogli 
zobaczyć kibice.  zł

Piotr Trepka poprowadzi 
KS Księżak Łowicz 
w nadchodzącym sezonie.
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Piłka nożna | II liga woj. juniorów mł. B2

Nieudana końcówka  
Pelikana-2005

Młodzi gracze MUKS Pelikan 
Łowicz z rocznika 2005 mają cze-
go żałować. W meczu 14. kolej-
ki II ligi wojewódzkiej juniorów 
młodszych B2 zespół trenera Mi-
chała Adamczyka przegrał wyjaz-
dowe spotkanie z SP Widzew 1:3 .

„Biało-zieloni” bardzo do-
brze prezentowali się na  boisku 
w  pierwszej odsłonie. Zespół 
schodził na  przerwę w  dobrych 
nastrojach, ponieważ od 24. minu-
ty prowadził 1:0. W drugiej poło-
wie rywale zaczęli śmielej atako-
wać, jednak obrona Pelikana była 
uważna i skuteczna. Niestety tyl-
ko do 78. minuty, wtedy Wiktor 
Żmuda strzelił gola wyrównują-
cego. To był początek problemów 
łowickiej drużyny. W 83. minucie 
gry Mateusz Wojciechowski zna-
lazł sposób na strzelenie drugiego 
gola i gospodarze wyszli na pro-
wadzenie. Ten sam zawodnik 
ustalił wynik meczu w 89. minu-
cie. Łowiczanie nadal muszą „po-

szukiwać” punktów, które pozwo-
lą im utrzymać się w lidze. 

Po dwunastu meczach ze-
spół trenera Adamczyka zajmuje  
7 miejsce w tabeli (jest to miejsce 
spadkowe) i  ma 2 punkty straty 
do bezpiecznego 6. miejsca, które 
zajmuje WKS 1957 Wieluń. 

19 czerwca o godz. 15.30 gra-
cze Pelikana-2005 zmierzą się 
z Concordią 1909 Piotrków.  ever

 SP Widzew Łódź – MUKS Peli‑
kan‑2005 Łowicz 3:1 (0:1); br.: 
Wiktor Żmuda (78) i Mateusz Woj-
ciechowski 2 (83 i 89) – Mateusz 
Kuchta (24).
Pelikan‑2005: Piotr Włodarczyk 
– Mateusz Sierota (84 Kacper 
Misiak), Krystian Wróbel Jakub 
Milczarek, Jakub Kłąb – Karol Win-
ciorek, Mateusz Kuchta (84 Paweł 
Golis), Antoni Siekiera, Filip Deka 
– Igor Woliński (54 Jakub Oblicki), 
Igor Wróblewski (90 Jakub Fabi-
szewski).

Piłka nożna | II liga trampkarzy C2

Tym razem porażka 
Gracze MUKS Pelikan-2007 

prowadzeni przez trenera Mi-
chała Adamczyka tym razem nie 
zdobyli punktów w  rywalizacji 
z UKS Orlik Ujazd. W zaległym 
meczu 3. kolejki II ligi wojewódz-
kiej trampkarzy młodszych C2 ło-
wiczanie ulegli w Łowiczu zespo-
łowi, który jest spadkowiczem z I 
ligi wojewódzkiej 0:3 (0:1).

Gracze „Ptaków” nienajlepiej 
weszli w  to spotkanie. W 8. mi-
nucie Wojciech Kępa znalazł spo-
sób na rozmontowanie defensyw-
ny z Łowicza i zaskoczył celnym 
strzałem golkipera Pelikana. Nasi 
zawodnicy starali się odwrócić 
losy meczu i przed przerwą mie-
li swoje sytuacje, by doprowadzić 
do remisu. Brakowało skuteczno-
ści. W drugiej połowie ponow-
nie dał o sobie znać Kępa, który 
w  52. minucie strzelił drugiego 
gola i  sytuacja łowickiej druży-
ny w tym meczu stała się trudna. 

Zawodnikom Pelikana nie można 
było odmówić ambicji, jednak nie 
zdołali w tym meczu strzelić żad-
nego gola, a rywale w 67. minucie 
ustalili wynik meczu na 0:3. 

Pelikan zajmuje obecnie pią-
te miejsce w  tabeli z  dorobkiem 
13 punktów i  bilansem bramko-
wym 19:30. W sobotę 19 czerwca 
o godz. 12.00 Pelikan-2007 zagra 
na własnym boisku z UMKS Ko-
rab Łask.  ever

 MUKS Pelikan‑2007 – UKS Or‑
lik Ujazd 0:3 (0:1); br.: W.Kępa 2 
(8 i 52) i A. Balcerczyk (67).
Pelikan‑2007: Bartosz Ciupiński 
– Maksymilian Mularski, Dominik 
Nowak, Rafał Ugarenko, Tomasz 
Zrazek – Alan Masłowski, Jakub 
Świdrowski, Iwo Zuchora, Michał 
Pawlina, Tomasz Kochanek – 
Szymon Pilichowski. Na zmiany 
wchodzili: Kacper Ceroń – Maciej 
Kępka, Jakub Barański i Krzysztof 
Kutermankiewicz.

Piłka nożna | II liga woj. trampkarzy C1

Pelikan-2006 nadal w formie
Podopieczni trenera Marcina 

Rychlewskiego z MUKS Pelikan 
Łowicz z  rocznika 2006 wygrali 
kolejny mecz w  rozgrywkach II 
ligi wojewódzkiej trampkarzy C2. 
Tym razem łowiczanie poradzili 
sobie z Sokołem II Aleksandrów, 
wygrywając na  Stadionie Miej-
skim im. 10 Pułku Piechoty w Ło-
wiczu 5:1 (2:1). 

Już w  8. minucie meczu ło-
wiczanie wyszli na  prowadzenie 
za sprawą Adama Kowalika, lecz 
rywale szybko odpowiedzieli go-
lem wyrównującym. Strata gola 
podziałała na drużynę z Łowicza 
mobilizująco i jeszcze przed prze-
rwą Szymon Ambroziak wypro-
wadził swój zespół na prowadze-
nie, strzelając gola w 28. minucie 
gry. 

Po zmianie stron przewaga 
„biało-zielonych” nie podlegała 
dyskusji. Zespół trenera Rychlew-

skiego grał ofensywnie i  stwa-
rzał wiele dogodnych sytuacji do 
zdobycia kolejnych goli. W 56. 
minucie swojego gola strzelił Jan 
Pietrzak, czyli najskuteczniejszy 
zawodnik gospodarzy. W koń-
cówce meczu swoje trafienia do-
łożyli jeszcze Dawid Jagóra i Ad-
rian Krakowiak. 

– Byliśmy dzisiaj zdecydowa-
nie lepszym zespołem. Przez całe 
spotkanie kontrolowaliśmy wy-
darzenia na  boisku. Zagraliśmy 
naprawdę fajny mecz. Stworzy-
liśmy sporo ciekawych sytuacji, 
po których wpadły ładne bramki. 
Cały zespół zasłużył na duże bra-
wa – powiedział trener Marcin Ry-
chlewski.

W niedzielę, 20 czerwca zespół 
Pelikana-2006 zmierzy się z UKS 
Piotrcovia Piotrków Trybunalski. 
Mecz zostanie rozegrany na  bo-
isku rywali o godz. 15.00.  ever

 MUKS Pelikan‑2006 – TS Sokół 
II Aleksandrów Łódzki 5:1 (2:1); 
br.: Adam Kowalik (8), Szymon Am-
broziak (28), Jan Pietrzak (56), Da-
wid Jagóra (71) i Adrian Krakowiak 
(73) – Szymon Szafran (18).
Pelikan‑2006: Paweł Kozanecki – 
Oliwier Boczkowski, Adrian Krako-

wiak, Szymon Lasota, Wojciech Bia-
łas – Adam Kowalik, Jakub Stasiak 
– Bartosz Plichta, Oskar Puchalski, 
Szymon Ambroziak – Dawid Jagóra. 
Na zmiany wchodzili: Jan Pietrzak, 
Jakub Rychlewski, Maksymilian 
Czeczko, Bartosz Skonieczny i Stani-
sław Uczciwek.

Piłka nożna | I liga woj. młodzików D1

Minimalna przegrana
Gracze MUKS Pelikan Łowicz 

z  rocznika 2008 znowu byli bli-
sko, ale po raz kolejny przegrali 
różnicą jednego gola. Tym razem 
łowiczanie przegrali na Stadionie 
Miejskim im. 10 Pułku Piechoty 
w Łowiczu z PSV Łódź 0:1 (0:0).

Gracze Pelikana 2008 do me-
czu z PSV przystępowali zmoty-
wowani faktem, że drużyna rywali 
po raz kolejny przeciwko Pelika-
nowi zagrał pierwszym składem 
(najczęściej PSV gra drugim ze-
społem, a  pierwszy występuje 
w  lidze trampkarzy). Spotkanie 
nie było najlepszym widowiskiem 
z  obu stron. Łowiczanie zagrali 
jedno ze słabszych spotkań w  li-
dze i  podobnie jak rywale mieli 
problemy ze stworzeniem sytuacji 
podbramkowych. Sześć minut po 
przerwie rywale strzelili jedynego 
gola w  tym meczu. Tymon Ma-
kowski z rzutu wolnego najpierw 
trafił w dobrze ustawiony mur, ale 

przy dobitce swojego strzału bez-
radny był Kacper Pisarek, który 
ostatnio wraz z  Pawłem Płache-
tą wystąpił w  reprezentacji wo-
jewództwa łódzkiego w  meczu 
przeciwko Mazowieckiemu ZPN 
(wygrana 1:0).

W środę, 16 czerwca już po za-
mknięciu tego numer NŁ łowi-
czanie zmierzyli się z  SAP An-
drespolia. Z tym samym rywalem 
Pelikan-2008 zagra w 19 czerwca 
na  wyjeździe (spotkanie zaległej 
trzeciej serii spotkań).  ever

 MUKS Pelikan‑2008 Łowicz 
– KS PSV Łódź 0:1 (0:0); br.: Ty-
mon Makowski (36).
Pelikan: Kacper Pisarek – Witold 
Matusiak, Aleksander Siemieniec, 
Mateusz Wojda, Patryk Banasz-
czak – Eryk Zabost, Antek Haczy-
kowski, Jakub Lach – Paweł Pła-
cheta. Na zmiany wchodzili: Fabian 
Chlebny i Maciej Majchrzak.

W tej rundzie Pelikan‑2006 ma powody do uśmiechu. 
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PROGNOZA POGODY | 17.06.2021 – 23.06.2021

SYTUACJA SYNOPTYCZNA:
 Pogodę kształtuje układ wyżowy. Napływa 
bardzo ciepła masa powietrza zwrotnikowego.

CZWARTEK – PIĄTEK:
W czwartek słonecznie, zachmurzenie małe,  
bez opadów oraz bardzo ciepło.  
W piątek słonecznie, bezchmurnie, bez opadów 
oraz upalnie. Widzialność dobra.  
Wiatr wschodni, słaby i umiarkowany, 3-6 m/s. 
Temp. max w dzień: od + 30 st. C  
w czwartek do  + 32 st. C w piątek.  
Temp. min w nocy: 17 st. C do  + 15 st. C. 

SOBOTA – NIEDZIELA: 
W sobotę słonecznie, bezchmurnie,  
bez opadów oraz upalnie. W niedzielę 
słonecznie, zachmurzenie małe, bez opadów 
oraz upalnie. Widzialność dobra.  
Wiatr południowo-wschodni, słaby i 
umiarkowany, 3-6 m/s. Temp. max w dzień:  
+ 32 st. C w sobotę do  + 33 st. C w niedzielę.  
Temp. min w nocy:  + 18 st. C do  + 17 st. C. 

PONIEDZIAŁEK – WTOREK – ŚRODA: 
Słonecznie, zachmurzenie małe i bezchmurnie, 
bez opadów oraz upalnie. Widzialność dobra. 
Wiatr południowo-wschodni, słaby  
i umiarkowany, 3-6 m/s. Temp. max w dzień:  
+ 32 st. C do  + 34 st. C. Temp. min w nocy:   
+ 19 st. C do  + 18 st. C. BIURO METEOROLOGICZNE CUMULUS

PROGNOZA BIOMETEOROLOGICZNA: 
Pogoda korzystnie wpływać będzie na nasze 
samopoczucie. 

Lekka atletyka | MP Masters 

Złoto i srebro łowiczanek 
w wieloboju rzutowym

Magdalena Ochmańska-Zra-
zek została Mistrzynią Polski 
w  Wieloboju Rzutowym Ko-
biet, natomiast srebro wywalczy-
ła Zofia Kucharska. Łowickie 
weteranki LA 5 czerwca wystarto-
wały w Toruniu, w trakcie 29. Mi-
strzostw Polski Masters w Pięcio-
boju Klasycznym i  Wielobojach 
Rzutowych i do swojej bogatej ko-
lekcji dorzuciły kolejne tytuły. 

Ochmańska-Zrazek zdobyła 
łącznie 2405 pkt, wyprzedzając 
zdecydowanie drugą w zawodach 
Sabinę Poświatowską o blisko 200 
pkt. Na wielobój składało się pięć 
konkurencji, w  których uzyskała 
następujące wyniki: rzut młotem 
4 kg – 29,04 m, pchnięcie kulą 4 
kg – 9,62 m, rzut dyskiem 1 kg – 
22,03 m, rzut oszczepem 600 g – 
25,56 m i rzut ciężarkiem 9,44 kg 
– 7,49 m.

– Jestem bardzo zadowolo-
na ze swojego występu. Dużo mi 
w przygotowaniach pomógł trener 
Mieczysław Szymajda do którego 
jeździłam na  konsultacje. Dzię-
kuję też za wsparcie mojemu naj-
wierniejszemu kibicowi jakim jest  
mój syn Paweł – powiedziała po 
zawodach nasza lekkoatletka. 

– Magda zanotowała świetny 
występ i  jest szansa, że  jej zdo-
bycze punktowe, czy też wyni-
ki w  poszczególnych konkuren-
cjach, będą jeszcze lepsze. Przy 
tej okazji nadmienię, że  te osią-
gnięcia  zostaną prawdopodobnie 
poprawione przez jedną osobę.   
Nie będzie to dla Magdy żad-
nym zmartwieniem, bo wszystko 
wskazuje, że  jeszcze większym 
talentem sportowym jest jej syn 
10-letni Paweł. Ma niesamowite 

predyspozycje do skoku wzwyż. 
Miałem przyjemność trenować 
legendarnego, jak na  łowickie 
warunki, skoczka wzwyż Rafała 
Kazimierczaka. Obecnie wysoki 
poziom prezentuje również Jakub 
Pająk. Uważam, że  o  Pawle bę-
dzie jeszcze głośniej – ocenił tre-
ner Szymajda. 

W Toruniu wystartował rów-
nież   Zofia Kucharska, która 
w  swojej kategorii wiekowej za-
jęła 2. miejsce z wynikiem 2490 
punktów. Uzyskała następujące 
wyniki: rzut młotem 3 kg – 21,80 
m, pchnięcie kulą 3 kg – 9,00 m, 
rzut dyskiem 1 kg – 15,09 m, rzut 
oszczepem 500 g – 21,22 m i rzut 
ciężarkiem 7 kg – 8,68. Aby osią-
gać takie wyniki trzeba włożyć 
sporo pracy, a  przede wszystkim 
znaleźć czas i  chęci na  trening. 
Nasze weteranki cały czas trzyma-
ją formę i mogą być przykładem 
dla swoich podopiecznych z II LO 
w Łowiczu, gdzie uczą wychowa-
nia fizycznego.  zł 

Tenis stołowy | MP Weteranów 

Mistrz Orzechowski 
Tytuł Mistrza Polski w  grze 

podwójnej wywalczył weteran 
łowickiego tenisa stołowego – 
Zdzisław Orzechowski, który ry-
walizuje w kategorii powyżej 80 
lat. Nasz reprezentant grał w parze 
z Henrykiem Glurą i stanął na naj-
wyższym stopniu podium w mi-
strzostwach rozgrywanych w Gli-
wicach. 

Gliwice gościły przez trzy dni 
uczestników Indywidualnych Mi-
strzostw Polski weteranów. Ne-
storzy polskiego tenisa stołowego 
w  Centrum Sportowo-Kultural-
nym „Łabędź” walczyli o meda-
le w grze pojedynczej, podwójnej 
i mieszanej.

W grze pojedynczej Orzechow-
ski spisał się słabiej i zakończył ry-
walizację na miejscu 7-12. 

– W czasie jednego z meczów 
źle stanąłem i  doznałem kontu-
zji stopy i to zadecydowało o dal-
szej rywalizacji. Aby zagrać da-
lej musiałem udać się do lekarza 
i  fizjoterapeuty. Udało się stanąć 

na nogach i walczyć dalej. Razem 
z  Henrykiem Glurą wygraliśmy 
półfinały i  finał gry podwójnej 
i  mogłem się cieszyć z  mistrzo-
stwa – mówił po zawodach nasz 
nestor tenisa. 

W grze podwójnej w  półfina-
le Orzechowski i  Glura pokona-
li w półfinale parę Jan Bukowski 
/ Jan Worek 3:0, a w finale poko-
nali debel Ryszard Baszkiewicz / 
Janusz Malarz 3:2. Mecz finałowy 
był zacięty i wyrównany. Przy sta-
nie 2:2 o mistrzostwie decydował 
piąty set, który nasz debel wygrał 
11:8. 

W trakcie mistrzostw w  Gli-
wicach odbyło się podsumowa-
nie Grand Prix Polski weteranów 
w tenisie stołowym Orzechowski 
spisał się tu bardzo dobrze i  po 
zsumowaniu punków z pięciu tur-
niejów zajął drugie miejsce w ca-
łym cyklu w kategorii 80 plus. 

Teraz czas na Mistrzostwa Pol-
ski Nauczycieli. Trzymamy kciuki 
i życzymy zdrowia.  zł

Zdzisław Orzechowski na drugim stopniu podium za cykl GP.
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Piłka nożna | Klasa A

Wysoka wygrana Meteoru
Bardzo dobrze w rundzie 
rewanżowej spisują się 
gracze Meteoru Reczyce.

Po przyjściu Sebastiana Sumiń-
skiego, który jest grającym trene-
rem zespołu Meteor spisuję się 
bardzo dobrze. Tym razem zespół 
z Reczyc nie dał szans Sokołowi 
Popów, zwyciężając aż 6:0 (2:0). 
Dwa gole w  tym meczu strzelił 
najskuteczniejszy gracze w lidze, 
czyli Krystian Siatkowski.

W pozostałych meczach bar-
dzo ważne zwycięstwo odnieśli 
podopieczni trenera Pawła Kut-
kowskiego z  Czarnych Bedna-
ry. Czarni mimo, że przegrywali 
po 13. minutach 0:2, ostatecznie 
pokonali Koronę Stary Dwór 4:2 
(3:2). 

Dziesięć goli padło w  Złako-
wie Borowym, gdzie Start nie 
poradził sobie z Laktozą Łyszko-
wice. Laktoza wygrała 7:3 (4:1), 
a do wygranej poprowadził ją (po 

raz kolejny) Marek Piekacz, strze-
lec czterech goli. 

Vagat Domaniewice, który wal-
czy o utrzymanie nie potrafił zdo-
być chociażby punktu w wyjazdo-
wym meczu z  Jutrzenką Mokra 
Prawa (strata gola w  samej koń-
cówce meczu). 

Dwa zespoły z gminy Łowicz 
cieszyły się natomiast ze zwy-
cięstw. Dar skromnie bo 1:0 wy-
grał wyjazdowe spotkanie z Raw-
ką Bolimów, która przed meczem 
zajmowała trzecie miejsce, a nowo 
upieczony uczestnik klasy okręgo-
wej Olimpia Niedźwiada rozbiła 
na własnym stadionie ostatni w ta-
beli Sobpol 7:0 (3:0). Hat-tricka 
w tym meczu strzelił prezes klubu 
Daniel Bończak.  ever

Zaległe mecze 16. kolejki klasy 
A – grupa 9:

 GKS Rawka Bolimów – LKS Va‑
gat Domaniewice 3:1 (2:0); br.: 
Mateusz Kowalczyk (18), Krystian 

Starzec (39) i Konrad Wisiński (70) 
– Adrian Szewczyk (57).

 Zaległe mecze 17. kolejki kla‑
sy A – grupa 9:

 LKS Olimpia Niedźwiada – LKS 
Sobpol Konopnica 7:0 (3:0); br.: 
Daniel Bończak 3 (15 karny, 84 
i 88), Dominik Wieczorek (44), Ma-
ciej Grzegory (45), Maciej Perzyna 
(63 głową) i Robert Jaros (86).

 WKS Meteor Reczyce – LKS 
Sokół Popów 6:0 (2:0); br.: Mi-
chał Bryszewski (30), Krystian 
Siatkowski 2 (35 i 78), Przemysław 
Imiołek (53), Mateusz Małek (69) 
i Nazem Hassao-Franco (84).

 LKS Czarni Bednary – GKS 
Korona Stary Dwór 4:2 (3:2); 
br.: Adam Salamon (17), Mateusz 
Kwiatkowski 2 (20 i 21) i Mateusz 
Budzałek (81) – Łukasz Florek (3) 
i Paweł Stępniak (13).

 GKS Rawka Bolimów – LKS 
Dar Placencja 0:1 (0:1); br.: Kac-
per Szymański (38).

 LKS Start Złaków Borowy – 

GLKS Laktoza Łyszkowice 3:7 
(1:4); br.: Piotr Piekacz (30) i Mate-
usz Gozdowski 2 (87 i 89) – Marek 
Piekacz 4 (18, 23, 37 i 39), Damian 
Bednarek (48), Mateusz Nezdropa 
(70) i Dawid Sztampke (80).

 LKS Jutrzenka Mokra Prawa 
– LKS Vagat Domaniewice 2:1 
(1:1); br.: Grzegorz Bartosik (19) 
i Przemysław Panek (85) – Piotr 
Skoneczny (30).

 Pauza: SKS Astra Zduny. 

1. LKS Olimpia Niedźwiada (1) 22 54 75-19

2. GLKS Laktoza Łyszkowice (2) 23 45 64-32

3. WKS Meteor Reczyce (3) 22 41 81-46

4. GKS Rawka Bolimów (4) 22 40 65-46

5. LKS Dar Placencja (5) 22 35 59-46

6. GKS Korona Stary Dwór (6) 22 32 47-41

7. LKS Jutrzenka Mokra Prawa (8) 22 30 43-50

8. LKS Sokół Popów (7) 22 28 34-49

9. LKS Czarni Bednary (10) 22 26 43-62

10. SKS Astra Zduny (9) 22 24 38-51

11. LKS Vagat Domaniewice (11) 22 20 23-49

12. LKS Start Złaków Borowy (12) 22 18 32-65

13. LKS Sobpol Konopnica (13) 23 15 34-82

Piłka nożna | Klasa B – grupa 7

Franaszek dał wygraną
Paweł Franaszek strzelił czte-

ry gole dla Feniksu Boczki Cheł-
mońskie i praktycznie w pojedyn-
kę wygrał spotkanie z  Victoria 
Zabostów Duży. 

Oprócz Franaszka na  listę 
strzelców po stronie Feniksu wpi-
sał się Sebastian Lenarczyk i Fe-
nix wygrał 5:2 (3:1). Gole dla 
zespołu prowadzonego przez tre-
nerkę Zofię Kucharską strzelili na-
tomiast Łukasz Scęcelek i  Rafał 
Gładki.

Bardzo dobrze spisali się rów-
nież gracze Zjednoczenie Bo-
browniki Dzierzgów, którzy nie 
dali szans Olimpii Oporów, poko-
nując rywali na  własnym boisku 
aż 7:1 (3:1). 

Punktów tym razem nie udało 
się zdobyć zawodnikom Naprzód 
Jamno, którzy ambitnie walczyli 

z Muskadorem Wola Pękoszew-
ska, ale tylko do przerwy. Po 
pierwszych 45 minutach rywale 
prowadzili 5:3, ale walka na bo-
isku była po obu stronach. Po 
przerwie Muskador strzelił kolej-
ne trzy gole, a Naprzód był bez-
radny i przegrał ostatecznie 3:8.

Kopernik Kiernozia powalczył 
z  walczącą o  awans do A klasy 
Sierakowianką Sierakowice i  na-
wet prowadził po golu Sebastiana 
Widyńskiego, by ostatecznie stra-
cić dwa gole przed samą przerwą 
i przegrać 1:2 (1:2).  ever

Zaległe mecze 17. kolejka B kla‑
sy – grupa 7: 

 LKS Fenix Boczki Chełmoń‑
skie – LKS Victoria Zabostów 
Duży 5:2 (3:1); br.: Paweł Frana-
szek 3 (15, 43, 75 i 79) i Sebastian 

Lenarczyk (20) – Łukasz Scęcelek 
(26) i Rafał Gładki (80).

 LKS Zjednoczenie Bobrowni‑
ki Dzierzgów – LUKS Olimpia 
Oporów 7:1 (3:1); br.: Dariusz 
Bystroński 2 (22 i 28), Krzysztof Ja-
rosewicz (30), Piotr Trzepałka (59), 
Karol Urbański (63), Patryk Barto-
siewicz (84) i Krzysztof Podladow-
ski (90) – Michał Szymański (1).

 SKF Naprzód Jamno – LZS 
Muskador Wola Pękoszewska 
3:8 (3:5); br.: Bartłomiej Mitek 2 
(34 i 44) i Mirosław Gielniewski 
(37) – Nikola Todorović 2 (3 i 11), 
Adrian Rogulski 3 (13, 21 i 34), 
Mateusz Romanowski (68), Jakub 
Balak (78) i Marcin Górecki (89).

 LKS Kopernik Kiernozia – 
GLKS Sierakowianka Sierako‑
wice 1:2 (1:2); br.: Sebastian 
Wiedyński (22) – Piotr Rybus (42) 
i Jarosław Jaworski (43).

 KS‑OSP Iskra Głowno – KS Ju‑
trzenka II Drzewce 7:1 (1:1); br.: 
Rafał Szymbor 2 (40 i 63), Łukasz 

Nagański 3 (54, 56 i 66) i Marcin 
Fraszczyk 2 (69 i 86) – Oskar Czar-
necki (21).

 LKS Victoria Chrząszczew – 
LZS Macovia II Maków 2:6 (1:3); 
br.: Kamil Burchacki 2 (30 i 68) – 
Michał Kozieł (1), Szymon Lipiński 
(13), Krzysztof Wasiak (35), Daniel 
Białek (81), Jakub Skoczek (88) 
i Igor Bysyngier (90+1).

 LKS Start Pukinin – GKS Głu‑
chów 0:3 (w.o.)

1. KS-OSP Iskra Głowno (1) 23 58 136-39

2. GLKS Sierakowianka Sierakowice (4) 23 56 74‑25

3. LKS Start Pukinin (2) 23 54 97-29

4. LZS Muskador Wola Pękoszewska (5) 23 53 103-31

5. KS Jutrzenka II Drzewce (3) 23 53 110-47

6. LKS Victoria Zabostów Duży (6) 23 38 69‑71

7. GKS Głuchów (8) 23 31 58-80

8. LKS Fenix Boczki Chełmońskie (7) 23 28 55-71

9. LZS Macovia II Maków (9) 23 25 48-82

10. SKF Naprzód Jamno (10) 23 21 72‑114

11. LUKS Olimpia Oporów (11) 23 18 42-86

12. LKS Zjednoczenie Bobrowniki (13) 23 16 44‑70

13. LKS Kopernik Kiernozia (12) 23 15 40‑101

14. LKS Victoria Chrząszczew (14) 23  9 27-129

Magdalena Ochamańska– 
Zrazek zaraziła swoją pasją syna 
Pawła, który ma szansę na karierę 
lekkoatletyczną.
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Lekka atletyka | XXVII edycja Czwartków Lekkoatletycznych 

Czwartkowy Finał Miejski
Lekkoatleci ze szkół podstawo-

wych w czwartek, 10 czerwca, za-
kończyli rywalizację w  ramach 
XXVII edycji Czwartków Lekko-
atletycznych, które odbywały się 
na stadionie im. 10 Pułku Piecho-
ty przy ul. Jana Pawła II 3. 

W pandemicznej 27. edycji 
uczniowie startowali tylko dwa 
razy niż zazwyczaj, przeważnie 
rywalizuje się 10 razy. Ważne, 
że  udało się przeprowadzić choć 
tyle i wyłonić najlepsze osoby do 
Finału Ogólnopolskiego, który za-
planowany jest na weekend 19-20 
czerwca w Łodzi. 

Frekwencja była nieco niższa 
niż w  latach ubiegłych. W każ-
dych zawodach startowało ok. 70 
młodych sportowców. W klasy-
fi kacji punktowej GP najwięcej 
punktów zgromadziła Łucja Woj-
da (SP Skaratki) w skoku wzwyż 
zdobywając 5908 punktów. 568 
punktów zdobyła w  konkursach 
skoku w dal Lena Wróbel. 

W klasyfi kacji drużynowej wy-
grał Uczniowski Klub Sportowy 
Jedynka Łowicz, gdzie trenuje 
najwięcej uczniów z SP 7 i SP 2 
Łowicz. Nauczyciele z tych szkół 
kierują utalentowane dzieci do tre-

nerów Jedynki, gdzie mogą roz-
wijać swoją pasję. Podopieczni 
trenerów Waldemara Kreta i Ma-
riusza Kwiatkowskiego zdobyli 
8990 punktów. 

II miejsce zajęła SP nr 1 w Ło-
wiczu, której opiekunem była 
Iwona Górska. Drużyna z Jedyn-
ki w  poprzednich latach wygry-
wała klasyfi kację drużynową, ale 
w  tym sezonie mocniejszą ekipę 
miał łowicki UKS. 

Na trzecim stopniu podium, po-
dobnie jak rok temu, zakończy-
li występy podopieczni Mariusza 
Sibielaka z SP Bąków. 

– Poziom zawodów w tym roku 
może nie był bardzo wysoki, ale 
ważne, że  udało się tę rywaliza-
cję przeprowadzić. Zagrożenie 
wirusem na pewno miało wpływ 
na  frekwencję. Było parę cieka-
wych wyników i  mam nadzieję, 
że  ktoś zdobędzie medal w  Ło-
dzi. Na Finał zgłosiliśmy listę 30 
osób. Jedziemy i  będziemy wal-
czyć – mówi trener UKS Jedynki 
Łowicz, Waldemar Kret. 

Wyniki ostatniego fi nałowego 
rzutu Czwartaków LA oraz kla-
syfi kację Grand Prix można prze-
czytać na stronie OSiR Łowicz.  zł

Sztab szkoleniowy naszego powiatu ma wielu chętnych do treningu. 

FO
T.

 W
O

JC
IE

C
H

 W
IE

TE
S

K
A

Lekka atletyka | MP w siedmioboju U20

Solidny strat Julki i nowy rekord
Jedna z  bardziej doświadczo-

nych zawodniczek UKS Błyska-
wica Domaniewice, 18– letnia 
uczennica II LO w Łowiczu – Ju-
lia Perzyńska wystartowała w Mi-
strzostwach Polski w siedmioboju 
w  kategorii wiekowej U20. Julia 
z wynikiem 3491 punktów zajęła 
13. miejsce w Polsce. 

Mieszkanka Ziemi Łowic-
kiej w poszczególnych konkuren-
cjach osiągnęła następuje rezulta-
ty: bieg 100 metrów przez płotki 
16,97 s (+3.8), skok wzwyż – 157 
cm, pchnięcie kulą 4 kg – 9,22 m 
(rekord życiowy), bieg na 200 me-

trów – 28,36 s (+0,2), skok w dal 
– 4,51 m (+2,4), rzut oszczepem 
28,88 m (rekord życiowy) i bieg 
na  800 metrów – 3:17,12 min. 
Udział w  wieloboju wymaga 
od zawodniczek wszechstronnego 
przygotowania. Julia to niezwykle 
utalentowana zawodniczka, która 
nie boi się treningu kilku konku-
rencji, zatem za ten występ należą 
się jej wielkie brawa. 

– To był bardzo solidny start 
Julki. Wynik jaki uzyskała to 
nowy rekord Ziemi Łowickiej 
w  siedmioboju – powiedział jej 
trener Mieczysław Szymajda.  zł

Lekka atletyka | MP w Pięcioboju U16 

Szymon Kosmowski wicemistrzem Polski
Srebrny medal Mistrzostw Pol-

ski zdobył Szymon Kosmowski. 
Młody łowicki utalentowany lek-
koatleta w weekend 12-13 czerw-
ca rywalizował w  pięcioboju 
na stadionie AZS w Łodzi. 

Wychowanek trenera Mariusza 
Kwiatkowskiego z UKS Jedynka 
Łowicz, który obecnie uczy się 
i trenuje w I klasie lekkoatletycz-
nej w LIX LO Mistrzostwa Spor-
towego im. Janusza Kusocińskie-
go w  Warszawie (trener Marek 
Rzepka) wywalczył tytuł wice-
mistrza Polski. Jego wynik: 3035 
pkt. jest też nowym rekordem Zie-
mi Łowickiej. 

W Łodzi do złotego meda-
lu zabrakło niewiele (23 punkty). 
Mistrzem Polski został Sebastian 
Antosiak z MKLA Łęczyca, któ-
ry był tu faworytem. Brązowym 
medalistą został Jakub Zachara 
z  MULKS Juvenia Głuchołazy, 
który zdobył 3023 pkt. 

Zdobyć medal na imprezie ta-
kiej rangi to ogromny sukces. 
Ostatni medal na  MP wywal-
czył Czarek Wojda z UKS Jedyn-
ka (trener Waldemar Kret), który 
w 2011 został wicemistrzem Pol-
ski w biegu na 300 m przez płotki. 
Ostatnim złotym medalistą był na-
tomiast Piotr Antosik z UKS Ko-
rabka Łowicz, który w  Słupsku 
w 2008 roku zdobył złoty medal 
w rzucie oszczepem 600 g. 

Szymon swój występ rozpo-
czął od  biegu na  110 m przez 
płotki, gdzie z  rezultatem 16,06 

s zajął drugie miejsce, zdobywa-
jąc 726 pkt wielobojowych. Po tej 
konkurencji wygrał skok w dal ze 
znakomitym rekordem Ziemi Ło-
wickiej U16 6,39 m (+1,2) – 673 
pkt.  

Pierwszy dzień zawodów za-
kończył 3. miejscem i  kolejnym 
rekordem życiowym w pchnięciu 
kulą 5 kg – 9,81 m, dzięki któremu 
do swojego dorobku punktowego 

dołożył kolejne 474 pkt. W dru-
gim dniu zajął niespodziewanie 2. 
miejsce w skoku wzwyż z wyni-
kiem 174 cm, poprawiając rekord 
życiowy aż o 13 cm (577 pkt). Na 
zakończenie wystartował w  bie-
gu na 1000 m, gdzie zajął szóste 
miejsce z kolejnym rekordem ży-
ciowym 3:08,29 min (585 pkt). 

– Te super wyniki dały srebr-
ny medal, z  którego cieszę się 
ogromnie. Jestem   pełen podzi-
wu dla Szymona. Dzisiaj co praw-
da zdobył srebrny medal,  ale dla 
mnie   to złoty chłopak.   Można 
go stawiać za wzór dla młodzie-
ży. Niezwykle pracowity. Umie 
wszystko pogodzić, mając   czas 
na  naukę, pomoc rodzicom, tre-
ning jak odpoczynek. Świetnie, 
że swoje rekordy woli bić na bież-
niach, a nie jak  niektórzy nasto-
latkowie w  pełnych przemocy 
grach komputerowych – powie-
dział pierwszy trener i odkrywca 
talentu Szymona – trener Mariusz 
Kwiatkowski.

– To co było marzeniem, sta-
ło się faktem… Szymon swoją 
pracą doprowadziłeś do spełnie-
nia marzeń. Zrobiłeś to w  wiel-
kim stylu, w  zaciętym do końca 
boju, ale przy zastosowaniu za-
sady fair-play. Wraz z  kolegami, 
z  którymi rywalizowałeś, stwo-
rzyliście wspaniały team rodzin-
ny, dostarczając nam dużą dawkę 
adrenaliny i pozytywnych emocji 
– napisała na FB mama Szymona, 
Małgorzata Kosmowska.  zł

Lekka atletyka | MP w sztafetach

Sztafeta Błyskawicy 
szósta w Polsce 

Sztafeta UKS Błyskawica 
Domaniewice, przygotowywa-
na przez trenera Stanisława Zny-
ka zajęła 6. miejsce na  Mistrzo-
stwach Polski w  Wielobojach 
(U16 i U20) i Sztafetach w minio-
ny weekend w Łodzi. 

Nasi sprinterzy rywalizowali 
w sztafecie 4x200 metrów w ka-
tegorii seniorów. Podopieczni tre-
nera Stanisława Znyka, biegnący 
w  składzie Jakub Sejdak, Anto-
ni Knera, Jakub Wódka i Tomasz 
Wieteska  uzyskali wynik 1:37,02 
min, który pozwolił na  zajęcie 
szóstego miejsce. Pierwsze miej-
sce zdobyli sprinterzy  LKS MO-
SiR Sieradz z  czasem  1:28,11 

min, drugie MKS Juvenia Biały-
stok 1:28,47 min, a trzecie  AKL 
Ursynów Warszawa z  rezultatem 
1:28,69 min. 

– Przed startem było dużo stre-
su i  początkowo zanosiło się, 
że  nie pobiegniemy. Z powodu 
spraw osobistych wypadł ze skła-
du Szymon Taraska, a tuż  przed 
startem kontuzji mięśnia dwugło-
wego nabawił się   Mateusz Ku-
bica. Musiał pobiec Kuba Wód-
ka, który nie jest sprinterem tylko 
specjalistą od  biegów średnich. 
W takiej sytuacji uzyskany rezul-
tat mile mnie zaskoczył. Jestem 
zadowolony... – powiedział trener 
Stanisław Znyk. zł

Szachy | Mistrzostwa Woj. Juniorów

Podwójnie złota Wiktoria 
i złoty Franek

W niedzielę, 6 czerwca w Za-
rzeczu odbyły się Mistrzostwa 
Województwa Juniorów w  sza-
chach błyskawicznych na  rok 
2021. Wśród 83 startujących byli 
też tacy, którzy chcieli się zrewan-
żować za nieudany turniej w kla-
sykach. Szachiści rozegrali 11 
rund systemem szwajcarskim i co 
ważne po zakończeniu turnieju 
medale również odbierali zawod-
nicy z Powiatu Łowickiego. 

Znów błysnęła zawodniczka 
UKS Pałac Nieborów Wiktoria 
Mitręga, która nie dość ze wygrała 
grupę D-14 to jeszcze wygrała za-
wody open w kategorii dziewcząt. 
Jej siostra Lena powetowała so-
bie słaby występ w szachach kla-
sycznych zdobywając złoty medal 
w grupie D-12. 

Najcenniejszy krążek zawisł tez 
na  szyi Franciszka Wojciechow-
skiego w  kategorii C-16, który 
minimalnie wyprzedził swojego 
klubowego kolegę z Nieborowa – 
Kacpra Zakrzewicza. Obaj zabrali 
do domu puchary za 2 i 3 miejsce 
w klasyfi kacji open wojewódzkie-

go blitza. Swoje medale wywal-
czyli też młodzi szachiści z UKS 
Pijarski KS Łowicz. Srebra w ka-
tegorii D-12 i C-12 zdobyli Wik-
toria Wiśniewska i Ernest Wolski. 
W klasyfi kacji najstarszych junio-
rek i juniorów drugie miejsca za-
jęli Magdalena Walczak i Dawid 
Grzelak (oboje reprezentują UKS 
Pałac Nieborów). 

Jeden medal pojechał tez do 
Zdun. Brąz w klasyfi kacji dziew-
cząt do lat zdobyła Marcelina Gu-
zek, na  co dzień reprezentująca 
klub UKS „GOK” Zduny.  Fischer

Franciszek Wojciechowski 
zabiera do domu złoto 
w szachach błyskawicznych.

FO
T.

 R
O

B
E

R
T 

C
H

O
JN

O
W

S
K

I

Szymon Kosmowski spełnia 
swoje marzenia i zdobył srebro. 
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PIĄTEK, 18 CZERWCA:
 18.00 – Boisko sportowe Orlik 

w Łowiczu, ul. Bolimowska 15/19; 
Zaległy mecz 2. kolejki ligi 
okręgowej żaków F1: UKS 
Soccer‑2012 Łowicz – RKS 
Mazovia Rawa Mazowiecka, 
godz. 19.00: Sparing żaków 
młodszych F2: UKS Soc‑
cer‑2013 Łowicz – RKS Mazo‑
via Rawa Mazowiecka;

 18.30 – Boisko sportowe LKS 
Orzeł  w Nieborowie, Nieborów 
26; 37. kolejka IV ligi piłki 
nożnej: LKS Orzeł Nieborów – 
LKS Ceramika Opoczno;

SOBOTA, 19 CZERWCA:
 10.00 – Stadion Miejski im. 10 

Pułku Piechoty w Łowiczu, ul. 
Jana Pawła II 3; Zaległy mecz 
2. kolejki ligi młodzików młod‑
szych „Skierniewice” D2: 
MUKS Pelikan‑2008 III Łowicz 
– LZS Victoria Bielawy;

 12.00 – Stadion w Łowiczu, 
ul. Jana Pawła II 3; Zaległy mecz 
4. kolejki II ligi trampkarzy 
młodszych C2: MUKS Peli‑
kan‑2007 Łowicz – UMKS Ko‑
rab Łask;

 15.30 – Stadion w Łowiczu, ul. 
Jana Pawła II 3; Zaległy mecz 
3. kolejki II ligi juniorów młod‑
szych B2 w piłce nożnej: 
MUKS Pelikan‑2005 Łowicz 
– UKS Concordia 1909 Piotr‑
ków Trybunalski;

 18.00 – Boisko w Chąśnie, 
Chąśno Drugie 44a; 32. kolej‑
ka klasy okręgowej „Keeza 
Skierniewice”: GKS Olimpia 
Chąśno – RKS Mazovia Rawa 
Mazowiecka;

NIEDZIELA, 20 CZERWCA:
 11.00 – Stadion Miejski im. 10 

Pułku Piechoty w Łowiczu, ul. 
Jana Pawła II 3; 6. kolejka ligi 
trampkarzy młodszych C2: 
MUKS Pelikan‑2007 II Łowicz 
– MGKS Białka Biała Rawska;

SOBOTA, 26 CZERWCA:
 10.00 – Stadion w Łowiczu, ul. 

Jana Pawła II 3; Zaległy mecz 
4. kolejki I ligi młodzików D1: 
MUKS Pelikan‑2008 Łowicz – 
ŁKS Łódź SA;

 12.30 – Stadion w Łowiczu, ul. 
Jana Pawła II 3; Zaległy mecz 
4. kolejki II ligi wojewódzkiej 
piłki nożnej trampkarzy młod‑
szych C1 MUKS Pelikan‑2006 
Łowicz – WKS 1957 Wieluń; 

NIEDZIELA, 27 CZERWCA:
 14.00 – Stadion w Łowiczu, ul. 

Jana Pawła II 3; 33. kolejka kla‑
sy okręgowej „Keeza Skier‑
niewice”: KS Pelikan II Łowicz 
– MLKS Widok Skierniewice;

 14.00 – Boisko w Wygodzie, 33. 
kolejka klasy okręgowej „Ke‑
eza Skierniewice”: SKF Zryw 
Wygoda – GKS Olimpia Chą‑
śno. Gogo
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